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CZĘŚĆ IIEIJBZPOWA
Lwów, 13 kwietnia.

Sądząc z głosów, jakie pojawiły 
si§ przed kilkoma dniami na wiado­
mość, iż król Karol poruczył złożenie 
Nowego gabinetu rumuńskiego p. L. 
Catargiu, przywódcy stronnictwa bo­
jarskiego, czyli konserwatywnego, lub 
jak je nazwano w depeszy urzędo­
wej — konserwatywno-liberalnego — 
nazwa tu zresztą jest obojętną — nie­
podobna przypuścić, aby fakt ostate­
cznego złożenia ministerstwa pod fir­
mą p. Catargiu i przy udziale aż sze­
ściu mężów z jego stronnictwa, został 
Przyjętym przychylnie w całej zacho- 
mfiej Europie. Nie sprawi też nieza­
wodnie dodatniego wrażenia, iż w no­
wym gabinecie znajduje się p. Ver- 
nęscu, ten sam, który piastując w mi­
nisterstwie Rosettiego tekę sprawie­
dliwości, sprowadził swem zachowa­
niem się przesilenie gabinetowe. P. 
Catargiu był szefem konserwatywne­
go rządu, który po pięcioletniem istnie­
niu został zastąpionym w r. 1876 
przez narodowo-liberalny gabinet J a ­
na Bratiano Odtąd p. Catargiu stal 
n& gruncie jałowej opozyeyi, pracując 
Jedynie i wyłącznie nad podminowa­
niem pozycyi swego następcy i łą ­
cząc się w tym celu ze wszystkiemi 
niezadowolonemi żywiołami. W świe- 
®j jeszcze pamięci są sceny i demon- 

sijracye, jakie wywołali rok temu na 
niicach Bukaresztu zwolennicy obozu 
opozycyjnego; demonstracye, po kto- 
rych uśmierzeniu p. Bratiano podał 
Slę do dymisyi. Król jednak pragnąc 
Wyrazić dobitnie swe niezadowolenie

z taktyki, jaką obrała w walce prze­
ciw długoletniemu naczelnikowi rzą 
du zjednoczona opozycya, nie odwołał 
się do jej przewódców pp. Catargiu, 
Dymitra Bratiana (brata Jana Bratia- 
na) i Vernescu, lecz poruczył utwo­
rzenie gabinetu szefom grupy junimi- 
stycznej, którzy będąc bez skazy w 
życiu politycznem i zgadzając się pod 
względem zagranicznej polityki Ru­
munii zupełnie z zapatrywaniami ko­
rony i gabinetu Bratiano-Sturdza, nie- 
tylko posiadali potrzebne przymioty 
dla wykonania niezbędnych reform 
wewnętrznych, lecz dawali wszelkie 
rękojmie, iż nie zejdą z drogi obo­
wiązku w obec króla i dynastyi. Nie 
ma tu potrzeby przypominać rozlicz­
nych trudności, z jakiemi w ciągu 
krótkich swych rządów był zmuszo­
nym walczyć gabinet Rosettiego-Oar- 
pa, jak paraliżowano jego prace na 
polu reform wewnętrznych, ile spa­
dało na jego głowę zarzutów z po­
wodu, iż wedle wypowiedzianego o- 
twarcie przekonania, Rumunia powin­
na Starać się o pozyskanie dla siebie 
jak największych sympatyj mocarstw 
środkowo-europejskich. A ponieważ 
głównym sprawcą tej akcyi był wła­
śnie p. Catargiu i ponieważ dalej zbyt 
znane są stosunki tego męża stanu 
z posłem rossyjskim Ohitrowo, 
więc moimi z góry przewidzieć, iż 
powołanie go do steru sprawi w licz­
nych kołach politycznych pewne zdu­
mienie.

Wedle informacyj, jakie otrzymu­
jemy w ostatniej chwili, powołanie 
przywódcy staro - konserwatywnego 
stronnictwa do utworzenia gabinetu, 
należy w pierwszym rzędzie przypi­
sać tej okoliczności, że były gabinet 
Rosetti-Carp uczynił zawisłem dalsze

sprawowanie rządów od rozwiązania 
Izby i rozpisania nowych wyborów, 
gdy natomiast zwolennicy p. Catargiu 
utrzymywali stanowczo, iż utworzony 
przez ich przywódcę gabinet będzie 
rozporządzał niezawodnie większością 
w Izbie' i w senacie. Ponieważ zaś 
taką samą opinię złożył także prezy­
dent senatu, generał Florescu, a król 
Karol, znany ze ścisłego przestrzega­
nia zasad konstytucyjnych, bardzo 
niechętnie tylko zwykł czynić użytek 
z przysługującego koronie prawa roz­
wiązywania Izby, przeto monarcha, 
po długich rokowaniach z członkami 
dymisyonowanego gabinetu, zwrócił 
się, chociaż niechętnie , do p. Oatar- 
giu. Wedle powyższej informacyi, nie 
ma dalej żadnego zgoła powodu do 
wysnuwania z faktu, jaki się dokonał 
świeżo w Rumunii, jakichbądź wnio­
sków co do zmiany wewnętrznej i 
zagranicznej polityki królestwa, koro­
na bowiem czuwa nad tern-, aby ze 
zmiany nie odniosły korzyści reakcya 
i stronnictwo panslawństyczne. Ma się 
tu zresztą do czynienia z czysto par­
lamentarnym eksperym entem , który, 
skoro się nie powiedzie, a właśnie 
na to można liczyć, wyda z siebie 
zrekonstruowane ministerstwo Roset- 
ti-Oarp.

Sprawy krajowe.
(Towarzystwo nauczycieli szkół wyższych).

(Dokończenie).
Ażeby umożliwić kolegom w miastach 

mniejszych, pożyteczny pracę naukowa poza 
obowiązkami szkolnymi, udaremniany często 
brakiem potrzebnych materyałów i źródeł, 
zwrócił się Wydział Towarzystwa z prośby do 
Wydziału krajowego, by raczył swemi wydaw­

nictwami naukowemi zasilać biblioteki nau­
czycielskie szkół średnich. Prośba Wydziału 
doznała życzliwego przyjęcia i przychylnego 
załatwienia, albowiem Wydział krajowy ob­
darzył wszystkie biblioteki nauczycielskie 
krajowych szkół średnich dotychczasowemi 
publikacyami.

Dobro nauki i wychowanie majyc na 
względzie, postanowił Wydział wystąpić przed 
zgromadzeniem z wnioskami w sprawie po­
mnożenia liczby gimnazyów, zbyt małej w 
stosunku do ilości uczniów do nich uczę­
szczających, tudzież w sprawie utworzenia 
odpowiedniej ilości nauczycielskich posad 
nadetatowych, wreszcie w sprawie, jakby w 
obec odmiennych celów szkół ludowych o- 
trzymywać lepiej przysposobionych uczniów, 
garnących się do szkół średnich.

Zainteresowanie się Towarzystwem było 
w r. z znaczne, czego dowodem omawianie jego 
działalności wczasopismachkrajowych i zagra­
nicznych, w szczególności zaś pojawiające się 
oceny organu Towarzystwa M uzeum. Godzi 
się także zaznaczyć, że tyle upragniona spra­
wa ujednostajnienia i podniesienia nauki 
języka polskiego w szkołach, doznaje w 
Radzie szkolnej kraj. troskliwej opieki ; na­
leży oczekiwać, że już w niedalekiej przy­
szłości ziszczą się gorące życzenia nauczy­
cieli. oraz szerszych kół, tą sprawą żywo 
się zajmujących.

Druga równie ważna sprawa, tycząca 
się osiągnięcia większej biegłości we w ła­
daniu językiem niemieckim u młodszego 
pokolenia, cieszy się również rzetelną władz 
opieką. Już w r. b. otrzymało kilku kandy­
datów do zawodu nauczycielskiego stypen- 
dya, a kilku zastępców nauczycieli urlopy, 
celem wydoskonalenia się na uniwersyte­
tach niemieckich w tym języku, a grono 
profesoró w Wydziału dlozoficznego we Lwo­
wie przedstawiło M inisterstwu Oświecenia 
umotywowane wnioski co do utworzenia 
lektoryów albo konwersatoryów w języku 
niemieckim na uniwersytetach krajowych. 
Dalej, gdy się pojawiła książka do nauki 
języka niemieckiego w klasie pierwszej szkół 
średnich, oparta na odmiennych zasadach 
od dotychczasowych, omawiano ją  wszech­
stronnie tak co do zasady jakoteż co do 
treści na kilku posiedzeniach Koła lwow­
skiego tudzież w Kole tarnowskiem i prze- 
myskiem, a oddzielnie pojawiły się obszer-

8)

MEA
° b r a z e k  k a n a d y j s k i

przea 
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(Ciąg dalszy).

szp Wkrótce miss Mea ze swoim towarzy- 
b 111 znalazła się u bramy otwartej — a raczej 

Wyłamana być musiała dość dawno te- 
- W 1™ ślady po niej zostały i ogro-

$cj 11101 — Młoda para zatrzymała się u wej- 
p j r  a byli znowu nń jakie kilkadziesiąt sto- 

> nad poziom.
~~ Patrz p a n , jakie cudowne jabłka 

ja i ^ rzewach. To pewnie les fameuscs,
°Wo ^b ię . Pan nie wiesz, jaki to wyborny
°be Cfi ?iIle w świecie całym , —  kru-
kożft tne, soczyste, — dwadzieścia zjeść 

116 od razu. Chodź pan — spróbujemy.
czy t Ależ p a n i, to pewnie prywatne — 

J t0 tak wolno?
B śjd e"  S1§ Pan boisz, to ja  sama
było t P ryw atne?.. pewnie że prywatne 
jąf __° kiedyś, bo „fameuzy“ same się nie sie- 
Domet ?;eraz widocznie opuszczone. — 
Pusty Ŝ 01 tam między drzewami — ale 
szy t,’; T  .okiennice zamknięte — żywej du- 
każe F le nie widać. — Gdy się kto po- 
ZapłfLj? P°wiem że chcę kupić — przecież 
to 0l) niożemy. — Ja  jestem pewna, że 
dai szczony grunt — wystawiony na sprze- 
2<W za e n 'k t nie pilnuje. To się

Podążył111 ^ aulet zachęcony słowami miss, 
nifi z a .ni%. Rzeczywiście ani człowiek, 

K, me zaszedł im drogi, — nawet pta­

ka nie spłoszyli, ale też ptaków nie wiele 
w Kanadzie.

Miss Mea poczęła gospodarować mię­
dzy jabłkam i, a było w czem wybierać. — 
Chciała dowieść panu N au le t, że dwadzie­
ścia z jeść  można — on n ie próbował w oba­
wie, że francuskie żołądki mogą być mniej 
wytrwale zbudowane, niż kanadyjskie.

— Doskonałe, w yborne, — mówiła z 
zachwytem Mea. — Wie pan, że mi się ten 
sad bardzo podoba — może go papa zechce 
kupić, — muszę papy poprosić. —  Mogli­
byśmy tu sobie willę w ybudow ać,— nawet 
ślicznieby to można urządzić — dołączyli­
byśmy do tego pagórka tamten, stromy, z 
wodospadem, — Park założylibyśmy wspa­
niały, — otoczylibyśmy wszystko obronnym 
m urem , tak, aby się m ister William nigdzie 
dostać nie mógł. — Chociaż on ma bardzo 
długie nogi — ale możeby się nie kompro­
mitował aż do eskaladowania cudzych mu­
rów. - -  Doprawdy panie N aulet; — trzeba 
to będzie zrobić, — papa pozw oli, papa ma 
bardzo dużo pieniędzy, — massę. — A pan ? 
Czy p&n co m a? Bo widzi pan — papie 
obojętne, za kogo ja  p ó jd ę— co go to mo­
że obchodzić, przecież on nie będzie znosić 
kaprysów mego męża — tylko ja. — Cho­
ciaż ja  też nie myślę — niech pan pamię­
ta, że ja  też nie myślę.

— O, ja wiem o tern — pomyślał pan 
Naulet, ale z losem go pogodziło owo 
„plenty of m oney“ czyli „dużo pieniędzy 
papy““. j o  go pogodziło z losem i oczy 
miss, tylko mu się nie podobało owo za­
pytanie : „Czy pan co m a ? “. To jakoś dzi­
wnie brzmiało w tak pięknych ustach — a 
potem co tu odpowiedzieć? -  Ale może 
miss zapomni.

Miss nie zapomniała — bo między je- 
dnera jabłkiem a drugiem, wracając do budo­
wania willi, mówiła dalej :

— Milion możemy na to poświęcić,— 
pan pół miliona i ja  pół miliona — to coś 
się zrobić powinno. Milion to przecież jest 
pieniądz — nieprawda panie N aulet? — 
Milion to jest pieniądz, papa zawsze m ów i: 
„tysiąc, to tylko liczba — milion to rzeczy­
wistość". Pan przecież jaki milion mieć 
m u si; — mnie wszystko jedno, you sec — 
ale papa scenę mi zrobił, że m ister Sim- 
pson nie ma całego miliona , później je ­
dnak okazało się, że ma. — Ale ja  nie cier­
pię kiedy mi papa sceny robi -  „sach a 
borę".

— Strasznie mi przykro, ze tak panią 
rozczarować muszę, ale doprawdy wolę z 
góry ją  zawiadomić, że nic nie mam , — 
zupełnie nic.

— Jakto nic, — ani centa ?
— Centy m a m — ale miliona n a w e t  

centów nie mam.
— To źle — to bardzo źle 1 — Cze­

mu mi pan tego od razu nie powiedziałeś?
— Nie wiedziałem, że to warunek.
— No, jakoś się temu może zaradzi.— 

Sach a bore. Nie mówmy o tern. — Wie 
pan — mnie się jeść chce. Gdybyśmy tak 
kartofli upiek li, — widzi p an , tam jest 
zagon eały.

— Ależ to cudze pewnie.
— Pewnie że cudze, — ale kiedy nikt 

nie pilnuje, to nasze.
— Ale zkąd drzewa na ogień we­

źmiemy ?
— Alboż w Kanadzie mało drzewa ?
— Jabłoni łam ać szkoda.
— Naturalnie — ale pan wejść mo­

żesz na tę jodłę i gałęzie obłamywać. — ja  
będę zbierać i ogień niecić.

— Trochę wysoko.
— To może pan wolisz znosić drze­

wo z tej góry, na którą pięliśmy się naj­

przód — tej, co to na niej Will — m iste- 
Simpson siedzi.

— A, nie pani 1 To już wolę wejść na
drzewo.

— D obrze , — niech pan wejdzie, — 
a ja  kartofle wydobędę z ziemi.

Spojrzał pan Naulet na swe eleganckie 
trzewiki, — na cienkie kortowe ubranie nie 
zupełnie stosowne do wspinania się na drze­
wa, — spojrzał na jodłę — jedyna jedna 
między temi jabłoniam i, — a pień jej taki 
wysmukły, wysoki, gładki. Piękny dla oka 
ale niewygodny dla gimnastyki. — Koro­
na gdzieś w górze — istna palma, nie 
sosna.

Jednak Mea zdawała się być tak pe­
wną, że on rozkaz jej spełni, że nawet mo­
wy nie było o stawieniu najsłabszego opo­
ru. — Ona nie czekała aż go u szczytu jo­
dły zobaczy, — patykiem ziemię grzebała, —
i kładła rączkę przybraną w niezmiernej 
długości duńską rękawiczkę w świeżo po­
ruszony g ru n t , aby z niego kartofli wy­
dobyć.

Pan Naulet tymczasem rad był, że go 
nie obserw ow ała; — i jechał w górę —  z 
mozołem, w pocie czoła. Ręce już miał o- 
drapane, — twarda kora za delikatną skórę 
się wpijała , a on drżał tylko aby się Mea 
nie obróciła i nie spostrzegła nadludzkich 
wysiłków jakie robił aby się na dół nie 
zsunąć.

W chwili kiedy nogi jego obejmowały 
rozpaczliwie pień drzewa a ramiona błagal­
nie ku górze się wyciągały, w tej właśnie 
chwili Mea ostatni kartofel z ziemi wydo­
była i z tryumfem chciała mu to poka­
zać myśląc, że on już wiele gałęzi n a ­
łamał.

Niestety, przykry zawód ją czekał — 
to też jej śliczna twarzyczka widocznem 
niezadowoleniem się pokryła na uwagę za-
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ne jej oceny w „Muzeum." Natomiast pety- 
cya Wydziału w sprawie utrzymywania kon- 
wiktorów przez nauczycieli gimnazyalnych 
w tych miastach, w których obok_ gim na- 
zyów tylko seminarya nauczycielskie istnie­
ją, nie doznała uwzględnienia.

Na polu wydawnictwa przysporzył Wy­
dział jeden rocznik Muzeum, ; uzyskał apro­
batę od Rady szkolnej krajowej dla wyda­
nych nakładem Towarzystwa „Żywotów Cor 
neliusa Neposa przez prof. W. Kłaka" 
wniósł z końcem r. z. prośbę do Rady szk 
kr. o aprobatę „Chrestomatyi Xenofonta“ : 
oddał do druku gramatykę łacińską dr. Sa- 
molewicza, nowo przerobioną według wska­
zówek Rady szk. kr. Pragnąc wyrugować 
obce wydawnictwa książek szkolnych z za 
kładów naukowych, zajął się Wydział wy­
dawaniem biblioteki klasyków starożytnych

Miarą naukowego ruchu, objawiające­
go się w Towarzystwie są posiedzenia Kół 
poświęcone roztrząsaniu rozmaitych przed­
miotów tak z zakresu dydaktyki i pedago­
gii, jako też z dziedziny innych umiejętno­
ści i organizacyi szkół wyższych. Treściwe 
sprawozdania z tych posiedzeń były zwykle 
ogłaszane w Muzeum.

Dochody i rozchody Towarzystwa w 
ciągu r. z. wynosiły 2794 złr. Wydawnictwo 
czasopisma Muzeum  kosztowało 2699 złr. a 
wydawnictwa Towarzystwa nauczycieli szkół 
wyższych kosztowały 3249 złr.

Rada Państwa.
(C C C X X X V  posiedzenie Izby poselskiej.)

*f* W ie d e ń , 11 kwietnia. (Koresp. 
Gazety Lwowskiej).

Prezes S m o l k a  zagaja posiedzenie 
o godz. 10 m. 15.

Izba dość licznie zgromadzona.
Na ławie rządowej wszyscy Ministro­

wie. W loży ministeryalnej obecny p. Na­
miestnik, hr. Badeni.

Od Rządu wniesiono projekt nowego 
kodeksu karnego, wraz z projektem ustawy 
o zaprowadzeniu g o ; projekt ustawy o ure­
gulowaniu płac sług pocztowych.

P. G n i e w o s z  na piśmie uniewinnia 
się z nieobecności na posiedzeniu dzisiejszem.

Na porządku dziennem pierwsze czy­
tanie wniosku Liechtensteina z wezwaniem 
do Rządu, aby wziął udział w zwołanej 
przez rząd szwajcarski ankiecie w sprawie 
międzynarodowego ustawodawstwa o opiece 
nad robotnikami.

P. L i e c h t e n s t e i n  motywuje wnio­
sek: Byłoby niewłaściwem z mej strony, 
gdybym długim wywodem motywującym 
powstrzymywał rozprawy budżetowe. Wy­
wód taki byłby też zbyteczny wobec przy­
chylnego poparcia, jakiego wniosek doznał 
wczoraj od całej Izby. Już w r. 1881 rząd 
szwajcarski udał się do rządów europej­
skich z propozycyą o międzynarodowem 
uregulowaniu ustawodawczem opieki nad 
robotnikam i; niektóre rządy przyjęły to 
z niejaką przychylnością, od innych do­

stał rząd szwajcarski odkosza. Mianowicie 
też rząd niemiecki podobno uważał wów­
czas sprawę tę za niedojrzałą do zaj­
mowania się nią. Obecnie rząd szwajcarski 
na nowo próbuje swej propozycyi, szczegó­
łowo co do czterech punktów : roboty ko­
biecej, roboty dziecęcej, spoczynku niedziel­
nego i normalnego dnia roboczego. W ro ­
ku 1881 odmowa niektórych rządów pocho­
dziła z dwu przyczyn: raz z łatwej do zro 
zumienia niechęci ku innemu, niesamodziel­
nemu traktowaniu sprawy socyalnej i eko­
nomicznej, będącej jedną z najważniejszych 
atrybucyj udzielności; a potem z uwagi, że 
niełatwo byłoby jednakowym sposobem ure­
gulować sprawę, która w różnych pań­
stwach ma się różnie. Dziś nastał zwrot 
w opinii publicznej w tym duchu , że nie 
wszystko jes t ró ż n e , że niejedno wyma­
ga osobnych dla każdego państwa po­
stanowień, że natom iast owe cztery punkta 
dadzą się uregulować tylko energiczną 
wspólną akcyą wszystkich rządów. Punkta 
te wypływają ze wspólnych zasad chrze- 
ściańskich, w nich złożone są postulaty 
powrotu do przykazań Bożych i do granic, 
jakie sam Pan Bóg położył siłom ludzkim, 
których przekraczanie jest krokiem wstecz­
nym w cywilizacyi. Tylko normy między­
narodowe mogą tu zaradzić złemu, a wszakże 
w sprawach cywilizacyi normy międzynaro­
dowe są więcej na miejscu, niż np. w spra­
wie poczt i w sprawie monetarnej. Dla 
wniosku mego byłbym na pewno znalazP 
dostateczną liczbę podpisów, tak, że prezes 
nie byłby potrzebował podawać go wczoraj 
ku poparciu; ale właśnie chodziło mi o to, 
żeby wniosek nie nosił piętna akcyi jedne­
go stronnictwa, lecz żeby nabrał znaczenia 
takiego, jakie mu daje dobrowolne poparcie 
ze wszystkich stron Izby, o które i nadal 
proszę. (Huczne brawa z prawicy).

Pos. B a r n r e i t h  e r  wywodzi, że wnio­
sek Liechtensteina zawiera to, co rozumie 
się samo przez się w tym stopniu, iż byłoby 
się obyło bez niego. {Tak je s t ! z lewicy.— 
Pos. F i e g l :  A może i nie!) Mógłbym 
wskazać na rzeczy bliżej nas obchodzące i 
praktyczniejsze, n. p. na wystawę, która 
tego lata odbędzie się w Berlinie dla pra­
ktycznych studyów nad sposobami chronie­
nia robotnikow od kalectwa; ale mniemam, 
że to rzecz naturalna, iż rząd austryacki 
zaciekawi się nią. Pos. Liechtenstein kon­
sekwentnie powinien był Rządowi zwrócić 
uwagę na tę sprawę równie ważną. {Tak 
je s t ! z lewicy. — Pos. F i e g l :  Bynajmniej!) 
W sprawie międzynarodowej opieki nad ro­
botnikami łatwiej o wypowiedzenie ogólni­
kowych ży«zeń, niż o prceprowadzenie naj­
mniejszego pomysłu. {Tak jest I z lewicy.) 
W obec powszechnego poparcia wniosku 
L ichtensteina przez Izbę warto przestrzedz, 
aby parlam ent nie oddawał się iluzyom 
Owe cztery punkta wiążą się ściśle ze sta­
nem higieny, oświaty, a nawet administra- 
cyi każdego państwa zosobna, i na tem po- 
ega trudność międzynarodowego uregulo­

wania. Nie sprzyjają temu też nasze czasy 
irotekcyonistyczne, gdy państwo od pań­
stwa coraz więcej się odosobnią, gdy n a ­
wzajem coraz więcej na polu ekonomicznem 
się zwalczają. Mówca nie wątpi o dobrej

dyszanego pana Naulet że — to strasznie 
wysoko.

— Jabym.... ej! doprawdy — Will w 
jednem  okamgnieniu byłby się tam do­
stał — cierpko odrzekła.

Spostrzegła jednak prędko, że to nie­
nawistne imię cytuje za przykład. Cofnęła 
się też zaraz i śmiać poczęła serdecznie, — 
ale bodaj czy Francuzowi niezadowolenie 
od śmiechu tym razem milszem nie było.

Nareszcie dotarł pan Naulet do wierz­
chołka — i dobył reszty sił dla obrywania 
gałęzi, — co nie było łatwem zadaniem.

Miss zbierała i kładła na jedno miej­
sce, — poczem przypomniała sobie, że nie­
ma zapałek; on jej z góry rzucił całe pu ­
dełko — więc zaczęła ogień niecić.

Francuz tymczasem zawisł na szczy­
tach i począł dosłownie z wysokości na nę­
dzę ludzką spoglądać. — Między niebem i 
ziemią głowę ku sklepieniu niebios wzno 
sząc, dziwny przewrót zrobił się w jego po­
jęciach. — Miliony wydały mu się marno­
ścią godną pogardy — piękność niewieścia 
cieniem przemijającym. — Wszelkie ponęty 
światowe przedstawiły mu się jako bańki 
mydlane, — zabawki dziecinne. — Do tych 
wszystkich wysoko-filozoficznych uwag, przy­
łączał się i pewien rodzaj rozdrażnienia. — Ba­
gatela — myślał — tylko miliona odemnie 
żądają i to dolarów n atu ra ln ie , bo o fran­
kach nie mają tu pojęcia. — Co za nonsens. 
Gdybym miał milion choćby tylko franków, 
musiałbym mieć le diable au corps aby się 
po Kanadach i innych dzikich lądach roz­
bijać, — siedziałbym sobie w tej chwili w
Cafe Anglais  a nie na wierzchołku jo d ły ._
S a p ris ti! gdyby mnie który z moich da­
wnych kolegów zobaczył w tej pozyeyi — 
byłbym zgubiony w opinii ludzkiej — na 
wieki. Co ona mi jeszcze każe robić ta sza­

lona Kanadyjka? — jej wszystko do głowy 
przyjść może. Jak  się tu wyplątać z tej ka­
bały ? — Tylko takiej pięknej kobiecie ta­
kie waryackie pomysły przychodzić mogą 
na myśl. — E t aucun benefice par dessus le 
marchi; —- w rękę pocałować jej nie śmiem, 
ani widziałem jej ręki, — jada w ręka­
wiczkach. Dieu , ąuelle corvee\

— Panie Naulet — czy pan spisz? — 
odezwał się dźwięczny głos Mei z dołu. — 
Jeszcze wiele gałęzi na drzewie zostało.

Cóż u licha — ona ciągle mnie o 
sen posądza, — winszuję — widocznie li­
czy na mnie, że ja  całą jodłę z gałęzi ogo­
łocę, — ba, może mi każe ściąć drzewo no­
żykiem — dla niej nic niema niemożli­
wego.

To wszystko było a part soi, głośno 
zaś odparł:

— Nie spię pani, tylko podziwiam 
piękną Westalkę, — cudownie pani wyglą­
dasz w swej nowej roli.

— Doprawdy ? — rzekła uradowana, 
wdzięcznie oczy ku niemu podnosząc — 
Yankesi i Anglicy nie popsuli jej widocznie 
komplementami.

Że głowę stracić można — to mo­
żna, gdy tak na człowieka spojrzy — po­
myślał Francuz i mówił dalej :

— Czy może być abyś pani o tem nie 
w iedziała? — To co powiedziałem jes t pra­
wdą jaśniejszą od słońca.

Oryginalnie brzmiały kompleraenta z 
takich wyżyn w dół rzucane razem z ga- 
łęźrai. — Pan Naulet byłby wolał wyszeptać 
te i inne jeszcze rzeczy tuż do uszka pię­
knej mis — mais le moyen ?

(Ciąg dalszy nastąpi).

woli wnioskodawcy, ale i o tem nie wątpi, 
że pos. Liechtenstein wychodzi na reklamę, 
którą mówca potępia w życiu kupieckiem, a 
jeszcze więcej w politycznem. (Huczne brawa 
z lewicy.) Robotnik jednak pozna się na 
farbowanych lisach, którzy niby nim się o- 
piekują, a jednak chcą pozbawić go najlep­
szej dźwigni zarobkowania, t. j. oświaty. 
Robotnicy nie po łacinie wprawdzie, ale 
jędrną niemczyzną odpowiedzą klerykałom 
Timeo Danaos et dona ferentes. (Rzęsiste 
oklaski z lewicy).

Pos. F u r n k r a n z  z radością wita 
wniosek L iech tenste ina, ale przypomina, że 
już w roku 1887 były poseł Schónerer sta­
wił wniosek, aby Rząd zainicyował między­
narodową akcyę ku ustawodawczej opiece 
nad robotnikami

Pos. G o m  p e r  z przypomina, że, gdy 
w r. 1884 z lewicy wywodzono, iz ustawo­
dawstwo o robotnika powinno oprzeć się na 
podstawie międzynarodowej, pos. L iechten­
stein powiedział, że ci, którzy tak mówią, 
są w błędzie. ( Wielka wesołość na lewicy.) 
Mówca przypomina to nie dla zarzutu, bo 
zapatrywania mogą się zmieniać, lecz dla 
tego, aby udowodnić, że lewica oddawna te­
go chciała, czego dziś chce pos. Liechten­
stein , a nie przeprowadziła swego zdania 
dla oporu prawicy.

Pes. P e r n e r s t o r f e r  powiada, że 
wniosek byłby już wczoraj przyjęty, gdyby 
pos. Liechtenstein był poprzednio porozu­
m iał się z prezesami klubów całej Iz b y ; ale 
prawda, że w takim razie nazwisko wnio­
skodawcy nie byłoby otoczone takim bla­
skiem, w jakim  dziś się przedstawia. (W e­
sołość na lewicy.) Mówca zapuszcza się nie 
tyle w krytykę poglądów socyalistów-chrze- 
ścian, ile raezej w zaczepki przeciw Kościo­
łowi katolickiemu. Na sam wniosek zgadza 
się i z zadowoleniem stwierdza zgodność 
wszystkich stronnictw.

Pos. L u e g e r  bierze w obronę nieo­
becnego posła Pattaia przeciw zarzutowi 
B arnreithera o frazeologię wczorajszą. S tron­
nictwo, do którego pos Barnreither należy, 
powinno wystrzegać się takich zarzutów, 
bo właśnie ono w mierze niezwykłej ba­
wi się w frazesy. A nadto nieprzyzwoicie 
jest zaczepiać posła przypadkiem nieobecne 
go, który nie może odpowiedzieć natych­
miast. (Huczne brawa ze skrajnej lewicy.)

Pos. N e u w i r t h  windykuje dla lewi­
cy prawo pierwszeństwa w troskliwości o 
dobro robotników i przypomina wniosek jej 
z r. 1882 , a pos. Liechtensteinowi zaleca 
udowodnić swojo sympatye dla stanu robo­
tniczego głosowaniem przeciw wszelkim u-
s t a w o m  " W y j ą t k o w y m ,  ( U w o a n e  bv(tWQ> Z  J.6- 
w icy .)

Izba jednomyślnie zgadza się na to, 
żeby wniosek Liechtensteina natychm iast 
załatwić ostatecznie, i tak samo jednom y­
ślnie uchwala rezolucyę, stanowiaca treść 
wniosku.

Następuje drugie czytanie ustawy o 
poborze rekruta w roku bieżącym. —  Imie­
niem komisyi wojskowej pos. P o p o w s k i  
zaleca projekt rządowy ku przyjęciu bez 
zmiany.

M inister obrony krajowej hr. We l -  
s e r s h e i m b :  Ponieważ do uchwalenia po­
boru rekruta potrzeba, żeby wprzód ustawa 
o sile zbrojnej była zupełnie gotowa, przeto 
mam zaszczyt podać wys. Izbie do wiado­
mości dwa telegramy urzędowe, z których 
jeden, od król. węg. m inistra obrony krajo­
wej zawiera zawiadomienie o uchwaleniu 
ustawy przez węgierską Izbę magnatów i 
niezwłocznem uproszeniu Saukcyi najwyższej; 
drugi telegram zawiera zapewnienie tejże 
Sankcyi, tak, że prawomocność ustawy o sile 
zbrojnej jeszcze przed uchwaleniem ustawy 
o poborze rekruta jest zapewnioną.

Skutkiem tego oświadczenia pos. P o ­
p o w s k i  wnosi zmienić klauzulę wykonaw­
czą w projekcie ustawy o poborze rekruta 
w ten sposób, że zam iast: „Ustawa niniej­
sza wejdzie w życie wraz z dojściem do 
skutku ustawy o sile zbrojnej" położy się: 
„Ustawa niniejsza wejdzie w życie z dniem 
ogłoszenia."

Z tą zmianą Izba uchwala projekt w 
drugiem i zaraz także w trzeciem czytaniu.

Następuje drugie czytanie projektu 
rządowego o zwolnieniu obligacyj galicyj­
skiego i bukowińskiego funduszu propina- 
cyjnego od stempla i dokumentów, tudzież 
innych pism w sprawie zniesienia propina- 
cyi od należytości skarbowych. Komisya 
mdżetowa wnosi przyjąć projekt bez zmiany.

Pos. B a r e u t h e r  oświadcza, że nie 
chce przyczyniać się do tego, żeby ustawa 
galicyjska o zniesieniu propinacyi przyszła 
do skutku, skoro zawisło to od niniejszej 
ustawy o zwolnieniu od należytości skarbo­
wych. Jest to sprawa, obchodząca wyłącznie 
Galicyę i wyłącznie w Galieyi, a nie zo współ­
działaniem Rady Państwa załatwiona być 
mwinna. Stanowisko klubu Niemców-naro- 

dowców jest to, że woleliby, żeby Rada 
Państwa wcale nie mięszała się do spraw 
galicyjskich i żeby na odwrót Polacy nie 
mięszali się do spraw austryackich. Mówca 
przypomina, że w r  1877 lewica odrzuciła 

podobnąż ustawę co do propinacyi w Gali-

cyi. Oprócz tego postanowienia niniejszej 
ustawy o zwolnieniu od należytości skarbo­
wych są zdaniem mówcy tu i ówdzie podejrzane 
lubjniewłaściwe i w ogólności też są przeciw 
interesowi skarbu państwa Z tych tedy po­
budek klub Niemców-narodowców głosować 
będzie przeciw ustawie.

Pos. H e r b s t  przedstawia preopinan- 
towi, że kompetencye są tu ścisłe zachowa­
ne : Sejm ma prawo wydać| taką ustawę o 
zniesieniu propinacyi, a Rada państwa ma 
prawo uchwalić lub odrzucić zwolnienie wy­
nikających ztąd czynności od należytości 
skarbowych. Lewica, a przynajmniej część 
jej, t. j. „zjednoczona lewica niemiecka", 
głosując dziś za ustępstwami fiskalnemi, 
nie staje w sprzeczności ze stanowiskiem, 
jakie zajęła w r. 1877, gdy dla czynności 
wynikających z ustawy galicyjskiej o znie­
sieniu propinacyi z r. 1875 odmówiła u- 
stępstw fiskalnych, albowiem ustawa gali­
cyjska z r. 1875 nie była właściwie znie­
sieniem propinacyi, skoro właścicielom pra­
wa tego poręczała po jednej karczmie w ie­
czystej. Wobec tego teraźniejsza ustawa ga­
licyjska oznacza wielki postęp. O tyle, o ile 
tego potrzeba właśnie dla decyzyi o zwol­
nieniu lub niezwolnieuiu wynikających z 
niej czynności od należytości skarbowych, Ra­
da państwa ma prawo ocenić ustawę kra­
jow ą; czy zaś zresztą ustawa ta jes t dobra, 
czy nie, o tem sąd już do Rady państwa 
nie należy. „Zjednoczona lewica niemiecka'1 
będzie tedy głosowała za projektem niniej­
szym z wyjątkiem tego ustępu, który mówi 
o zwolnieniu także kwitów na otrzymaną 
cenę wykupna od stempla. Dalej rozwodzi 
się mówca o tytule dyrekcyi funduszu pro- 
pinacyjnego, która ma nazywać się „cesar­
sko-królewską", w tym duchu, że z tego ty­
tułu nie można wywodzić jakiegobądź obo­
wiązku państwa względem funduszu propi- 
nacyjnego i obligacyj pożyczki krajowej- 
Nie może ulegać wątpliwości, że właścicie­
lom pożyczki tej odpowiadać będzie w 
pierwszym rzędzie fundusz propinacyjny, a 
potem kraj, nigdy zaś skarb państwa. Dla 
uspokojenia jednak prosi mówca, aby Rząd 
dał wyraźne o tem oświadczenie.

Tu zabiera głos pan M inister Z a l e ­
s k i ,  którego mowę podajemy poniżej.

Pos. M e n g e r  przyjmuje do wiadomo­
ści oświadczenie pana Ministra, że państwo 
nie będzie odpowiadało za obligacye poży­
czki krajowej na wykupno propinacyi; wo­
lałby je d n a k . żeby dyrekcya funduszu ni} 
nazywała się cesarsko - królewską , która to | 
nazwa może właścicieli obligacyj w błąd 
wprowadzić. Że lewica w roku 1877 sprze­
ciwiła się zwolnieniu ̂  pertraktacyj propina- 
cyjnych od należytości skarbowych, to nie 
decyduje o dzisiejszem jej stanowisku; al* 
bowiem wówczas propinacya faktycznie nie 
miała być zniesiona, a teraz rzeczywi- 
wiście zniesiona będzie. Mówca wywodź' 
dalej, że z owego miliona, które państw" 
płaci z dochodów podatku od okowity, wsku­
tek ustawy o zniesieniu propinacyi skarb 
otrzyma zwrot w ilości 100.090 złr. tytu­
łem podatku dochodowego, co będzie kom­
pensatą za zwolnienie od należytości skar­
bowych, gdy tymczasem przy niedojściu u- 
stawy niniejszej, a więc też ustawy o znie­
sieniu propinacyi do skutku, skarb nie tra­
ciłby wprawdzie należytości skarbowych 
bo wtedy nie miałby ich od czego brać 
ale i nie zyskiwałby tych 100.000 złr. Po­
nieważ ustawa teraźniejsza o zniesieniu pro­
pinacyi oznacza rzeczywisty postęp i ponie- 
w aż zniesienie propinacyi jes t uwolnienie^1 
znacznej części ludności od niebezpieczeń 
stwa, z jakiem połączone jes t wykonywani' 
propinacyi przez tych, którzy ją dziś wy­
konują, przeto mówca głosować będzie 
ustawą z wyjątkiem ustępu, który kwity * 
wziętej ceny wykupna prawa propinacyjn"' 
go również uwalnia od opłaty skarbowej.

W dyskusyi szczegółowej pos. B> 
l i ń s k i  zapytuje Rząd, jak  interpretow^ 
będzie drobną zmianę, którą komisya b"' 
dżetowa przedsięwzięła w §.Iszym. Projek 
rządowy mówił, że obligacye będą „wol"9 
od należytości", a komisya mówi," że będf 
„wolne od należytości stemplowej". Zachodź 
tedy pytanie, czy Rząd nie wytłómaczy sf 
bie tego brzmienia w ten sposób, że D1’
kazałby wprawdzie stemplować obligacyj, a*1 
ściągnąłby należytość wprost w gotówce. , 

Komisarz rządowy, szefsekcyi C h i a f  
odpowiada, że Rząd tego nie uczyni i 11
waża brzmienie przyjęte przez komisyę
równoznaczne z brzmieniem projektu rząd0

Paragraf Iszy przyjęto bardzo pr^° 
ważną większością głosów.

Do §. 2go zabiera głos pos. M e n g 0 
aby powtórzyć oświadczenie, że lewica 
sować będzie przeciw niestemplowaniu kł 
tów, które właściciele prawa propinacyi** 
stawiać będą na otrzymaną cenę w ykup,, 
bo tego zwolnienia nie nadano właści(,,fl 
lom propinacyi w innych krajach.

Komisarz rządowy, szef sekcyi Oh i u r1'
powołuje się na analogię sprawy wyk1̂, 
na pańszczyzny i danin pewnych doi®,,
austryackich; a gdy pos. M e n g e r  ań^
gii tej nie uznaje, bc analogią mogłaby W
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3
tylko sprawa zniesienia propinacyi w Cze­
chach, na Morawie i Bzląsku, kom. rząd. p 
C h i  a r  i powołuje się rzeczywiście na 
przepisj ustawy z r. 1869 o propinacyi na 
Morawie i na Szląsku, wedle którego doku- 
m enta z okoliczności zniesienia i wykupna 
propinacyi, jako też „wynagrodzenia mię 
dzy uprawnionymi a obowiązanymi* są wol­
ne od stęplów i należytości skarbowych.

Poczem §. 2-gi przyjęto wraz z zacze­
pionym ustępem 106 głosami przeciw 70 
głosom.

Resztę ustawy wraz z rezolucyą przy 
jęto  bez dyskusyi i zaraz także uchwalono 
całą ustawę w trzeciem czytaniu.

Następuje ciąg dalszy szczegółowych 
rozpraw budżetowych. Pod dyskusyę idzie 
tytuł wydatków i dochodów zarządu skar­
bowych dróg żelaznych, k tó rą , po wniesie­
niu kilku rezolucyj z lewicy (przekazanych 
komisyi budżetowej) przerwano.

Poseł R o s e r  wnosi interpelacyę do 
Prezesa g ab in e tu , użalającą się na rozpo­
rządzenie namiestnictwa w Pradze, które 
lekarzy powiatowych obarcza bezpłatną pra­
cą, za jaką dotychczas osobne pobierali ho- 
noraryum.

Poseł B e n d e l  wnosi interpelacyę do 
M inistra skarbu w sprawie, niesłusznie je ­
go zdaniem, nakładanych kar na szynkarzy 
w Czechach.

Poseł M e n g e r  wnosi interpelacyę 
do M inistra handlu w sprawie zbudowania 
dwu dróg żelaznych na Szląsku.

Koniec posiedzenia o godzinie 3 '/s . — 
Następne wieczorem.

(C C C X X X V I posiedzenie Izby poselskiej.)
*t* W iedeń, 10 kwietnia. {Kor. Oaz. 

Lw.) Prezes S m o l k a  zagaja posiedzenie
0 godz. 7 m. 15.

Izba nielicznie zgromadzona.
Na ławie rządowej wszyscy członkowie 

gabinetu z wyjątkiem Ministra obrony kra­
jowej.

W dalszym ciągu przerwanej dyskusyi 
nad tytułem wydatków i dochodów zarządu 
skarbowych dróg żelaznych zabiera głos ko­
misarz rządowy, generalny dyrektor bar. 
C z e d i k ,  który sprzeciwia się bronionej 
przez pos. Schaupa rezolucji mniejszości 
komisyjnej o zbytku w wydawanych na 
skarbowych drogach żelaznych biletów wol­
nej jazdy. Z zupełnie ścisłego zestawienia 
okazuje się, że biletów tych było bardzo 
mało, a uwzględniano osoby niezamożne, 
tak, że zarząd skarbowych dróg żelaznych 
raczej na uznanie zasługuje, a nie na kry­
tykę naganną, której duchem tchnie rezo- 
lueya. Odpowiadając dalej na wywody o 
większej centralizacyi z jednej, a większej 
decentralizacyi zarządu skarbowych dróg 
żelaznych z drugiej strony, oświadcza pan 
dyrektor generalny, że, gdy zarząd ten orga­
nizowano, bynajmniej nie oddawano się 
2łudzeniu, iżby odrazu stworzyć można or- 
ganizacyę jaknajlepszą. To też korzysta się 
z doświadczeń, aby w razie potrzeby zapro­
wadzić zmiany. W ten sposób organizacya 
ukształtuje się sama przez się w formie naj 
stosowniejszej. Ale można tyle przynajmniej 
Już dziś powiedzieć, że nie ziściły się oba­
wy ani tych, którzy uważali eentralizaeyę, 
ani ty ch , którzy uważali decentralizacyę 
Za zbyt daleko posuniętą. Co się tyczy for­
my budżetu, mówca zadowolony jest z u- 
zuania formy teraźniejszej za jasną i przej- 
rzystą. Następnie omawia różne drobne ży­
czenia co do rozkładu jazdy, co do urzą 
dzeń w wagonach, co do przepełnienia wa­
gonów itp., obiecując rozpatrzeć się w tem 
* Szystkiem, jak  już i dotychczas nie oka- 
zywał się zatwardziałym grzesznikiem, cho- 
umż niejaką trudność w uwzględnieniem 
zyezeń sprawia okoliczność, że czego jedni 
sobie życzą, to drugim nie dogadza. {Brawol 
br«wo!)

Pos. K o z ł o w s k i  przedstawia poglą­
dy Koła polskiego na posłannictwo skarbo­
wych dróg żelaznych w ekonomicznem ży- 
U'u krajów, a szczególnie także pod wzglę­
dem wpływu na prywatne drogi żelazne.

Poczem tytuł przyjęto wraz ze wspo­
mnianą w mowie pana komisarza rządowe­
mu rezolucyą mniejszości komisyjnej i na 
em przerwano obrady.

1 .P os. H a u s n e r  jako przewodniczący 
komisyi budżetowej wnosi o pozwolenie, 
? by z projektu rządowego o pomocy skar-

°wej dla okolic dotkniętych powodziami 
s t  usl;lł' e zdano sprawę. — Izba wnio- 
ek Przyjmuje.

■w. . Pos. P o s c h  wnosi interpelacyę do 
inistra obrony krajowej w sprawie złego 

kiem C*a S'^ ^aadarma z pewnym rzeźni-

Pos. D e r s c h a t t a  wnosi interpela­
cją do p. M inistra skarbu w sprawie po- 
ŻJW?ail' a W Grracu krajowego podatku spo-

Koniec posiedzenia o godz. 10. — Na- 
8t?Pne jutro.

Mowa JE. p. M inistra Zaleskiego ,
wygłoszona dnia 11 b. m. w Izbie poselskiej w 
dyskusyi nad projektem ustawy o ustępstwach 
opłat skarbowych na rzecz zniesienia propinacyi 
w Galicyi i na Bukowinie, brzmi w dosłownym 

przekładzie:
Wysoka Izbo! Nie potrzebuję zape­

wniać, ani też ze szczególniejszym wypo 
wiadać naciskiem — bo to rozumie się samo 
przez się — że Rząd poczytuje sobie za 
najwyższy, za najpierwszy obowiązek ściśle 
baczyć na zachowanie granic konstytucyjnej 
kompetencyi każdego z ciał reprezentacyj­
nych w naszym ustroju konstytucyjnym, śle­
dzić wszelkie naruszenia ich z tej lub z owej 
strony, występować przeciw nim i ewentu­
alnie nie dopuszczać, aby odniosły skutek. 
Tak samo w szczególności jes t rzeczą pe­
wną, że zarysy urządzenia władz admiui 
stracyjnyeh zastrzeżone są wyłącznie kom­
petencyi tej wys. Izby. Że Rząd w tym wy­
padku co do urządzenia osobnej władzy, 
która w ustawie niniejszej jest nazwana 
„c. k. dyrekcyą funduszu propinacyjnego*, 
nie widział potrzeby odmawiać temu swej 
aprobaty, pozwolę sobie w tym względzie 
zwrócić uwagę na pewne wątpliwości, któ­
re -— co wypowiedział też szanowny pan 
preopinant, JE . pos. Herbst — mogą powstać 
co do kwestyi, czy ta projektowana dla Ga- 
licyi c. k. dyrekcyą funduszu propinacyjnego 
da się podciągnąć bezpośrednio pod pojęcie 
takich władz administracyjnych, co do któ­
rych uchwalanie zarysów organizacyjnych 
należy do wys. Izby.

Władze rządowe, jakie ustawodawca 
ma na myśli w zasadniczych ustawach pań 
stwa, są przecież oczywiście organami pań­
stwa, które imieniem państwowej władzy 
wykonawczej sprawują w pewnym zakresie 
działalności sprawy rządowe pewnego w y­
działu rządowego. Organa te naturalnie też 
pobierają płace ze skarbu państwa. W niniej­
szym wypadku nazwa c. k. dyrekeyi fundu­
szu propinacyjnego nie może pociągać za 
sobą żadnej zmiany w istocie samejże w ła­
dzy, ani w jej osnowie. Sprawy, któremi 
dyrekeya ta zajmować się będzie, są to spra­
wy li tylko krajowe; koszta adm inistracyi 
płynąć będą li tylko ze źródeł krajowych, 
a w tym szczegółowo wypadku z funduszu 
propinacyjnego; utworzenie zaś tej władzy, 
jak je uchwalił Sejm, jest raczej pewną 
formą, w której kraj w pewnym specyalnym 
razie zrzekł się prawa samorządu. Można 
tedy było słusznie mieć wątpliwość, czy, 
ściśle rzec biorąc, władzę tę zaliczyć nale­
ży do kategoryi tych, co do których usta­
nowienie zarysów organizacyjnych zastrze­
żone jest jedynie tej wys Izbie.

Rząd powodował się w7zględami szcze­
rego oportunizmu, postanawiając wynieść 
się w tym wypadku ponad te wątpliwości.
O tych względach oportunizmu rozwodzić 
się nie myślę, bo same przez się uderzają 
w oczy: poręczona będzie sprężystsza, szy­
bsza i energiczniejsza administracya, pe­
wniejsze przeprowadzenie całej sprawy, ja- 
koteż niejakie zabezpieczenie na zewnątrz.

Urządzenie to żadną miarą nie może 
stanowić prejudykatu na przyszłość. Jest to 
wyjątkowe traktowanie całkiem wyjątkowego 
wypadku. Odkąd istnieje konstytucya, zda­
rza się to pewnie po raz pierwszy, że się 
w ten sposób urządza administracya spraw 
krajowych i pewnje nie tak rychło znów 
wydarzy się taki wypadek; a więc nie do­
prowadzi to pewnie do stosowania takiego 
przykładu. Gdyby zaś kiedyś wypadek ten 
przytoczono jako przykład, Rząd z pewno­
ścią nie wysnuje ztąd żadnych konsekwen- 
Cyj w tym duchu, jakoby urządzenie niniej­
sze miało być prejudykatem o przyszłych 
wypadkach.

Jego Eksc. pan dr. Herbst dobitnie 
już dowiódł, że z urządzenia tej władzy, 
lubo nosić będzie tytuł c. k. dyrekeyi fun­
duszu propinacyjnego, żadną miarą nie będzie 
można wysnuwać wniosków o jakiejbądź po- 
ręce państwa. Gdyby można choć tylko do­
myślać się czegoś takiego, Rząd z pewno­
ścią nie byłby zgodził się na to urządzenie, 
skoro ani na^ chwilę nie było w intencyi 
jego dopuścić, żeby, że tak powiem, tylną 
furtką wprowadzano do ustawy w ten spo­
sób jakiśkolwiek obowiązek poręczenia dla 
państwa. Wszakże je s t już podobne urzą­
dzenie na Bukowinie. Jest tam „c. k. dy­
rekeya dóbr prawosławnego funduszu re li­
gijnego , która jednak, choć nazywa się „c. 
k. dyrekcyą , także nie jes t władza rządo­
wą, za której ewentualne długi byłby odpo­
wiedzialnym M inister skarbu.

Mniemam przeto, że wys. Izba sto­
sownie do wywodów J . Eksc. p. dr. Herbsta 
z zupełnym spokojem może przystąpić do 
obrad nad tą ustawą i przyjąć ją  bez ża­
dnego niebezpieczeństwa na przyszłość lub 
dla skarbu państwa.

Co się tyczy szczegółowo uwagi o re- 
zolucyi, mogę stanowczo oświadczyć, że 
Rząd chętnie uczyni jej zadość i wykona 
ją  w tym sensie, jak  to ma na myśli pos. 
Herbst (brawol), t. j. że wszystkie postano­
wienia, które zawiera ustawa co do pokrycia

funduszu propinacyjnego, będą pomieszczo­
ne w formularzach obligacyj pożyczki krajo­
wej. (Hucznebrawa).

Koło polskie.

•Gueta Lwowska" z dnia 14 kwietnia 1889.

Od komisyi redakcyjnej koła polskie­
go w Wiedniu otrzymujemy następujący 
kom unikat:

W dniu 9 i lOtym b. m. odbyło Koło 
2 posiedzenia. .

W dniu 9tym zawiadomił przewodni­
czący Jaworski, iż wpłynęła do koła pety- 
cya gminy Płoki i i  sąsiednich podana 
przez p. Chotkowskiego o wyjednanie u 
Rządu zapomogi z powodu klęsk, jakie 
zrządziła burza w tej okolicy w celu zapo­
bieżenia głodowi, który już teraz bardzo do­
tkliwie daje się czuć. Tak tę petycyę jak 
też i petvevę gminy Wilamowice popartą 
przez okoliczne obszary dworskie i gminy 
o utworzenie sądu powiatowogo w W ilamo­
wicach wniesioną przez p. Ozecza (nie jak  
w komunikacie z 3go t. m. m jln ie  wpisa­
no jakoby przez p. Czartoryskiego wnie­
siona) wzięli pp. Jaworski i Madeyski w 
celu wyjednania uwzględnienia gdzie należy. 
Przewodniczący oświadcza przy tej sposo­
bności, że "petycyę gminy Płoki i sąsied­
n i c h ,  R z ą d o w i  jak najgoręcej do uwzględnie­
nia przedstawi.

Dalej zawiadamia przewodniczący J a ­
worski, iż w dniu 8 t. m. w ystąpił w ko­
misyi budżetowej p. Gniewosz bardzo ja ­
skrawo i ku powszechnemu niezadowoleniu 
przeciw uchwale Sejmu krajowego i przeciw 
woli przez Koło objawionej, przemawiając 
przeciwko przedłożeniu rządowemu uw alnia­
jącemu wszelkie sprawy tyczące się w y­
kupna propinacyi w Galicyi od stempli i 
innych należytości prawnych; z tego po­
wodu widzi się przymuszonym przedstawić 
sprawę tę Kołu i stawia następujący w nio­
sek : Zważywszy, że przewodnią zasadą Koła 
polskiego jes t dążyć do urzeczywistnienia 
ustaw przez Sejm krajowy uchwalonych; 
zważywszy, że zgodnie z tą zasadą Koło 
polskie w obradach swoich nad ustawą 
państwową o zwolnieniu od stempli i nale­
żytości w "sprawach propinacyjnych zajęło 
stanowisko dążące usilnie do urzeczywistnie­
nia ustawy względom wykupna propinacyi 
przez Sejm uchwalonej; — zważywszy, że 
mimo to poseł Gniewosz wystąpieniem 
swojem w komisyi budżetowej przy obra 
dach nad wzmiankowaną ustawą państwo 
wą działał wręcz przeciwko intencyi Koła, 
usiłując przeszkodzić dojściu do skutku 
krajowej ustawy o wykupnie propinacyi;
Koło polskie orzeka, że poseł Gniewosz na­
ruszył obowiązek solidarności statutem  Koła 
na członków Koła nałożony.

P. G n i e w o s z  przyznaje, iż wystą­
pił w komisyi przeciwko tej przez Sejm 
uchwalonej ustawie, a uczynił to, ponieważ 
według jego przekonania ustawa o zniesie­
niu propinacyi w Galicyi przez Sejm uchwa­
lona jest dla kraju szkodliwą; także z tej 
przyczyny, iż według jego badań obliczenia, 
na których ustawa ta się opiera, są błę­
dne, chciał więc przez uniemożliwienie 
przyjścia do skutku przedłożenia rządowego 
uniemożliwić wejście w życie uchwały sej­
mowej o zniesieniu propinacyi,  ̂ gdyż te 
sprawy stoją w zupełnej zawisłości jedna 
od drugiej. Przemawiał on w komisyi pod­
ług swego przekonania, na podstawie s ta ­
tutu Koła i dotychczasowej praktyki, że 
członkom komisyi wolno zdania swoje wy­
powiadać w komisyi.

Na posiedzeniu Koła w dniu 8go t. m. 
nie zapadła pod tym względem żadna 
uchw ała; gdyby Koło było uchw aliło,_ że 
mu w komisyi przeciwko ustawie mówić 
nie wolno, byłby się niezawodnie do tego 
zastosował. _

Miał on wprawdzie zamiar mówić w 
komisyi tylko krótko i Die występować gw ał­
townie przeciw przedłożenia rządowemu, 
w toku mowy jednak sam uważa, iż za da­
leko się uniósł i jes t wdzięcznym przewo 
dniczącemu komisyi p. Hausnerowi, iż mu 
jego mowę przerw ał, żałuje tylko, iż tego 
pierwej nie uczynił. Tak był przekonany o 
szkodliwości tej ustawy dla kraju, iż w Ko­
le zapowiedział, że z Koła wystąpi i w Izbie 
przeciwko ustawie mówić będzie, a przecież 
gdy Koło tego zażądało, uległ jego woli i 
złożył referat komisyjny. Nakoniec^ tw ier­
dzi że przewinienie jego me było tak wiel­
kie’ aby tak surową karę, jak tego żąda 
wniosek przez przewodniczącego postawiony 
za sobą pociągnąć miało, zwłaszcza, że on 
solidarności z Kołem zrywać nie chciał i 
nie chce.

P. J a w o r s k i  oświadcza, iż tylko z 
bólem serca i z największą przykrością przy­
szło mu postawić powyższy wniosek, spełnił 
on tylko jako prezes Koła najświętszy swój 
obowiązek utrzym ania solidarności Koła w 
czynach i uczuciach, uczucie bowiem soli 
darności w umysłach i sercach członków Koła 
wzmacniać i utrzymać jes t jego obowiązkiem.

Wykroczenie p. Gniewosza jest tem większe, 
ile że on nie tylko złam ał solidarność z Ko­
łem, ale wystąpił w komisyi przeciw woli 
kraju objawionej uchwałą sejmową. Uważa 
postąpienie p. Gniewosza za bardzo szko­
dliwe w następstwach dla kraju Z boleścią 
przychodzi mu spełnić ten przykry wpra­
wdzie ale konieczny obowiązek, wniosek je ­
go bowiem dąży do tego, by koledzy tym 
sposobem wypowiedzieli, że p. Gniewosz 
nieprawidłowo sobie postąpił.

P. L e w a k o w s k i  A u g u s t  uważa, 
iż wniosek przez p. Jaworskiego postawiony 
jes t zbyt ostry, pociąga on bowiem za sobą 
wykluczenie p. Gniewosza z Koła; należy 
uwzględnić co p. Gniewosz przyznaje, że 
mówił w rozdrażnieniu. W sejmie krajowym 
były zdania bardzo podzielone co do ustawy 
o wykupn e propinacyi i ustawa ta w sej­
mie tylko zwykłą większością uchwaloną 
zo sta ła , bo wielu posłów było jej przeci­
wnych; ale nie tylko w sejmie lecz także i 
w kraju zdania co do tej ustawy są bardzo 
podzielone. Twierdzi on, iż rzeczone przed­
łożenie rządowe bez poprzedniego rozpa­
trzenia w Kole poszło do komisyi budżeto­
wej, a człookom komisyi wolno zdanie swo­
je w komisyi objawiać bez odnoszenia się 
poprzednio do Koła.

P. V a y h i n g e r  przyznaje, iż p. Gnie­
wosz źle sobie postąpił, nie widzi tu jednak 
naruszenia statutu Koła; Koło bowiem, ile 
wie, żadnej uchwały pod tym względem nie 
powzięło. P. Gniewosz działał w dobrej 
wierze, że broni dobrej sprawy, gdyż jak 
sam powiedział uważa on ustawę o zniesie­
niu propinacyi za szkodliwą i opartą na fał- 
szywem obliczeniu.

P. O n y s z k i e w i c z  zbija twierdzenie 
p. Lewakowskiego Augusta, w kraju bowiem 
nie objawiały się zdania, przeciwne uchwale 
sejmowej, a w sejmie przy uchwaleniu tej 
ustawy była prawie jednomyślność. Przeciw 
twierdzeniu Vayhingera, jakoby Koło zdania 
swego pod względami przedłożenia rządo­
wego nie objawiło, prostuje fakt, bo jakkol­
wiek Koło na posiedzeniu z dnia 3go b, m. 
uchwały pod tym względem nie powzięło, to 
tylko dla tego, że nie było tej ( potrzeby, 
tak bowiem prezes Koła, a za nim wszyscy, 
którzy przemawiali, wykazali jako kierującą 
zasadę Koła solidarność z Sejmem, czem 
p. Gniewosz do tego stopnia dał się prze­
konać, iż zaraz na tem samem posiedzeniu 
Koła oświadczył, że referat komisyjny 
złoży — co też i uczynił.

P. Ż u k - S k a r s z e w s k i  o tyle mo­
dyfikuje wniosek przez prezesa postawiony, 
że życzy sobie, „by Koło wyraziło ubolewa­
nie z powodu postępowania p. Gniewosza*.

P. L e w a k o w s k i  August powtarza, 
iż wniosek prezesa jes t zbyt surowy i oba­
wia się, że gdy Koło go uchwali, to zły 
wpływ wywrzeć może, nieprzyjaciele bowiem 
nasi z takiej uchwały by się cieszyli.

P. A b r a h a m o w i c z  przyznaje, że 
wniosek prezesa jes t bardzo surowy, uważa 
go przecież za konieczny; z uwagi jednak, 
iż p. Gniewosz przyznał się, że chybił, że 
postępowanie jego w komisyi było nie­
stosowne, że się w toku mowy dał unieść i 
dalej poszedł, jak to uczynić zamyślał, że 
solidarności z Kołem zrywać nie chciał 
i nie chce i w tem tak daleko idzie, 
że gdyby Koło zażądało , on nawet 
w Izbie za przedłożeniem rządowem głoso­
wać będzie, uważa, iż w obec tego wszyst­
kiego nie należy uciekać się do środka osta­
tecznego ; stawia tedy wniosek : „Koło przyj­
muje do wiadomości oświadczenie p. Gnie­
wosza, uznające niestosowność swego postę­
powania w komisyi budżetowej w sprawie 
propinacyjnej*.

P. R u c z k a przemawia przeciwko tym 
posłom, którzy nie widzą w postępowaniu 
p. Gniewosza zerwania solidarności z Kołem; 
członkowi Koła nie wolno występować prze­
ciwko woli Koła, a tem mniej przeciwko 
uchwałom sejmowym. Uważa, że wniosek 
przez prezesa postawiony, gdyby był uchwa­
lony, byłby za surowym wyrokiem wobec 
motywów, jakie p. Gniewosz przytoczył, a 
którymi się kierował, zwłaszcza gdy oświad­
czył, iż w Izbie za przedłożeniem rządowem 
głosować będzie, i wnosi, by odroczyć osta­
teczne załatwienie tej sprawy aż do zebra­
nia Rady Państwa po świętach W ielkano­
cnych.

P. Czartoryski zauważył, iż zgodziłby 
się z wmioskiem p. A brahamowicza jako 
łagodniejszym, gdyby p. Gniewosz za nim 
się oświadczył — że zaś p. Gniewosza w 
sali nie ma, wnosi odroczenie posiedzenia 
do dnia następnego Przy głosowaniu wnio­
sek ten jednomyślnie przyjęto Na posiedze­
niu Koła w dn. 10. t. m. zawiadomił prze­
wodniczący Jaworski przedewszystkiem, iż 
wpłynęła do Koła petycya gminy Łążki 
w powiecie Tarnobrzeskim w celu wyje­
dnania u rządu subwencyi na poprawienie 
łożyska rzeki Sanny, wielkie szkody gm i­
nom sąsiednim wyrządzającej. Petycyę tę 
wziął przewodniczący Koła w celu poparcia 
jej wobec Rządu Następnie otworzył prze­
wodniczący dyskusyę dalszą w sprawie po­



stępowania p. Gniewosza w kom isji budże­
towej.

P. Piniński zgadzając się z wnioskiem 
postawionym przez prezesa, zbija tw ierdze­
nia poprzednich mówców, jakoby uchwale­
nie wniosku tego było najsurowszą karą 
członka K oła; takową byłoby wykluczenie 
z Koła, które we wniosku prezesa nie jes t 
zawarte. Zbija także twierdzenie p. Gnie­
wosza, jakoby zasada solidarności nie była 
naruszoną, gdyż Koło żadnej uchwały pod 
tym względem nie powzięło — odwołuje się 
do rozpraw na posiedzeniu 8 t. m., na któ- 
rem bardzo wielu posłów przemawiało, 
a każdy z nich stał na stanowisku uchwały 
sejmowej, widocznem więc jest, żep . G nie­
wosz wykroczył przeciw solidarności z Ko­
łem, z tej też przyczyny nie może się go­
dzić z wnioskiem p. Abrahamowicza i żąda 
by p. Gniewosz wyraźnie oświadczył, że 
żałuje swego wystąpienia^w komisyi budże­
towej i nadal solidarnie z Kołem postępo­
wać będzie.

P. B o b r z y ń s k i :  Żaden paragraf 
statutu Koła nie upoważnia do sądzenia 
członków Koła, wniosek prezesa też nie 
je s t osądzeniem p. Gniewosza, tylko wobec 
tego, że postępowanie jego w komisyi było 
tego rodzaju, iż on zrywa solidarność 
z Kołem, zwłaszcza gdy oświadczył, iż Koło 
wywierało nań presyę, a on żadnej pressyi 
nie ulegnie, był p. Bobrzyński tego przeko­
nania, że p. Gniewosz już z Koła wystąpił. 
Dla tego Koło może twierdzić, że p. Gnie­
wosz naruszył obowiązek solidarności na 
każdym członku Koła ciążący, żąda więc by 
p. Gniewosz wyraźnie wypowiedział, że 
zdanie swe w komisyi wypowiedziane cofa 
i solidarnie nadal z Kołem postępować bę­
dzie — a prezes zapewne wniosek swój do 
podobnego oświadczenia zastosuje.

P. G n i e w o s z  prosi, by sekretarz 
Koła odczytał ustęp z protokołu, w którym 
pierwsze przemówienie jego jes t s tre ­
szczone (posiedź. Koła z 9go t. m.) Po 
przeczytaniu tego ustępu oświadcza p. Gnie­
wosz, iż zapatrywanie jego na całą spra­
wę jasno w tym ustępie jest streszczone i 
kończy oświadczeniem, iż dalej solidarnie 
z Kołem postępować będzie.

P. J a w o r s k i  żąda, by p. Gniewosz 
złożył taką deklaracyę, któraby nie poje­
dynczych posłów, ale całe Koło zadowolić 
mogła, a od tej deklaracyi zależeć będzie, 
czy swój pierwotnie postawiony wniosek 
cofnie lub nie.

P. C z a y k o w s k i  Alfons zaznacza, 
iż sprawa ta bardzo boleśnie wszystkich 
posłów dotknęła, odwołuje się jednak do 
tylko co z protokołu odczytanego ustępu 
przemówienia p. Gniewosza, widzi w nim 
zupełnie zadowalającą deklaracyę i prosi, 
aby ją  Koło przyjęło, zwłaszcza gdy pan 
Gniewosz postąpił sobie zupełnie karnie, zło­
żywszy na żądanie Koła referat komisyjny 
i oświadczywszy się, że w Izbie za przedło­
żeniem rządowem głosować będzie.

P. Ru t o  w s ki  jako człon-k komisyi 
budżetowej wyraża żal, że p. Gniewosz n a ­
raził kolegów na wielką przykrość, gdy przed 
komisyą budżetową jakby przed Trybunałem 
wytoczył skargi na prasę krajową, na Koło 
polskie, na Sejm, zwłaszcza gdy Sejmowi 
czyni zarzut, że przekroczył swoją kompe 
tencyę. Mówca sądzi, iż p. Gniewosz powi­
nien krótkiem a jasnem  oświadczeniem cofnąć 
wszystko to, co w komisyi w tym kierunku 
powiedział.

P. G n i e w o s z  składa w ręce prezesa 
deklaracyę następującej treśc i: „Poseł Gnie­
wosz stwierdza, że już w poprzedniem swem 
przemówieniu uznał w zupełności zasadę so­
lidarności z Kołem, a słowa swoje w ko­
misyi budżetowej wypowiedziane, któreby 
zasadzie tej były przeciwne, cofa“.

Po odczytaniu tej deklaracyi pp. Abra- 
hamowicz, Kuczka i Żuk-Skarczewski, pier­
wej do głosu zapisani odstąpili od głosu,

P. C z a r t o r y s k i  ubolewa bardzo, iż 
p. Gniewosz w komisyi mimo woli Koła 
w ystąpił; głosować będzie za przyjęciem 
deklaracyi p. Gniewosza do wiadomości, o- 
świadcza jednak, że co do wolności członka 
komisyi zabierania głosu w komisyi podług 
swego przekonania, dzieli zapatrywanie p. 
Gniewosza, zawsze bowiem wolno było 
członkowi komisyi tak postępować, chyba, 
że Koło formalną instrukcję w pewnych ra­
zach członkom komisyi dało.

Po skończonej dyskusyi przewodniczą­
cy, p. Abrahamowicz, p. Skarszewski i p. 
Ruczka cofnęli swe wnioski.

P. M a d e y s k i  wnosi: „Oświadczenie 
p. Gniewosza do protokołu Koła zapisane, 
przyjmuje Koło do wiadomości".

Koło jednomyślnie z tym wnioskiem 
się zgodziło.

P. K o z ł o w s k i  żąda, by cały prze­
bieg sprawy p. Gniewosza został w tajem ni­
cy, a w komunikatach dziennikom udzielić 
się mających tylko fakt zaszły i ostateczne 
oświadczenie p. Gniewosza ogłoszone zostały.

P, Ł o ś  sprzeciwia się zapatrywaniu 
p. Kozłowskiego sprawie samej najwięcej 
szkodzić mogącemu i wnosi, aby tak w in­
teresie sprawy jako też powagi Koła i sa­

mego p. Gniewosza komunikat najwierniej­
szy obraz całego przebiegu sprawy zawierał.

P. G n i e w o s z  przychyla się do wnio­
sku p. Łosia i prosi, by Koło takowy przy­
jęło, poczem Koło wniosek p. Łosia jedno­
myślnie przyjęło.

Z uwagi, iż w przesłanym dziennikom 
komunikacie z posiedzenia Koła z d. 3 bm. 
zaszła pomyłka w przepisywaniu, z powodu 
której' cały wywód p. Onyszkiewicza stał 
się niezrozumiałym, upraszamy o umiesz­
czenie poprawki, jak następuje: Po prze­
mówieniu p. Chrzanowskiego postawił p. 
Cieński wniosek, by Koło uchwaliło tajność 
rozpraw tego posiedzenia. Po wywodzie p. 
Onyszkiewicza, który wykazał szkodliwość 
i niestosowność tajności (nie jak  w komu­
nikacie umieszczono „łączności") obrad w 
tym wypadku, Koło odrzuciło wniosek ta j­
ności (nie łączności) postawiony przez p. 
Cieńskiego.

Nowy kodeks karny.
Na przedwczorajszem posiedzeniu Izby 

deputowanych p. M inister sprawiedliwości 
przedłożył p r o j e k t  n o w e g o  k o d e k s u  
k a r n e g o  o zbrodniach, przestępstwach i 
przekroczeniach. Zawiera on 516 paragra­
fów (kodeks karny z 27 maja 1852 zawiera 
532 paragrafów) i rozpada się na trzy czę­
ści : Ogólne postanowienia (§§. 1 —88), zbro­
dnie i przestępstwa (§§. 89—395) i prze­
kroczenia (§§, 396—576).

W nowym kodeksie, w porównaniu z 
kodeksem dotychczas obowiązującym znaj­
dujemy następujące zasadnicze różnice: Zbro­
dniami są te karygodne czynności, na któ 
re ustanowiono wyższe niż pięcioletnie wię­
zienie państwowe, dom poprawyfcZuchikaus) 
lub karę śm ierc i; przestępstwami są czyn­
ności zagrożone grzywną po nad 300 złr., 
więzieniem państwowem lub zwykłem wię­
zieniem do lat 5 ; przekroczeniami wreszcie 
te czynności, które podlegają aresztowi lub 
grzywnie do 300 złr.

System kar zostaje zgodnie z obecnym 
stanem karno-prawniczej umiejętności zre­
formowanym. W miejsce ciężkiego więzie­
nia oraz ścisłego i zwykłego aresztu wcho­
dzą : dom poprawy, więzienie państwowe, 
więzienie i areszt; system grzywn zostaje 
rozszerzonym.

Nowy kodeks zatrzymuje kompetencje 
sądów przysięgłych w dotychczasowym roz­
miarze, a więc także dla wszystkich popeł­
nionych drukiem zbrodni i przestępstw. Wy­
jęto jedynie z pod ich kompetencyi ściga­
nie skutkiem skargi prywatnej obrażenia.

Nową jest kara więzienia państwowe­
go, która będzie wykonywaną w urządzo­
nych umyślnie w tym celu zakładach. Za­
sądzonym na tę karę pozostawiono wybór 
zajęcia i dozwolono stołować się na własny 
koszt. Nową jest dalej instytucya wypuszcza­
nia z więzienia aż do odwołania. Z asąlżo­
ny, który przebył rok w więzieniu i odsie­
dział przynajmniej trzy czwarte wymierzo­
nej nań kary może być wypuszczonym na 
wolność, lecz każdej chwili sprowadzonym 
napowrót, gdyby okazał się niegodnym ta­
kiego uwzględnienia.

Następstwa kary, określone w dotych­
czasowym kodeksie w §. 27, zostają zm ie­
nione, § 43 przedłożonego projektu powia­
da, że osobna ustawa określi, o ile skutkiem 
zapadłego wyroku , traci się m andat posel­
ski, bierne i czynne prawo wyborcze.

Karygodne działanie, wymierzone prze­
ciw obcym zaprzyjaźnionym państwom, bę­
dzie mogło być karane tylko na wniosek 
obcego rządu.

Nowy kodeks zaostrza także karę za 
podburzanie przeciw narodowości, religii, 
lub pojedynczym klasom społeczeństwa. 
Dotychczasowa kara więzienia od 3 do 6 
m iesięcy, podwyższoną została na karę do 
1-go roku lub grzywną do 1000 zł.

Trzynasty rozdział kodeksu traktuje 
o pojedynku. Sekundanci, którzy starali się 
gorliwie przeszkodzić pojedynkowi, jakoteż 
lekarz obecny przy pojedynku , są wolni od 
odpowiedzialności.

Przy kradzieży i oszustwie podwyż­
szono wysokość szkody, i ta k , zamiast 300 
zł. ustanowiono 1000 zł. jako normę dla 
ostrzejszego wymiaru kary. Oszustwo staje 
się zbrodn ią, jeśli szkoda wynosi po nad 
59 zł. a nie, jak  dotychczas, 25 zł.

Zaostrzone są także kary przy ban­
kructwie.

Do przedmiotu tego powrócimy je ­
szcze, skoro otrzymamy projekt w dokła- 
dniejszem streszczeniu.t

Z Pesztu.
Po zamianowaniu trzech nowych mi­

nistrów, obecny skład całego gabinetu wę­
gierskiego je s t następujący: Tisza , prezy- 
dyum; B aross, jako m inister spraw we­
wnętrznych (prowizorycznie) i robót pu­
blicznych ; F ejervary , obrony krajow ej; 
Csaky, oświaty; Szapary, handlu; Wekerle,

skarbu; Szilagyi, sprawiedliwości. Mini­
strem  Najw. Dworu zostaje nadal baron Or- 
czy, - a ministrem dla Kroacyi i Sławonii 
Bedekowicz Nowi ministrowie pojawili się 
przedwczoraj w klubie liberalnym, gdzie 
wygłosili krótkie mowy. P. Szilagyi oświad­
czył, że od żadnej z zasad swych nie od­
stąpił, poczem deputowany Hegediis zazna­
czył imieniem stronnictw a, że nieskażony 
niczera liberalizm i postęp demokratyczny 
zostały wzmocnione. Jest to rezultatem 
walk ostatnich, w których p. Tisza uczynił 
falangę liberalizmu niezłomną, a ta ocaliła 
parlamentaryzm.

Izba posłów uchwaliła wydanie sądom 
deputowanego Rohonczyego, który miał po­
przednio nader sensacyjną mowę. Opowia­
dał m ianowicie, że pewnego razu, przed 
8 miu laty, w sprawie osobiście go doty­
czącej, miał powód zarzucić Tiszy brak 
charakteru, i w największym rozdrażnieniu 
przyszedłszy doń z wymierzonym rewolwe­
rem, groził, iż go zastrzeli, jeżeli nie speł­
ni jego życzenia. — Na to Tisza spojrzał 
spokojnie w lufę rewolweru i rzekł: „A 
więc mię zastrzel, skoro masz mię za czło­
wieka bez charakteru I" — Z tonu mowy 
i z wejrzenia poznał Rohonczy wielkiego 
w Tiszy patryo tę , spuścił broń ku ziemi i 
odtąd stał się gorliwym jego zwolennikiem. 
Następnie scharakteryzował Rohonczy kilku 
deputowanych ze skrajnej lew icy , jako lu ­
dzi interesowanych, i zakończył wyrażeniem 
życzenia, by się stronnictwa pojednały.

Z Warszawy.
(Wzmocnienie wojsk kozackich nad granicą. — 
Wielkie ćwiczenia. — Straż pograniczna. — Po­
byt ambasadora. — Nowe karabiny. — Orze­

czenie senatu).
Polit. Corr. odbiera z Warszawy wia­

domość, wedle której stan prezencyjuy ro­
zlokowanych wzdłuż granicy zachodniej puł­
ków kozackich został ostatniemi czasy zna­
cznie powiększonym tak, iż obecnie wszyst­
kie sotnie posiadają już spełna po 100 lu ­
dzi i tyleż koni, gdy niedawno jeszcze li­
czyły zaledwie po 70 ludzi i koni. W W ie­
luniu i Częstochowie odbędą się wkrótce 
wielkie ćwiczenia wojsk nadgranicznych pod 
kierunkiem dwóch generałów przybyłych 
z Kalisza.

Po ogłoszeniu rozporządzenia o powię­
kszeniu straży pogranicznej wzdłuż austro 
prusko-rumuńskiej granicy straż ta liczyć 
będzie około 35.000 ludzi, a na jeden kilo­
metr przypadnie 16 do 20 strażników.

Chociaż jako powód tak znacznego 
wzmocnienia podano wzmagające się prze­
mytnictwo będące następstwem podniesienia 
ceł ochronnych, to przecież zdaniem ScJil. 
Ztg. zarządzenie to wielkiej je s t wagi pod 
względem militarnym.

Ambasador rossyjski przy Dworze wie­
deńskim bawił przedwczoraj w Warszawie 
w przejeździe do Petersburga.

Dzienniki warszawskie donoszą :
Wynalazca nowego systemu karabinów 

p. Floryan Grubiński, po powrocie z Pe­
tersburga praeuje nad zastosowaniem swo­
jego pomysłu do broni mniejszego kalibru, 
używanej przez saperów oraz kawaleryę. 
Po wykończeniu kilku egzemplarzy karabi­
nów, p. Grubiński w połowie m aja uda się 
ponownie do Petersburga w nadziei osta 
tecznego ukończenia pertraktacji z władzą 
wojskową co do wprowadzenia rzeczonego 
systemu broni w armii rossyjskiej.

A gm cya północna komunikuje wiado­
mość, iż zobowiązywanie obywateli pocho­
dzenia polskiego w kraju Zachodnim , do 
równomiernego podziału w naturze przy 
działach spadkowych, uznane zostało przez 
senat za nieprawne.

Z Petersburga.
(Z bieżącej chwili).

Przyjazd szacha perskiego do P eters­
burga opóźni się cokolwiek. P ragnął on 
przebyć granicę rossyjską pod Dżulfi (gub. 
erywańska) już w początkach przyszłego 
miesiąca, aby zdążyć do stolicy Rossyi naj­
dalej d. 20-go maja. Tymczasem o tej po 
rze pojawi się tam dostojnik japoński, ks. 
Takaehito Arissugawa z żoną. Szach nie 
chce ziechać się z nim równocześnie i z te­
go powodu polować będzie przez dziesięć 
dni w Maraidi, prowincyi położonej na gra­
nicy rossyjskiej.

Z Petersburga donoszą, iż podawane 
dotychczas przez dzienniki wiadomości o 
procesie z powodu katastrofy w Borkach nie 
są ścisłe Według najpewniejszych informa- 
cyj obecnie ani termin procesn nie został 
jeszcze określony, ani nie oznaczono formy 
dla sądzenia sprawy.

Wedle prywatnej depeszy ministerstwo 
sprawiedliwości zamierza obsadzać odtąd u- 
rzędy sędziów w prowincyach nadbałtj ckich 
wyłącznie prawnikami pochodzenia rossyj- 
skiego.

Do Pol. Corr. piszą z Petersburga: 
„Wydalenie zRumuniijw ostatnim  cza­

sie kilku poddanych rossyjskich narobiło tu 
wiele złej krwi. Prasa rossyjską w bardzo 
ostrych słowach domagała się od rum uń­
skiego rządu zadośćuczynienia za to i wzy­
wała rossyjską dyplomację o postaranie się 
o to, aby w przyszłości nie powtarzały się 
takie wypadki. Przypuszczają też ogólnie, 
że przedwczesny powrót posła Chitrowo do 
Bukaresztu był w związku z tą sprawą i że 
Chitrowo otrzymał od rossyjskiego rządu po­
lecenie wystąpienia we wskazanym przez 
prasę kierunku. Oburzenie prasy rossyjskiej 
na Rumunią nie powstało skutkiem owego 
w jdalenia rossyjskich poddanych ż Rumunii, 
ale było raczej tylko sposobnością do obja­
wienia dawno już żywionej niechęci z po­
wodu ważniejszej sprawy. Obwołanie ks. 
Ferdynanda Hohenzollerna następcą rum uń­
skiego tronu, wywołało w Rossyi wielkie n ie­
zadowolenie, bo przez to wpływy Niemiec 
w Rumunii rozszerzyły się tak, iż mało już 
zostawiają pola wpływom rossyjskim. W tem 
szukać należy głównego źródła gniewu Ros­
syi na Rumunię."

Z Serbii.
(Potoczne wiadomości).

Dziennik urzędowy ogłasza pismo, 
które król Milan wystosował po abdykacyi 
do regentów. Pismem tem ustanawia król 
radców stanu, Christicza i Dokica, jako ku­
ratorów adm inistracyi wszystkich dochodów 
swego syna, króla Aleksandra I.

Król Aleksander udaje się na święta 
z regen tam i, Risticzem i Belimarkowiczem, 
tudzież prezesem ministrów, Sawą Gruiczem, 
do Sabaczu, kolebki rodu Obrenowiczów.

Regencya oświadczyła podobno, że 
powrotowi królowej Natalii do Serbii żadne 
konstytucyjne ani prawne przeszkody nie 
stoją w drodze. Powrót zależy wyłącznie 
od jej woli.

Na podstawie uchwały rady ministrów 
odbytej pod przewodnictwem regen tów , 
przeprowadzono dalsze zmiany w personalu 
administracyjnym i policyjnym. Znowu 
uchwalono przeniesienie lub usunięcie jede­
nastu prefektów, w tej liczbie belgradzkie­
go. Usunięto innych także wysokich urzę­
dników, między innymi byłego m inistra 
skarbu, Wukaszyna Petrowica.

K R O N I K A

Lwów 13 "kwietnia.

— Najj. P an  raczył najmiłościwiej u- 
dzielić z prywatnej Swej szkatuły gminie Brzó- 
za Stadnicka, w powiecie łańcuckim, na budowę 
szkoły, zapomogi w kwocie 100 zł.

— Na sarko fagu  ś. p. A rcy k się ­
cia R udolfa złożony zostanie wkrótce złoty 
wieniec, wartości 10.000 franków, nadesłany 
przez austro-węgierską kolonię w Buenos-Ayres. 
Członek tej kolonii, p. Mihanowicz, umyślnie z 
tym wieńcem przybędzie do Wiednia.

— JE. P an  N am iestnik Kazimierz hr 
Badeni powrócił dzisiaj rano z Wiednia do 
Lwowa.

— JE. A lfred  hr. P o tock i przed kil­
ku już dniami przybył z Cannes do Paryża; 
stan jego zdrowia nie pogorszył się, lecz nie­
stety pozostawia jeszcze wiele do życzenia.

— Na in tencyę w yzdrow ien ia  hr
Artura Potockiego odprawił ks. proboszcz w 
Spytkowicach, pod Zatorem, uroczyste nabożeń­
stwo, na które zgromadzili się tłumnie para­
fianie.

— F undacya im. K rzy sz to fa  Czu- 
czawy. Sprawozdanie Wydziału krajowego z za­
rządu tej fundacyi stypendyjnej za rok 1888 
wykazuje: A) w dochodach: 1. Zapas począ­
tkowy 12 zł. gotówką, 4.648 zł. 69 ct. efekta­
mi; 2. odsetki od efektów 231 zł. 75 ct. gotów­
ką; 3. efekta zakupione 1.112 zł. 4 gotów­
ka uzyskana ze sprzedaży efektów 1.039 zł. 50 
ct.; 5. gotówka przeniesiona z majątku obroto­
wego 12 zł. Suma dochodów 1.295 zł. 25 ct. 
gotówką, 5.760 zł. 69 ct. efektami. E) w wy­
datkach : 1. Stypendyum 195 zł. 2. Gotówka 
wydana na zakupno efektów 1.068 zł. 98l/s 
ct. 3. Gotówka przeniesiona d« majątku zaro­
dowego 12 zł. 4. Efekta wydane do spienię­
żenia 1.039 zł. 50 ct. Suma wydatków 1.275 
zł. 98Yj ct. gotówką 1.039 zł. 50 ct. efekta­
mi. Z porównania z sumą dochodów okazuje się 
zapas z końcem r. 1888, 19 zł. 261ji ct. go­
tówką. 4.721 zł. 19 ct. efektami. Z porównania 
zaś zapasu ostatecznego z zapasem początko­
wym, okazuje się w majątku fundacyi przyrost 
w gotówce 7 zł. 26'/* ct., zaś przyrost w efe­
ktach o 72 zł. 50 et.; zatem w ogóle przyrost 
majątku w kwocie 79 zł. 76 */, ct. w. a.

— Podziękow anie. Paniom: Hanin- 
czakowej, Elektorowiczównej, Karichównej i Za- 
wziętównej; pp.: prof. Niewiadomskiemu, Poseł-



5
seltowi, Cetwińskiemu, Witoszyńskiemu, oraz 
członkom „Lutni“ i „Harmonii11, za łaskawy 
współudział w koncercie urządzonym na rzecz 
funduszu pomnikowego ś. p. Wł. Barwińskiego, 
składa komitet za naszem pośrednictwem serde­
czne „Bóg zapłaó!“

— Z Tow, pedagogicznego. Walne 
Zgromadzenie członków Tow. pedag. oddziału 
lwowskiego odbędzie się we czwartek, 18 b. 
m., ogodz. 10 rano w sali ratuszowej, z nastę­
pującym porządkiem dziennym; 1) Odczytanie 
protokołu z ostatniego posiedzenia. 2) Sprawo­
zdanie ze stanu kasy i biblioteki. 3) Sprawa 
walnych zgromadzeń Tow. pedagogiczeego. 4) 
Sprawa kwinkweniów nauczycieli etat. lwow- 
Bkich. 5) Rysunki w szkołach ludowych na 
nauce dopełniającej, odczyta p. Emil Moniak. 
6) Wnioski członków.

— K oncert, jutro w niedzielę odbędzie 
się w sali Towarzystwa gimnastycznego „So­
kół11 nadzwyczajny koncert galic. Towarzystwa 
muzycznego. Wykonane będzie oratoryum na 
tle dziejów apostolskich (księga V nowego Te­
stamentu) „ Paulus“. Muzyka Feliksa Mendel- 
sohna-Bartholdy.

— C zw arta  p rodukeya kapeli „Har­
monii11 odbędzie się w niedzielę, dnia 14 kwie­
tnia w sali Kasyna miejskiego, o godz. 4 po po­
łudniu. Jako członkowie wspierający do Towa­
rzystwa „Harmonii11 przystąpili w dalszym cią­
gu pp.: Karol Grlanz, Jakób Stroh, Jan Yeith, 
Salo Menkes, Franciszek Skrzyszewski, Bolesław 
Kołodziejski, Antoni Tarnawiecki; zaś p. An­
drzej Perediatkiewicz, radny m. Lwowa, złożył 
kwotę 5 zł. na fundusz zakupna nowych in­
strumentów.

(ot) Epilog sp raw y  kukizow skiej
odegrał się wczoraj w tutejszym sądzie krymi­
nalnym przed trybunałem wyrokującym, które­
mu przewodniczył radca p. D u n i e w i c z .
Z wyczerpujących sprawozdań, które w styczniu 
i lutym r. b. podawaliśmy z przebiegu procesu 
w sprawie usiłowanego, skrytobójczego morder­
stwa popełnionego na ks. J. Tchórz nickim w 
Kukizowie, wiadomo, że w pierwszych dniach 
grudnia r. z. niejaki Wojciech Gin ot, zarobnik 
w Kukizowie, popełnił kradzież w tamtejszym 
kościele, a schwytany na uczynku, zeznał przed 
wójtem kukizowskim, Józefem Kwasikiem, przed 
żandarmem W. Jamrogiem, dalej przed ks. Kró- 
lickim, wreszcie przed sędzią śledczym i przy 
rozprawie głównej w d. 2 lutogo b. r., że zbro 
dni usiłowanego skrytobójczego morderstwa i 
rabunku dopuścili się w nocy z 29 na 30 lip- 
ca r. z na ks. Tehorznickim: włościanin Win­
centy Krajewski i jego pasierb, Jan Łuó. Ścisłe 
dochodzenia wykazały, że w zeznaniach Gnota 
nie było ani słowa prawdy. To też prokurato- 
rya państwa, reprezentowana przez dr. S u na­
p ę  r a, oskarżyła Wincentego G n o t a  o prze­
stępstwo kradzieży z §. 460 ust. karn. i o zbro­
dnię oszczerstwa, a to na podstawie własnego 
przyznania się do winy. Gnot bowiem przyznał 
się szczegółowo do kradzieży popełnionej w ko­
ściele kukizowskim a nadto przyznał się, że o- 
skarżył fałszywie Krajewskiego i Lucia, a u- 
czynił to z chęci zysku, chciał bowiem tym 
sposobem otrzymać nagrodę w kwocie 500 zł., 
wyznaczoną za schwytanie właściwego zbro­
dniarza W tę samą sprawę zaplątał się niejaki 
Tomasz Tomczuk, tkacz, karany już kilka razy 
za zbrodnie kradzieży. Gdy sprawa kukizowska 
była w toku, Tomczuk siedział w więzieniu 
śledczem, a to pod zarzutem nowej zbrodni kra­
dzieży. Działając widocznie w porozumieniu z 
Gnotem, zgłosił się także Tomczuk do świade­
ctwa i obwiniał fałszywie Krajewskiego o zbro­
dnie popełnione na ks. Tehorznickim. Widząc, 
że kłamstwa jego nie znachodzą wiary, przy­
znał Tomczuk, że dopuścił się zbrodni oszczer­
stwa i że do popełnienia tej zbrodni popchnęła 
go również chęć zysku, t. j. że chciał tym spo­
sobem zdobyć 500 zł. wyznaczonych za wskazanie 
właściwego zbrodniarza, który wykouał zamach na 
śycie i mienie ks. Tehorznickiego. Przebieg 
Wczorajszej rozprawy nie budził najmniejszego 
interesu. Obaj złoczyńcy przyznali się do winy, 
a trybunał skazał Wojciecha G e o ta  za kra­
dzież 2 zł. 6 ct. w kościele kukizowskim i za 
zbrodnię oszczerstwa popełnioną na szkodę Kra­
jewskiego i Lucia na 18 miesięczne ciężkie 
więzienie, zaś Tomasza T o m c z u k a  za zbro 
dnię oszczerstwa i za zbrodnię kradzieży, (po­
pełnioną wspólnie z Salomonem Eisenbergiem i 
Charklem Ehrenfeldem) na 4-letnie ciężkie wię­
zienie.

— W ydział S tow arzyszen ia ręko ­
dzielników  lwowskich „Gwiazda11 zaprasza 
wszystkich członków Stowarzyszenia na zwyczajne 
r<>czne walne zgromadzenie, które się odbędzie 
^  niedzielę, dnia 14 bm. o godz. 3 po południu 
w lokalu własnym, ul. Franciszkańska 1. 7. 
Porządek dzienny: 1. Odczytanie protokołu z
Ostatniego półrocznego walnego zgromadzenia.

Sprawozdanie z czynności i obrotu funduszów
rok J 888. 3. Udiielenie absolutoryum obu

Wydziałom za czynności w roku 1888. 4. Spra­
wozdanie komisyi statutowej. 5. Wybór 7 kura­
torów na r. 1889 z grona członków honorowych.

Wybór 9 członków  i 9 zastępców do wydziału
St°w. „Gwiazda1* na rok 1889. 7. Wybór 5 
członków do komisyi kontrolującej. 8. Zatwier­
dzenie przyjęcia w stan inwalidowy członków 
Stow. 9. Wnioski wydziału, podania i wnioski 
włonków.

/*>

== Sądownie ścigany za kradzież 
kosztowności i pieniędzy, dokonaną u p. p. Tu- 
stanowskich w Czereu, lokaj Antoni, przybiera­
jący sobie nazwiska Skowronka, Skowrona i 
Teperowicza, ma się nazywać Antoni Cyprowicz, 
posiada służbową książkę, jest brunet, ospowa­
ty i był ubrany w czasie ucieczki w bronzowy 
palto i czarny kapelusz.

— Zapiski policyjne. S k r a d z i o n o  
trzy kule bilardowe, płócienny pokrowiec na 
bilard i kilka flaszek rozolisów i rumu z szyn 
ku Judy Brennera pod 1. 2 przy ulicy Źródla­
nej ; 80 worków próżnych, wart. 25 zł.; bieli­
znę znaczoną F. S., wartości 50 złr.; zega­
rek srebrny remontoir kryty o złoconyych 
brzegach, wraz ze srebrnym łańcuszkiem i 
wisiorkiem kztałtu głowy końskiej; tałes wy­
szywany srebrem, wartości 8 z łr .— Z g u b i o ­
no trzy zł. pierścionki, z których jeden ślubny 
miał wewnątrz napis „Karol 1884“; zarękawek 
z czarnego pluszu; książeczkę pocztowej kasy 
oszczędności na imię Józefa Koflera, na 1 zł. 
10 et.; złoty pierścień z brylantem, wart. do 
100 zł.; zastawnicze dwie kartki banku kredy­
towego, jedną na srebrny zegarek, srebrny pier­
ścionek i długi koral, a drugą na złoty łańcu­
szek za 40 zł. zastawiony. — Z n a l e z i o n o  
klucz do bramy ł trzy mało klucze na rzemy­
ku związane; eieńki złoty łańcuszek na ulicy 
Wekslarskiej; zastawniczą kartkę banku kredy­
towego na złote kólczyki, za 4 zł zastawione; 
na filii pocztowej nr. 1 pugilaresik z kwotą 22 
et., recepisem pocztowym najprzesyłkę 15 zł. do 
Nadiingera w Bołszowcach, a drugim do Fel- 
sztyńskiego w Brzeżanach, oraz pugilaresik o 
trzech zame zkaeh z kwotą 21 ct. i małym klu­
czykiem; bransoletkę z koralowych paciorków, 
na ulicy Sykstuskiej i zastawniczą kartkę ban­
ku Ormiańskiego na imię Smereczyńskiego.

— Z obserw atoryum  c. k. szkoły po- 
itechnicznej we Lwowie, dnia 13 kwietnia 1889. 
Barometr opada.

W ubiegłej dobie, licząc od godziny 12 
w południe, mieliśmy wiatr z południowej stro­
ny, stan nieba zmienny a powietrze miernie 
wilgotne.

Średnia temperatura doby była -)-9-90C, 
najwyższa —j-16'0°C, najniższa —|—6"0°C nad 
ranem.

Opadu wcale nie było; rano mgła.
Zniżka barometryczna 745 do 750 mm. 

znajdowała się w Austryi; zwyżka 770 do 
765 mm. na morzu Białem; zniżka drugorzę­
dna w Anglii.

Stan barometru, zredukowany do poziomu 
morza, był dziś o godzinie 9 rano 753 mm.

Prognoza na dobę następną oa godziny 12 
dnia 13 kwietnia b. r.: Wiatr z południo­
wej strony, średnia temperatura doby około 
—(—10**0, niebo w części pogodne a powietrze 
miernie wilgotne; deszcz chwilowy, zresztą po­
godnie.

— W ielki K siążę P io tr  Mikołaje- 
wicz przybył do Krakowa wczoraj rano z Wie­
dnia kuryerskim pociągiem przedpołudniowym, 
i odjechał do Podwołoczysk. Chwile przed od­
jazdem pociągu przeznaczył na zwiedzenie mia­
sta i obejrzał Wawel i muzeum Czartoryskich.

— H en ry k  S ienkiew icz przybędzie 
do Krakowa, gdzie powtórzy swój odczyt, mia- 
ny w tych dniach w Warszawie „O powieści 
historycznej w Polsce11.

— S iem iradzk i bawił w Wiedniu w 
przejeździe z Petersburga. Car zakupił jego o- 
braz „Phryne“ za 150.000 franków; będzie on 
wystawiony w Moskwie, Warszawie, Berlinie i 
Wiedniu.

— E m igracya włościan, Usiłowania 
zbrodnicze ku nakłanianiu ludu do wychodźtwa 
nie ustają, mimo największej baczności władz, 
a szozególniej policyi krakowskiej. I tak w Sta- 
wiszczach, w powiecie grybowskim, przesłano 
w kopertach agitacyjne karty dla wielu wło­
ścian, karty te wszakże wykryto i sparaliżowa­
no zabiegi agentów. Karty te pochodziły od 
nowo widocznie powstałej firmy, podpisującej 
się na kartach Harry Kochen, Bremen. Agenci 
wskazali nową drogę przez Kraków emigran­
tom, zwracając ich na przystanek zwierzyniecki, 
który w skutek tego policya opieką swoją za­
raz otoczyła i dnia onegdajszego już przytrzy 
mała na wychodźtwie kilka kobiet z powiatu 
grybowskiego, którym za przewodników służyło 
kilku niedorostków, wyzyskując po 10 zł. od 
każdej za ułatwienie wyjazdu potajemnie z przy­
stanku. Zrobili oni wszakże lepszy interes, bo 
przytrzymani przez policyę otrzymali bezpłatnie 
mieszkania wraz z pożywieniem w kryminale 
na przeciąg 6 tygodni.

i* Z m arli w ostatnich dniach: we Lwo­
wie Antoni A r ł a m o w s k i ,  b. właściciel dóbr 
ziemskich, przeżywszy lat 64.

W Tarnopolu Dominik Wa r c h o ł ,  za­
stępca profesora gimnazyalnego, w 40 roku 
życia.

"  Wadowicach zasłużony burmistrz tego 
miasta .gnący B r o s i g ,  przeżywszy lat 70.

W Warszawie ś. p. Marya Julia Z a l e ­
s k a ,  znana na polu piśmiennictwa popularne­
go. Zacna niewiasta, miała serce wylane dla 
młodzieży. Wszystkie jej prace piśmiennicze, 
których szereg bardzo długi, miały na celu je­
dnocześnie kształcenie umysłu i serca młodych 
pokoleń. Jako autorka wielu książek przyrodni­

czych, jako współpracowniczka K roniki R o­
dzinnej i Kłosów , nadewszystko jako faktyczna 
kierowniczka Wieczorów Rodzinnych, była 
ś. p. Zaleska niezmordowana rozumem i uczu­
ciem kobiety, matki i obywatelki. Od lat kilku 
pasująca się z chorobą, raczej ze śmiercią, nie 
ustępowała z posterunku służby publicznej.

Zmarła w Londynie d. 6 b, m. ciotka 
królowej angielskiej, księżna C a m b r i d g e ,  by­
ła to staruszka, licząca 92 lat wieku. Córka 
landgrafa heskiego, wyszła za mąż d. 1 czerw­
ca 1818 r. Najstarszy jej syn, książę Cambrid­
ge, starzec siedmdziesięcioletni, jest naczelnym 
dowódcą wojsk angielskich. Obie jej córki wy­
szły za mąż do Niemiec. Jedna jest wielką 
księżną Meklemburg - Strelitz, druga księżną 
Teill.

— W ielka w y staw a  klejnotów , u-
rządzona w pałacu Szwarcenberga przez księ­
żnę Metternich, na rzecz ubogich Wiednia, o- 
twarta zostanie 22 b. m. Wczoraj już nadesła­
no wiele rzeczy wspaniałych i historycznych, 
mianowicie ze słynnych zbiorów Esterhazych.

— W  prasie  w arszaw sk ie j zanosi 
się na poważne zmiany. I tak podają, jako rzecz 
pewną, że p. Józef Kenig, od lat kilkudziesięciu 
redaktor Gazety warsz„ opuszcza to stanowisko 
i przenosi się do Słowa. Prócz tegc mają zajść 
jeszcze różne ważne zmiany w redakcyi i skła­
dzie współpracowników tego pisma. Natomiast 
uporczywie utrzymująca się pogłoska o wejściu 
p, Erazma Piltza, redaktora K ra ju , do grona 
wydawców Kuryera Codziennego, nie miała 
najmniejszej podstawy, jak tego dowodzi nastę­
pujące oświadczenie dotychczasowych wydawców 
tego pisma, pp- Gebethnera i Wolffa; „W obec 
rozmaitych uporczywie a bezpodstawnie rozsie­
wanych pogłosek, oświadczamy wyraźnie, że wy­
dawnictwa Kuryera Codziennego nikomu ani 
w całości, ani częściowo nie odstępowaliśmy i 
odstępować nie zamierzamy. Nie zmieniając w 
niczem kierunku Kuryera Codziennego, pozo­
stajemy i nadal wyłącznymi jego właścicielami 
i wydawcami. Gebethner i Wolff.

— Pogrzeb Panina w  W arszaw ie.
Oberpoliemajster warszawski wydał następujący 
rozkaz: Sztab warszawskiego okręgu wojennego 
zawiadomił mnie, że stosownie do polecenia p. 
ministra wojny, zostaną przywiezione z Krakowa 
do Warszawy, dla pochowania na wolskim cmen­
tarzu prawosławnym, zwłoki pułkownika rossyj- 
skiego Sergiusza Panina, zabitego w r. 1768 
przy oblężeniu Krakowa. Wyprowadzenie zwłok, 
w obecności dowodzącego wojskami warszawskie­
go okręgu wojennego, z dworca kolei wiedeń­
skiej odbędzie się jutro (w piątek) o godz. 1 
z południa.

— N ieustająca w ystaw a zjednoczo­
nego Towarzystawa przyjaciół sztuk pięknych, 
przy ulicy Trzeciego Maja (dom Tennera), otwar­
tą jest codziennie od godziny 10 rano do 4 po 
południu. Wstęp od osoby kosztuje w niedzielę 
15 ct., w dni powszednie 30 ct. Dla członków 
wstęp wolny.

GOSPODAOTO i handel
*** T arg  zbożowy.*) Dnia IB kwietnia 

1888 r.
L w ów , pszenica 6-25 do 7'15, żyto 

5-B0 do 5'80, jęczmień browarny 5-75 do 7‘— , 
owies 5'80 do 6-50, groch 650 dc 10 50, wy­
ka 6'75 do 7-50, rzepak 13'— do 1360, lnian- 
ka — , koniczyna czerwona 50 — do 75' — ,
koniczyna biała 50 '— do 60' — , koniczyna 
szwedzka 60.— do 75’ — .

Tarnopol, pszenica 6'20 do 6‘90, żyto 
5-25 do 5-75, jęczmień browarny 5*60 do 6*75, 
owies 5.50 do 6 '—, groch 6 '— do 10’—, wy­
ka 6 50 do 7'25, rzepak 12-80 do 13'10 lnian- 
ka — • —, koniczyna czerwona 48 — do 74 '—. 
koniczyna biała 50 — do 60' — , koniczyna 
szwedzka — ■ — dc — • —.

Podw ołoczyska, pszenica 6 '— do 6'90, 
żyto 5'15 do 5 70, jęczmień 5'50 do 6 40, o- 
wies 5'— do 5 65, groch 6 '— do 9.50, wyka 
g _  do 7‘20, rzepak n. 12 70 do 13'40, lnian- 
]ja _ do — —, koniczyna czerwona — - —
do —•—, koniczyna biała 48 — do 59 —, ko­
niczyna szwedzka —' — do —' —.

J a ro s ła w , pszenica 6’25 do 710,
żyto 5‘80 do 6'15, jęczmień 5 75 do 7 —. 
owies 5'80 do 6'15, groch 6'50 do 11 '—, wy­
ka 6'75 do 7’50, rzepak 1 0 — do 11-15
lnianka — •— do — —, koniczyna czerwona 
4 g -_ j do 74 —, koniczyna biała 3 1 — , do 
3 5 —’ koniczyna szwedzka — do — —, ty­
motka 20’— do 80.

C zern iow ce, pszenica 6 —7, żyto — ■ —, 
jęczmień , owies —•—, groch 6 - 9 ,  wyka

, rzepak 9 75 —10‘—, lnianka — —, ko­
niczyna czerwona 55 — 67.

Wszystko za 100 kilo nettc bez worka.
Ch mi e l  od — do — zł. nominal­

nie za 56 kilo, loco Lwów, nominalnie.
Okowita gotowa za 10 000 litrów prc 

loco Lwów 11-75 do 12’— zł.
Żyto poszukiwane. Dowozy małe z powo­

du złych dróg.

*) Przedruk wzbroniony.

OSTATIIA POCZTA

U p. M inistra spraw zagranicznych h r  
K a 1 n o k y’e g o odbył się onegdaj obiad 
galow y, na który otrzymali zaproszenie 
członkowie ciała dyplomatycznego.

Dzisiaj ma posiedzenie I z b y  p a n ó w.  
Na porządku dziennym znajdują się między 
innemi: Projekt ustawy o budowie kolei 
żelaznej z Jasła do Rzeszowa, projekt u- 
stawy o poborze rekruta na r. 1889 i wy­
bór 20 członków i 10 zastępców do Dele- 
gacyi.

Do Czasu telegrafują z W iednia, iż 
dzięki wspólnym staraniom p. Namiestnika 
hr. Badeniego i p. M inistra Zaleskiego 
dziś już ustawa dotycząca zwolnienia od na- 
leźytości propinacyjnycb przejdzie przez 
Izbę panów , poczem ustawa propinacyjna 
otrzyma Najw. sankcyę i rozpocznie się 
cała akcya wykupna w kraju, oraz rokowa­
nia z finansowemi instytucyami, w którym 
to celu p. Namiestnik przybędzie powtórnie 
około 30 b. m. do Wiednia.

R a d a  p a ń s t w a  zbierze się prawdo­
podobnie dnia 2 maja.

Dzienniki oświadczają, iż na sesyi 
poświątecznej wzięte będą pod obrady, o- 
prócz pozostałych rozdziałów budżetu pro- 
jekta ustawy o przepisach karnych przeciw 
fałszerzom żywności i o powolnem uregulo­
waniu stosunku izraelickich gm in wyzna­
niowych. _________

K o ł o  p o l s k i e  odbyło wczoraj ostat­
nie przed feryami wielkanocnemi posiedze­
nie, na którem oświadczył prezes Koła p. 
Jaworski, iż wedle jego informacyi I z b a  
d e p. zbierze się na sesyę dodatkową dnia 
2 maja. •______________

Wszelkie wieści o nowych krokach w 
sprawie uregulowania waluty bezpośrednio, 
są wedle depeszy wiedeńskiej do Czasu ma­
newrami giełdowemi i spekulacyą na obni­
żenie kursu złota; rozsiewane zaś przez pe­
wien dziennik krajowy wiadomości o wiel­
kich kom binacjach finansow ych, oraz o 
konwersjach, są po prostu śmiesznemi wy­
mysłami.

Kompromis wyborczy, ofiarowany szla­
chcie niemieckiej przez szlachtę czeską, do­
piero po świętach Wielkanocnych stanie się 
przedmiotem rozpraw stanowczych.

Uczyniliśmy wczoraj na tem miejscu 
wzmiankę o artykule Kreuz. Ztg., który za­
stanawiając się nad możliwym pogromem 
Rossyi przez Austryę w razie ewentu­
alnej wojny, wysnuwa ztąd jako następstwo 
połączenie królestwa kongresowego z Gali- 
cyą. Otóż artykuł ten, wedle depeszy do 
Czasu miał sprawić w W iedniu pewne w ra­
żenie, bo chociaż Kreuz. Ztg. nie je s t or­
ganem kanclerskim, to przecież odbiera nie­
kiedy natchnienia. Artykuł ten zresztą mo­
że być raczej objawem rozdrażnienia i obaw 
wciąż trwających w Berlinie względem Ros­
syi, niż istotnych kombinacyj.

Prezydent miasta Poznania Mueller
miał onegdaj u cesarzowej Fryderykowej 
posłuchanie, na którem zdawał sprawę o 
stanie tegorocznej powodzi. Cesarzowa-wdo- 
wa poleciła mu, aby obywatelom poznań­
skim wyraził w jej imieniu serdeczną kon- 
dolencyę. __________

O bliższych powodach dymisyi m ini­
stra h r ' Bronsarta nic pewnego nie wiado­
mo. W kołach poselskich opowiadają, że 
zdanie jego eo do przedłożonych parlam en­
towi w ostatnim czasie projektów różniło 
się w niektórych punktach od opinii innych 
wpływowych sfer wojskowych i że miano­
wicie nie uważał znacznego pomnożenia ar- 
tyleryi za tak nieodzownie potrzebne. Ge­
nerał B ronsart podczas sześcioletniego swego 
urzędowania przeprowadził tyle reform w 
wojskowości prusKiej, ile rzadko który mi­
nister wojny przed nim, ale z drugiej stro­
ny nigdy też administracya wojskowa w Pru­
sach nie wystąpiła z równie wielkiemi żą­
daniami , jak  za czasów m inisterstwa p. 
Bronsarta. Wymownem tego świadectwem 
jest wzrost nakładów na wojsko od 1883 
roku, spotęgowany do punktu kulminacyj­
nego t. z w. projektem septenatowym i 
uchwalonym przez parlament roku bieżą­
cego „dodatkiem do etatu wojskowego11.

Wystąpienie byłego m inistra wojny w 
obec parlamentu scharakteryzowano dosyć 
trafnie utartym  w niemieckich kołach oficer­
skich wyrazem schneidig, jakkolwiek przy­
znać trzeba, że p. B ronsart zawsze okazy­
wał się bardzo względnym w obec żądań 
parlamentu.



6
Zamianowanie msgr. Agliardi’ego nun- 

cyuszem w Monachium (na całe Niemcy) 
uważają w Berlinie za nadzwyczajny akt 
uprzejmości ze strony Watykanu i za do­
wód, że wpływ francuski w Watykanie pod­
upadł. Cesarz Wilhelm, bawiąc w Rzymie, 
odszczególniał msgr. Agliardfego i nadał 
mu wielką wstęgę orderu Czerwonego Orła.

Przyjęcie nowego starokonserwatywne- 
go gabinetu rumuńskiego w Izbie deput. 
było — jak  ztamtąd telegrafują — nadzwy­
czaj chłodnem. Prezes gabinetu, Catargiu, 
odczytał oświadczenie, w którem przyrzeka, 
iż nowy rząd będzie utrzymywać ze wszy- 
stkiemi mocarstwami przyjazne stosunki i 
bronić neutralności Rumunii. Otóż to oświad­
czenie i położenie nacisku na neutralność 
Rumunii — pisze F rem dm blatt —  rozma­
icie jes t komentowanem, gdyż upatrują w 
niem  zamiar rządu zerwania z dotychcza­
sową polityką. Słychać, że nowy gabinet 
przedłoży wkrótce Izbom kwestyę zaufania 
i zażąda uchwalenia budżetu oraz kredytu 
na fortyfikacye. Gdyby gabinet w tych spra­
wach nie posiadał większości, rozwiąże Izbę 
i rozpisze nowe wybory.

Ag. Póln. rozesłała następującą de­
peszę :

Nowy gabinet starokonserwatywny jest 
wrogo usposobiony dla potrójnego przymie­
rza. Przypuszczają, że król, zawierając cza­
sowy kompromis z Catargiu, chce zużyć to 
stronnictwo, nieprzyjazne dla jego dynastyi.

DmewniJc W arsz. zamieszcza artykuł, 
w którym wyraża się ze szczególną przy­
chylnością o nowych ministrach i spodziewa 
się po nich wielkich dla Rossyi korzyści.

Z Sofii zamieszcza Ag. Póln. n astę­
pującą depeszę: Cankowiści wysłali do Bel­
gradu adwokata Franczego dla porozumienia 
się z Cankowem. Po powrocie Franczego 
policya odbyła w mieszkaniu jego rewizyę, 
lecz nie znalazła żadnych dowodów kom­
promitujących. Cankowiści pragną wyrwać 
swego szefa z jego roli biernej i skłonić go 
do działania. W skutek wypadków w Belgra­
dzie i Bukareszcie, ks. Koburg usiłuje zała­
godzić nieporozumienia pomiędzy ministrami 
bułgarskimi. __________

Z Paryża donoszono wczoraj, że pra­
wica senatu dotychczas zdecydować się nie 
mogła, czy będzie brała udział w pracy se­
natu jako trybunału.

Senat dziś wybrać ma komisyę z dzie­
więciu członków i pięciu zastępców. Plan 
wyboru już gotów, tylko nazwiska zachowa­
ne są w tajemnicy. Stosownie do porozu­
mienia wejść ma do komisyi trzech człon­
ków z lewicy republikańskiej , trzech ze 
stronnictwa unii republikańskiej, dwóch z 
lewego centrum i jeden z prawicy, jako 
stronnictwa bardzo nielicznego w senacie. 
Na pierwsze to zgromadzenie senatu w cha­
rakterze trybunału, przybyć mają m inistro­
wie w strojach urzędowych a senatorowie 
wszyscy we frakach i białych krawatach. 
Prokurator generalny ma zasiadać w czer­
wonej todze.

Prezydent republiki przedsięweźmie w 
dniu 3 czerwca podróż do Calais, ażeby być 
obecnym przy uroczystości otwarcia jedne­
go fortu. Miasto uchwaliło z własnych fun­
duszów 60.000 franków na przyjęcie dla pre­
zydenta. __________

W edług doniesień z Rzymu, robotnicy 
bez zatrudnienia mieli zamiar ponownie w 
tych dniach wzniecić rozruchy, ażeby skło­
nić zajętych do odstąpienia roboty. Około 
dwustu udało się w pochodzie ku Trasteve- 
re, ale na pierwsze wezwanie policyi, roz­
biegli się. Dla zabezpieczenia jednak spo­
koju wydały władz# rozkaz pilnowania mo­
stów ku Trastevere przez wojsko.

Wiedeń, 13 kw ietnia(Tel.pryw.) 
N a j j ,  P a n  nadał radcy sądu krajo­
wego w Samborze, Teofilowi Bere- 
źnickiemu, tytuł i charakter radcy 
sądu wyższego. Dalej mianował rad­
ców sądu krajowego we Lwowie : Jó­
zefa Lacek i dr. Kazimierza Szczuro­
wskiego, radcami sądu wyższego we 
Lwowie.

Wiedeń, 13 kwietnia. Naj j .  
P a ń s t w o  wraz z Najd. Arcyksię- 
żniczką W j a l e r y ą  wyjadą dzisiaj 
wieczorem do Ischl.

Wiedeń, 13 kwietnia. Wiener 
Ztg. ogłasza Najw. sankcyonowaną u- 
stawę wojskową.

Budapeszt, 18 kwietnia. Izba 
deputowanych uchwaliła w trzeciem 
czytaniu bez dyskusyi ustawę o lo­
sach i projekt upaństwowienia kolei 
z Pesztu do Pięciokościołów.

Peszt, 18 kwietnia. {'lei. pryw.) 
Do kościelnego organu Magyar Allam 
donoszą z Rzymu, że Papież wyra­
ził przy wczorajszem przyjęciu kar­
dynałów w dzień św. Leona, zado­
wolenie, iż rokowania z Rossyą do­
prowadzą wkrótce do najlepszego re­
zultatu i że car ożywiony jest poko- 
jowemi zamiarami.

Tryest, 18 kwietnia. Królowa 
belgijska wraz z córką księżniczką 
Klementyną przybyła wczoraj do Mi- 
ramare. Najd. Oesarzewiczowa-Wdowa 
Stefania wyjechała naprzeciw dostoj­
nych pań aż do Dorycyi.

Tryest, 18 kwietnia. (Tel.pryw.) 
Król belgijski ma wkrótce przybyć 
do Miramare.

Grac, 13 kwietnia. ( T. p.) Hr. Har- 
tenau, książę Battenberg przybył tu­
taj i ma zamiar osiedlić się w Gracu 
stale.

Berlin, 13 kwietnia. (Tel.pryw.) 
Według Hamburger Corresp., Papież 
ma zamiar utworzyć arcybiskupstwo 
berlińskie.

Berlin, 13 kwietnia. Parlament 
niemiecki odroczył się do 7 maja.

Luxeml)urg, 13 kwietnia. Na 
wczorajszym bankiecie dla deputowa­
nych wzniósł ks. Adolf toast na cześć 
chorego króla W ilhelm a, przyczem 
wyraził życzenia, aby Opatrzność u- 
dzieliła królowi sił do zniesienia strasz­
nych cierpień i przedłużyła cenne dni 
jego życia. Następnie wzniósł książę 
toast na pomyślność' kraju, oświad­
czając: Dziś minęło 23 lat od chwili, 
gdym utracił ojczyznę, dziś też 
znajdują ojczyznę nową; wzno 
szę więc toast na jej szczęście i po­
myślność a proszę Boga, aby mi po­
zwolił zawsze znaleść właściwą drogę 
prowadzącą do dobra kraju. Spełniani 
kielich do ostatniej kropli. Toast ten 
wywołał nieopisany zapał.

Luxeinburg, 13 kwietnia. Pismo 
cesarza niemieckiego do ks. Adolfa 
wyraża przyjazne przekonanie, że pod­
czas regencyi utrzymane zostaną na­
dal dotychczasowe serdeczne stosunki 
między rządem niemieckim a wielko­
książęcym. Najj. Monarcha Austro- 
Węgier telegrafował w tych słowach: 
Serdeczne życzenia z powodu objęcia 
regencyi; aby towarzyszyło jej zawsze 
błogosławieństwo dla kraju, powierzo­
nego Waszym doświadczonym rękom. 
Okazywaną mi zawsze wierność i 
przyjaźń Waszej Wysokości opłacać 
będę zawsze niezmiennie równem u- 
czuciem.

Ze strony wielu innych rządów, 
szczególniej niemieckiego i francu­
skiego, przybyły odpowiedzi na tele­
graficzne notyfikacye objęcia regen­
cyi przez księcia.

Petersburg, 13 kwietnia. U ka­
zem carskim zarządzono zredukowa­
nie o jednego korneta personalu 
wszystkich pułków kawaleryi, liczą­
cych po sześć'szwadronów, a nato­
miast najmłodsi oficerowie sztabowi 
mają być przydzieleni do pułków ko­
zackich orenburskich, sybirskich, ural- 
skich i zakaukazkich.

Bukareszt, 13 kwietnia. W Izbie 
deputowanych oświadczył prezes no­
wego gabinetu p. Catargiu, iż Ru­
munia musi przestrzegać polityki neu­
tralności i nie może cierpieć na swem 
terytoryum ani zagranicznych intry­
gantów, ani knowań przeciw pań­
stwom sąsiednim.

Sofia, 13 kwietnia. Biuro Reute­
ra donosi: Uważają za rzecz pewną, 
iż baron Hirsch odda ruch na kole­
jach wschodnich w zarząd banku oto-

mańskiego. Dotychczas jednak ani 
W. Porta, ani pomieniony bank nie 
otrzymały w tej mierze żadnego urzę­
dowego zawiadomienia z Paryża, gdzie 
toczą się rokowania.

B z j lll, 13 kwietnia. Wczoraj za­
walił się przy ulicy Zuzanny niewy­
kończony jeszcze dom. Skutkiem tej 
katastrofy 4 osoby zostały zabite, a 
5 osób jest rannych. Król kazał so­
bie złożyć o tym wypadku dokładny 
raport. Kierownika budowy areszto­
wano,

Bzym, 13 kwietnia. Wedle dzien­
nika Gap. Fracassa nic dotychczas 
nie postanowiono stanowczego w spra­
wie podróży króla Humberta do Ber­
lina.

Paryż , 13 kwietnia. Senat wy­
brał komisyę śledczą trybunału sta­
nu. Ministrowie nie brali udziału w 
wyborze. Senator Oelbreuil wystoso­
wał do prezydenta senatu Leroyera 
pismo z oświadczeniem, iż polityczne­
mu zgromadzeniu nie może przyznać 
prawa sądzenia jednego z reprezen­
tantów ludu. Akcya przeciw Boulan- 
gerowi jest wyzwaniem powszechne­
go prawa głosowania. Oelbreuil o- 
świadcza, iż nie weźmie udziału w 
rozprawach. Także Leon Renault o 
świadczył, iż w rozprawach nie bę­
dzie uczestniczył. W senacie odczy­
tał prezydent dekret o ukonstytuowa­
niu się senatu jako trybunału stanu. 
Prokurator generalny odczytał wstę­
pny akt oskarżenia przeciw Boulan- 
gerowi, Dillonowi i Rochefortowi; po- 
czem prezydent zezwolił na postępo 
wanie karne i senat po opróżnieniu 
galeryi ukonstytuował się jako komi­
tet tajny.

Na posiedzeniu tajnem zażądała 
prawica przedłożenia wszystkich a 
któw, albowiem na wypadek gdyby z 
aktów miało się pokazać, iż niema 
podstawy do oskarżenia o zamach, 
trybunał stanu musiałby uznać się 
niekompetentnym. Na to odparto ze 
strony oportunistycznej, iż trybunał 
stanu nie może powstrzymać toku 
sprawiedliwości i ma obowiązek za­
rządzić śledztwo. Rozprawa nad tym 
przedmiotem była nadzwyczaj burzli­
wą. Senat 209 głosami przeciw 56 
głosom odrzucił wniosek prawicy, 
aby oświadczyć, iż obecnie nie nale­
ży zarządzać śledztwa, gdyż akta nie 
są senatowi dostępne. Senat 210 gło 
sami przeciw 55 głosom uchwalił roz­
począć śledztwo, poczem zostało za- 
mkniętem tajne i podjętem natych­
miast publiczne posiedzenie. Prezy­
dent Leroyer odczytał uchwałę try ­
bunału stanu poczem zamknął posie­
dzenie.

Paryż, 13 kwietnia. ( Tel. pryw.) 
Wczorajsze posiedzenie senatu, na 
którem się ukonstytuował jako try­
bunał stanu, odbyło się w obecności 
wyborowej publiczności. Na ulicy nie 
było żadnego większego zebrania, 
ponieważ ulewny deszcz padał, a za­
pewne i z tego powodu, że Boulan- 
ger nie cieszy się sympatyami dziel­
nicy, gdzie jest położony gmach se­
natu. O godzinie 2 giej po południu 
ukazał się prezydent Leroyer i od­
czytał dekret prezydenta rzeczypo- 
spolitej względem ukonstytuowania 
senatu jako trybunału, następnie od­
czytał listę senatorów, z których 
bardzo mało było nieobecnych. Zwra­
cało uwagę , że między nieobecnymi 
był także jedyny zwolennik Boulan- 
gera w senacie, Naąuet. Następnie 
zawezwał prezydent prokuratora rze- 
czypospolitej, p. Quesnay de Beaure- 
paire, który wszedł w towarzystwie 
adwokata generalnego, p. Rouillet i 
tegoż substytuta, p. Duval. Wszyscy 
trzej w togach purpurowych , a pro­
kurator generalny w sobolach, zajęli 
miejsca na ławach ministrów, które 
były puste; ministrowie bowiem w ta­

kich posiedzeniach nie mogą brać 
udziału. Prezydent zawezwał p. Que- 
snay de Beaurepaire do odczytania 
aktu oskarżenia, który po przeczyta­
niu doręczony został sekretarzowi 
senatu, poczem tak prokurator, jak i 
jego towarzysze opuścili salę posie­
dzeń. Posiedzenie odbywało się w dal­
szym ciągu tajnie, gal ery e opróżnio­
no ; wybrano komisyę, która ma pro­
wadzić śledztwo.

Paryż, 13 kwietnia. Senat przy­
jął uchwaloną przez Izbę deputowa­
nych ustawę o podwyższeniu cła na 
żyto i mąkę żytnią. Ustawa rozpocznie 
obowiązywać w dniach najbliższych.

Brema, 13 kwietnia. Wedle de­
peszy dyrekcyi Towarzystwa „Lloy- 
da“ okręt niemiecki „01ga“ uszkodzo­
ny podczas katastrofy orkanowej w 
porcie Appia przybył w to\yarzystwie 
parowca „Lloyda" do Lubeki.

Londyn, 13 kwietnia. Do Biura 
Reutera donoszą z S a m o a :  Okręt
niemiecki „01ga“, który tylko lek­
ko został uszkodzonym, odpłynie 
do Sydney. Okręt amerykański „Nip- 
sic“ mocno jest uszkodzonym. Na Sa­
moa panuje zupełny spokój.

Telegrafowany kurs wiedeński.
W iedeń, 12 kwietnia 1888, godzina 1 

minut 48. Alp. Tow. górn. 75*40. Węg. akcye 
kredyt 305’—, Akcye anglo-austiyaekie 128 10, 
Akcye banku Union 230 75, Akcye kolei Ka­
rola Ludwika 208'— , Akcye kolei północnej 
258*59, Akcye kolei południowej 107 25, Akcye 
kolei Alfold. - •— , Akcye kolei Elżbiety — ■—, 
Akcye kolei Lwowsko - Czeruiowieckiej 285.50, 
Akcye kolei węg. półuocao-wschodniej 181’— , 
Wiedeńskie losy 147*25, Akcye kolei Rudolfa 
— *—, Akcye kolei Albrechta -*— Węgier­
skie obligacje państw, w złocie — — , Gali­
cyjskie obligacye iudemnizacyjne 105*— , Losy 
regulacyi Cisy —* - ,  Losy tureckie 27*50, 
4-pioc. węgierska renta złota 102 90, Akeyi 
związkowego banku 107*25, Akcye banku obro­
towego — *-—, Akcye kolei państwowej 246*35, 
Rubel papierowy 1’28*—, Węgierskie losy 
96*—, Marka niemiecka —*—, Kolej Karola 
Ludwika—*—, Akcye tytoniowe 116 —, Akcye 
banku dla krajów koronnych 234*75. Usposo­
bienie silne.

W iedeń, 12 kwietnia 1888, godzina 5 
minut 40. Akcye kredytowe 299.25, Anglo- 
austryackie —*—, Unionbank —*— Kolej Ka­
rola Ludwika 208*25, Południowa — *— , Ren­
ta papierowa 85*30, galicyjskie listy za­
stawne —* —, galicyjskie obligacye indemniza- 
eyjne —*— , galicyjski bank rustykalny —•—,
Losy z roku 1883 ------ , Napoleondor 9*51*50,
Rubel papierowy — * —. Usposobienie — .

W iedeń, 13 kwietnia 18S9, godzina 10 
minut 35. Akcye kredytowe 299 25, Anglo- 
austryackie 128 50, Unionbank 231*75, Kolej 
Karola Ludwika 208*25, Południowa 108 —, 
Renta papierowa —*— 5-prc. galic. hipoteczne 
listy zastawne —*—, galic . obligacye indemni- 
zaeyjne —’—, do - *— , 4 ]/i-pre. listy zasta­
wne banku krajowego 97*25, 4 7 , - p r c .  pożycz­
ka krajowa z roku 1883 95*25, Napoleondor 
9*51*— Rubel papierowy — *—. Usposobienie 
silne.

T elegram y zbożowe z dnia 12 kwie­
tnia 1889. W i e d e ń :  Pszenica za 100 kilo
— *— do —*— z ł,  żyto —*— do — *— zł., 
jęczmień —**— do —■ zł., kukurudza — *— 
do —*— zł., owies —*— do —*— zł., oko­
wita per ! 0.000 litr procent 15 50 do 15*75 
złr. S z c z e c i n :  Pszenica — * — zł., rzepak — * — 
z ł , spirytus—*— do —*— zł., kukurudza — * — 
zł. Kolonia — zł., rzepak — *— do — * — 
złr. za 100 kilogramów na jesień. B u d a ­
p e s z t :  Pszenica na jesień 6*86 do 6*88 złr. 
B e r l i n :  Pszenica żółta (na kwiecień) 184*75 
do — *— zł. żyto — *— zł. spirytus 34*80 zł. 
rzepakowy olej — *— zł. P a r y ż :  mąka 53 — 
kilog. — • —, olej rzepakowy —*— fr., spiry­
tus — .—  do — *—  fr.

Odpowiedzialny Redaktor Adam Kreohowleokl



N a d e s ł a n e .

Weisse Seidenstoffe yoil 60 kr.
bis 11.45 p. M eter — glatt und gemu- 
stert (circa 150 versch. Qnal.) — yersendet 
roben- und stiickweise, porto- und zollfrei das 
Fabriek-Depot G. Henneberg; (k. u k. Hoflie- 
ferant), Ziirich, Muster umg<=he d. Briefe kosten 
10 kr. Porto. 30

Wszelkie papiery wartościo­
we, listy zastawne krajowe 
i zagraniczne, jakoteż losy 

i monety
kupuje i sprzedaje najkorzystniej

kantor wymiany 
K IT Z  i S T O F F

Plac M c i i  I. L w ó w .  Plac M c i i  I,
Zlecenia z prowiDCyi wykonują się  

jak najsumienniej nie doliczając żadnej 
prowizyi. I8S6

Wszystkie papiery wartościowe
Listy zastawae Krajówe i zagraniczne

jako też 1498
Losy i monety

sprzedaje po naj przystępniejszych cenach

August Schellenberg
Dom bankowy i kantor wymiany

we Lwowie, ul. Karola Ludwika L. i.
Zlecenia z prowineyi wykonywują się jak 

najsumienniej nie doliczając żadnej prowizyi. 
Wydawnictwo gazety I o s o w ś  ń  „NADZIEJA* 

Prenumerata roczna we Lwowie zł. 1.70, 
na prowineyi zł. 1.80.

Kuracya wiosenna.
Pierwsze tygodni wiosny są zwykle porą, pod­
czas której poszukuje się środka sposo- 
biącego do usunięcia przeszkód w funkcyaeh 
ciała, wywołanych częstokroć w porze zimowej 
przez nieprawidłowy sposób życia. W tym celu 
sposobi się jako przez lekarzy szczególnie po­

lecony

  'nljSiystsza
w o d a  m i n e r a l n a

SZCZAWA -A LKAL1C Z NA
tak do samodzielnej kuraeyi domowej, jak nie 

mniej do
k u r a e y i ,  którą odbyć należy przed rozpo­
częciem właściwej kuraeyi w Karlsbadzie, Ma- 
rienbadzie, Franzensbadzie i innych miejscach 

kuracyjnych. 673

Syrop z podfosforanu wapna PP. Gri- 
mault et Cie aptekarzy w Paryżu, jest prepa­
ratem uświęconym przez doświadczenie dla za­
pobieżenia i leczenia CHORÓB PIERSIOWYCH

KASZLU, NIEŻYTU i KATARÓW. Wziętość 
tego środka oddawna ustaloną została. Dosta- 
tecznem jest zapróbować go w porównaniu z 
innymi podybnymi do niego w celu oddania mu 
zasłużonego pierwszeństwa i zasługi sprawdzo­
nych przez wszystkich lekarzy, którzy go prze­
pisują. Pod działaniem tego środka kaszel się 
uspokaja, poty nocne ustają i chory odzyskuje 
zdrowie i tuszę. 147

Pociągi k o lejow e
(podług zegara lwowskiego) 

Przychodzą do Lw ow a:
Z K rakow a: o godz. 8 min. 50 rano pociąg

osobowy, o godz. 4 minut 8 po poł. po­
ciąg kurjerski, o godz. 7 minut 15 wie­
czór pociąg mięszany, o godz. 9 min. 28 
wieczór pociąg osobowy.

Z Czcrniowiec; o godz. 6 min. 40 rano 
pociąg mięszany, o godz. 8 wieczór po­
ciąg pospieszny, o godz. 11 min, 6 w 
nocy pociąg mięszany.

Ze S try ja : o godz. 1 min. 85 w nocy pociąg 
osobowy, o godz. 8 min. 26 rano pociąg
osobowy, o godz. 3 min. 40 po poł. po­
ciąg osobowy.

Z Podwołoczysk: na dworzec Podzamcze 
o godz. 2 min. 38 w nocy pociąg mięS
szany, o godz. 2 min. 8 po poł. pocią-
knrjerski, o godz. 6 min. 22 wieczór po­
ciąg mięszany.

Z Podwołoczysk : na dworzecz główny lwów 
ski: o godz. 3 min, 15 w nocy 
mięszany, o godzinie 2 min. 
pociąg kurjerski, o godz.
pociąg mięszany.

Z Bełżca *. o godz. 5 min. 53
mięszany.

Odchodzą ze Lw ow a;
Do K rakow a : O godz. 4 min. 20 rano po­

ciąg osobowy, o godz. 7 min. 20 rano 
pociąg osobowy, o godz. 2 min. 28 po

. pociąg 
20 po poł 

7 wieczór

poł. poci ąg

poł. pociąg kurjerski, o godz. 8 min. 30 
wieczór pociąg osobowy.

Do Podw ołoczysk ; z głównego dworca o 
godz, 9 min. 52 przed poł. pociąg 
mięszany o godz. 4 min. 11 po poł. po­
ciąg kurjerski, i o godz. 10 m. 35 w 
nocy pociąg mięszany.

Do B ełżca : O godz. 7 min. 49 rano pociąg 
mięszany.

Do Czerniowiec : o godz. 9 min. 20 przed 
poł. pociąg pospieszny, o godz. 9 m. 50 
przed poł. pociąg mięszany i o godz. 10 
min. 8 w nocy pociąg mięszany.

Do Podwołoczysk z dworca Podzam cze 
o godz. 10 minut 23 przed poł. pociąg 
mięszany, o godz. 4 min. 22 po południa 
pociąg kuryerski i o godz. 11 minut 5 
w nocy pociąg mięszany.

Do Zimnejwody-Eudna: o godz. 4 min. 4 
po poł. pociąg osobowy.

Do S try ja : o godz. 5 min. 20 rano pociąg 
osobowy, o godz. 10 minut 35 przed po­
łudniem pociąg osobowy i o godz. 8 m. 
10 wieczór pociąg osobowy.

Ces. król. generalna Dyrekcya 
kolei państwo wy cli.

W y c i ą g
z rozkładu jazdy od Igo czerwca 1888.

Zegar lwowski

Do Lwowa przychodzą:
Godz. 8 min. 26 rano z Suchy, Cbyrowa, Stry­

ja i Stanisławowa.
Godz. 1 min. 35 w nocy z Budapesztu, Ła- 

wocznego, Stryja, Krosna, Cbyrowa,. Sta­
nisławowa i Stryja.

Godz. 8 wieczorem z Husiatyna.
Godz. 3 min. 40 po południu z Suchy, Cby 

rowa, Hus.atyna, Stanisławowa i Sstryj a"

Cennik lwowskiej Izby handlowej i przem ysłowej.
Lwów, dnia 12 kwietnia 1889.

I. A k cy e  za sztukę.
Kol. g. Kar. Lud. po 200 zł. m. k. 
Kol. lwow.-ezer.-jas. po 200 zł. wa. 
Banku hip. galic. po 200 zł. wa. 
Banku red. gal. po 200 zł. w. a.

2 . L is t . z a s t .  za 100 zł.
Banku hipotecznego 5 pr. w. a. 

» u „  5 pr. w. a.
wylosowane z 10 pr. premią 

Banku kraj. 41/* pr wa. los. 51 1.
Tow. kredyt, galie. 5 pr. w. a.

» » » 4 w. a.
„ „ „ 5 pr. los. w 871.

Tow. kred. gal. 4 pr. wa. los. 41x/*l. 
» » n f /a  pr- » „ 52
» » n 4 Pr* n n 56

Listy dłużne g. Z. kr. wł. (dawniej 
6 pre.) 3 pr. w. a. w likwidaeyi 

Listy dłużne g Z. kr. wł. (dawniej 
5 pr.) 2x/s pr- wa. w likwidaeyi 

3 . L is ty  d łu ż n e  za 100 zł. 
Ogół. roi. kred. Zakładu dla Gal. 

Buków. 6 pr. los w 15 lat.
4 . Obligi za 100 zł. 

Indemniz. gal. 5 pr. m. k.
Oblig. Komunalne gal. Zakł. kred.

i włość. (daw. 6 pr.) 3 pr. w. a. 
Oblig. komunalne Banku krajo­

wego 5 pr. w. a. I  emisyi . 
Pożyczki kr. z r. 1873 po s  pr. wa. 
Pożyczki kr. z r. 1883 po i l l t  pr. wa. 
5> L o sy  miasta Krakowa

„  _ Stanisławowa
6 . M on ety .

Dukat holenderski . . . .
Dukat cesarski .........................
N a p o le o n d o r .........................
Półim peryał..............................
Rubel rossyjski srebrny . .

_ „ papierowy . .
100 marek niemieckich . .

walutą austr.
złr. ot. złr. ot.
206 — 200 50
235 - 238 50
2fc9 - 293 —
------- 216 —

100 20 101 20

103 15 104 15
97 98 -

100 65 101 65
96 - 97 -

100 65 101 65
93 50 94 50
97 85 98 85
93 — 94 —

— 57 50

— 48 —

1.04 50 105 50

100 50 101 50

104 — 106 —
95 10 96 -
27 - 30 —
40 — 44 —

5 (3 5 73
5 65 5 75
9 49 9 59
9 82 9 92
1 36 1 48
1 27 1 29

58 50 59 60

5 ■

Kurs giełdy wiedeńskiej.
Dnia 11 kwietnia 1889.

I. D ług p a ń s tw a , płacą żądają

Jednolity dług państwa w banknot.
m a j - l is t o p a d ........................................
luty-sierpień ...................................

Jednolity dług państwa w srebrze
styezeń-lipiee...................................
k w ie e ie ń -p a źd z ier n ik .......................

Losy z roku 1854 po 250 złr. m. k. 4 pr, 
1860 po -500 zł. w. a. 5 pr. 

" „ 1860 po 100 zł. 5 pr.
” „ 1864 po 100 zł. . . .
„ - 1864 po 50 zł. . .

Renty Com. po 42 litr. austr. . . 
Listy zast. domen, państw, po 120

zł. 5 pr. .  ..............................
Renta papierowa 5 pr. z r. 1881 . . 
Austr. renta zł. wolna od podat. 4 pr

84.80 
84 75

8 5 . -
84.95

85.75 85.95 
85.85 86.05 

1 3 9 .-  139.75 
143.20 143.60
149.75 150.25
181.75 182.75 
181.50 182.50

153.25 153.75 
99.80 100.— 

110.60 110 80

2> O b lig a cy e  indem. 5 pr. (za zł. m. k.)

104.50 — 
105.— 105.50
109.50 110.25 
105 .- 105.40 
1 0 5 .-  105.40

Bukowiny
Galicyi . . . . .
Niższej Austryi . ,
Siedmiogrodu .
W ę g ie r ....................

3 . A k cye.
Bank Anglo-aust. 200 zł. emit. zł. 120 127.50 128.— 
Inst. kred. dla handlu po 160 zł. 298-25 298.7» 
Niższo-au8tr. tow. eskomt. po 500 zł. 535.— 54o. 
Gal. banku hip. po 200 zł. . . .  — —•__
Gal. banku d. han. i prz. a 200 zł. wpl. 40pr. ——  — 
Gal. zakł. kred. ziem. a 200 zł. . . —-— •
Bank dla krajów koronnych a 260 zł.

wpł. 50 pr...................................
Banku austro-węgiersk. a 600 zł. • 903 — 9Uo.^
Ko). Albrechta a 200 zł. w srebrze . —- _
4ust. Tow. żeglugi par. dun. po 500 zł. m. . ■
Kol. Cesarz. Elżbiety po 200 zł. m. - •_
Kol. Preszów-Tarn. (w. a.) a 200 zł. 
północna kolej po 1000 zł. m. k. 2575 258o.
Kol. Kar. Ludw po 200 zł. m. k. 207.2o 207.50 
Lwów.-Czern. kol. I po 300 zł. a. w. 23o.50 236.

płacą żądają
Tow. kol. żel. państw, po 200 zł. m. k. 243 75 244.25 
Połud. kol. państw, po 200 zł. w. a. 106.25 106 75 
I. kol. węg. gal. a 200 zł. w srebrze 189.— 190.—

4 . L isty  z a s ta w n e  losowane.

Ogólny rolniezo-krodytowy Zakład dla
Galicyi i Bukowiny w 15 1. 6. pr. —.—  .—

Powsz. austr. zak. kr. ziem. 41/* pr. w
złocie w 50 1...................................... 100.70 101.10

„ „ „ premie we po 3 pr. 110.25 110.50
Gal. zak. kr. ziem. Krak. los w 18 1. 6pr. 91.90  ._

n  » » n » w 201.7 pr. 95.— 9L50
w 36 1. S^spr. 90. — 90.25

po 4 pr. . . 96.30
po 5 pr, . . 100.7.5 101.25
po 5 pr. w

Gal. Tow. kred. w. a.

37 latach zwrotne .........................  100.75 101.25
Banku kraj. 41/a pr. wa. los. w 51x/a 1. 97.25 97.75 
Obligi komunalne Banku krajowego

5 pr. w. a. I  em isy i............................1C0.25 —.—
Gal. banku hip. 5 pr. w 40 1. wyl. 100.25 100.75 
Banku aust. węg. 41/*. pr. . . .  101.75 102.25 
Węg. Tow. ziem. akc. po 5 pr. . . 101.60 102.60 

„ Zakł. kr. ziem. po S 1/̂  pr. . . 102.40 —.—

5 . O b lig a cy e  z prawem pierwszeństwa (za 100 zł.)
Kolej Albrechta a 300 zł. 5 pr. aw. 101.25 —.— 
Tow. kol. żel. Preszów-Tarnów (w. ex.)

a 300 zł. 5 pr. w srebrze . . . 102.— 102.50 
Kolej północna po 100 zł. m. k. . . 101.-- 101.50

n n  po 100 zł. w. a. . . 102.— —’—
Kolej gal. Kar. Lud. emisya z r. 1881 

po 300 zł 41/* pr. . . . . .  . 101.20 101.70 
dtto (Jarosław-Sokal) . 100.50 101. -  

Kol. gal. Lwów-Czern.Jass. emisya a 300 
zł. 4 pr. w srebrze z r. 1884 . . 82.75 83.—

z r. 1884 . . 9 1 .-  91.50
z r. 1866 . . —.— —.—
z r. 1872 . . —

Węg. gal. kol. a 200 zł. 5 pr. w. a. 100.75 101 15

G> L o  s  yj
Inst. kr. dla ban. i pr. po 100 zł. wa. 190.25 191.25
Clarego po 40 zł. m. k........................  64.50 65.—
Tow. żegl. par. na Dunaju po 100 zł. m. k. 146.— 148.— 
Kegleyicha po 10 zł. m. k. . . .  —.— 41.—

Losy miasta Krakowa po 20 zł. w. a. 
Pożyczka miasta Lubiany po 20 zł. 
Pożyczka miasta Budy po 40 zł. w. a.
Palflego po 40 zł, m. k........................
Czerwon. krzyża aust. Tow. po 10 zł.

„ n W«S- » P° 5 zł- 
Fundacya szpitala Arcyks. Rudolfa

po 10 zł. w. a....................................
Sauna po 40 zł. m. k..........................
St. Geuois po 40 zł. m. k...................
Pożycz, m. Stanisławowa (po 20 zł. wa.) 
Pożycz. Tryestu po 100 zł. m. k.

„ „ po 50 zł. w. a.
Waldsteina po 20 zł. m. k. . . .  
Windischgratza po 20 zł. m. k. . .

płacą
28.—
27.50 
65.— 
63.— 
21.30 
13 30

22.50
66.50
66.50

77.—
4 6 .-
60.50

żądają
28.50 
28-— 
60.— 
6 4 .-  
21.70 
13.80

23.50
66.50 
67.— 
4 0 . -  

160.—
79.—
47.—
61.50

7. W ek sle  (za 3 miesiące).
Augsburg na 100 zł. w. p. n. . . —.— —.—
Berlin za 100 mark. w. p. n. . . . — —.—
Frankfurt za 100 mark. w. p. n. . —.— —.—
Hamburg za 100 mark. w. p. n. . —.— —.—
Londyn za 10 ft. szt............................  120 40 120.80
Paryż za 100 fr................................ 47.70.— 47.57.—

K u r s  t  ł  o  t  a>
Dukat cesarrki men.........................  5.67.— 5.69.—

„ pełnej wagi ....................  5.63.— 5.65 —
Korona .........................................—.—.--------- .—.—
20 frankówka ..............................  9.52.50 9.53.50
Rossyjski półimperyał . . . .  9.83.— 9.85.—
Talar z w ią z k o w y ......................... —.—.----------.—.—
S r e b r o ..............................................—.—.--------- .—

Z lwowskiej Izby handlowej i  przem ysłow ej.
Telegrafowany kurs wiedeński, 

dnia 12 kwietnia 1889.
Jednolity dług państwa w banknotach 

„ » n w srebrze
Renta w z ło c ie .........................................
5 pr. austr. renta marcowa . . . .
Akcye banku austro węgier.

Londyn " ....................
Napoleondor . . . .
Dukat cesarski men. . 
100 marek niemieckich

zł. ct.
85 20
85 85

110 70
100 25
906 —

299 25
120 25

9 51V,
5 66

58 77»/,

m r T
W  w .

Licytacye.
L. 842 (2893 2 - 3 )

C. k. Sąd powiatowy w Białej podaje 
do wiadomości, że celem przedsięwzięcia ts. 
rezolucyą z dnia 12 grudnia 1887 1. 10261 
dozwolonej egzekucyjnej sprzedaży realności 
lk. 85 i 1'4 części posiadłości Iwh. 235 Ryba- 
rzowicach położonej do Anny Gruszeckiej a 
Względnie do tejże masy należącej, wyzna­
cza się ponowne term ina na dzień 10 maja 
i na dzień 14 czerwca 1889 każdym razem 
o godzinie lOtej z rana pod waruukami wyż 
powołaną rezolucyą ogłoszoneini.

Biała, dnia 28 lutego 1889.

L. 9596. (2452 1 - 8 )
W tut. Sądzie odbędzie się o godz. 10 

lano w dniu 13-go maja 1889 powyżej ce­
ny szacunkowej, zaś dnia 17-go czerwca 
1889 nawet poniżej takowej, licytacya 3/8 
części realności pod ik. 138 w Jaworowie 
położonej, wedle Dom. IV pag. 22 n. haer. 
dłużników Markusa Leiby dw. im. i Pesi 
Wałż.Ratzów własnej, na rzecz Krystyny Ja ­
kubowicz zam. Biłobram i 6-ciu innych pto. 
171 złr. 43 ct. z pn.

Cena wywołania 377 złr. 25 ct., wa-

„Gazeta Lwowska “ Nr. 86

dyum 38 złr.
Resztę warunków, akt oszacowania i 

wyciąg tabularny wolno przejrzeć w tut. 
registraturze.

Dla masy Praxedy Warcholakowej i dla 
wierzycieli hipotecznych, ustanawia się ku­
ratorem c. k. notaryusza Mikołaja Hołuba z 
Jaworowa.

C. k. Sąd powiatowy.
Jaworów, 21 grudnia 1888.

L. 9072 (2816 1 - 3 )
Dnia 15 maja 1889 i dnia 18 czerwca 

1889 o godzinie 10 rano odbędzie się w tu ­
tejszym c. k. Sądzie przymusowa publiczna 
sprzedaż realności wyk. hip. 1. 373 i % 
części realności wyk. hip. 1.378 ks. grunt, 
gminy Moskalówka objętej, ciało tabularne 
stanowiącej w sprawie Majera Jagerm ana 
przeciw spadkobiercom Mikołaja Nickow- 
skiego pto. 50 złr. i 100 złr. a. w. c pn.

Cena szacunkowa i wywołania, wynosi 
350 złr. a. w. wadyum 35 złr.

Przy pierwszym terminie realność tyl­
ko za lub wyżej ceny wywołania, przy dru­
gim nawet poniżej takowej sprzedaną bę­
dzie.

Resztę warunków licytacyjnych, pro­
tokół oszacowania i wyciąg hipoteczny wol-

% dnia 14 kwietnia 1889,

no w tutejszo sądowej registraturze przej- gły, adwokat Dr.Szwedzicki kuratorem, a 
rzeć. jego zastępcą adwokat Dr. Dornbach mia-

C. k. Sąd powiatowy. nowany został. .
Kossów, dnia 30 września 1888. We Lwowie, dnia 30 marca 1889

L. 9582 (2437 1 - 3 )
C. k. Sąd krajowy we Lwowie ogła­

sza, że w sali rozpraw tegoż Sądu w celu 
zaspokojenia pretensyi 708 złr. a. w. z pn. 
odbędzie się dnia 16 maja 1889 i 13 czerw­
ca 1889, każdym razem o godzinie 10 przed 
południem przymusowa licytacya do Iuera 
Bahra należących J/g części realności pod i. 
k. 313/4 we Lwowie położonej, że na pierw ­
szym terminie realność ta tylko wyżej ce ­
ny wywołania 1694 złr. 61 ct. lub przynaj­
mniej za tę cenę, a na drugim  naw et n i­
żej ceny wywołania 1694 złr. 61 ct. sprze­
daną zostanie, że jako wadyum kwota 169 
złr. 46 ct. złożoną byc ma, akt oszacowania 
i warunki licetacyjne w registraturze sądo­
wej przejrzeć lub odpisać wolno, nereszcie, 
źe dla^wszystkich tych wierzycieli, którzyby 
po wydaniu wyciągu tabularnego to jest po 
dniu 28 stycznia 1889 rzeczowe prawa na 
wspomnianych 2/9 częściach realności 1. 313/4 
nabyli, lub którymby uchwały sądowe ni-

Iniejszej sprawy egzekucyjnej dotyczące, z 
jakiegobądź powodu doręczone być nie mo-

L.647 (2235 1— 8)
C. k Sąd powiatowy w Gorlicach 

rozpisuje na zaspokojenie wierzytelności 
gminy miasta Gorlic w kwocie 984 złr. 65 
ct. publiczną egzekucyną sprzedaż realno­
ści w Gorlicach pod nk. 57 położonej a 
mianowicie wyk. hip. 1. 45 objętej Ignace­
go Kosiby, tudzież spadkobierców ś, p. Ro­
zalii Kosibowej własnej, na dzień 17 ma­
ja  i 19 czerwca 1889, każdym razem o godzi­
nie 10 rano w Gorlicach.

Cena wywołania 1965 złr. 75 ct.
Wadyum 197 złr.
Kuratorem niewiadomych wierzycieli 

ustanawia się p. adwokata Dr. Radomyskie- 
go z Gorlic.

Resztę warunków licytacyjnych, pro­
tokół oszacowania i wyciągi hipoteczne 
przejrzeć można w tutejszej registraturze.

C. k. Sąd powiatowy.
Gorlice, 14 marca 1889.
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L. 208 (2351 2—3)

C. k. Sąd powiatowy w Myślenicach 
ogłasza, iż w dniach 9 maja 1889 i l ig o  
czerwca 1889 o godz. 10 z rana odbędzie 
się w gmachu sądowym przymusowa sprze­
daż realności pod lk. 51 w Sułkowicach po ­
łożonej, według lwh. 47 ks. gr. tejże gm i­
ny dłużników Józefa i Maryanny Postawów 
własnej na rzecz uprzyw. Galicyjskiego Za­
kładu kredytowego włościańskiego we Lwo­
wie o 164 zł. 5 ct. wa

Cena wywołania 600 zł.
Wadyum 60 zł.
Wyciąg hipoteczny, protokół opisania 

przynależności tej realności i resztę warun­
ków można przejrzeć w registraturze sądowej. 

Myślenice, dnia 23 stycznia 1889.

L. 243 (2352 2 - 3 )
C. k. Sąd powiatowy w Myślenicach 

ogłasza, iż w idm ach 9 maja 1889 i l ig o  
czerwca 1889 o godzinie 10 z rana odbę­
dzie się w gmachu sądowym przymusowa 
sprzedaż realności pod lk. 49 w Biertowicach 
położonej według iwh. 44 ks. gr. tejże gm i­
ny dłużniezki Maryanny 3 Motalowej wła­
snej, na rzecz uprzyw. Galicyjskiego zakła­
du kredytowego włościańskiego we Lwowie 
o 136 zł. 85 ct. wa

Cena wywołania 350 zł.
Wadyum 35 zł.
Wyciąg hipoteczny, protokół opisania 

przynależności tej realności i resztę w arun­
ków przejrzeć można w registraturze sądowej. 

Myślenice, dnia 22 lutego 1889,

L. 665 (2354 2 - 3 )
C. k. Sąd powiatowy w Myślenicach 

ogłasza, iż w dniach 9 maja 1889 i l ig o  
czerwca 1889 o godz. 10 z rana, odbędzie 
się w gmachu sądowym przymusowa sprze­
daż realności pod lk. 166 w Górnej wsi po­
łożonej, według lwh. 166 ks. grt. tejża gm i­
ny poprzednio dłużnika Jana Sowińskiego 
własnej a obecnie na Edwarda Cwierzowicza 
zaiutabulowanej na rzecz Eugeniusza Gut- 
m ana o 249 zł. wa.

Cena wywołania 1600 zł. wa.
Wadyum 160 zł. wa.
Wyciąg hipoteczny i resztę warunków 

przejrzeć można w registraturze sądowej. 
Myślenice, dnia z  marca 1889.

L. 8429 (2374 2 - 3 )
C. k. Sąd powiatowy w Brodach w 

sprawie egzekucyjnej Mikołaja Luszczyńskie- 
go przeciw Jakóbowi Krawczyszynowi czyli 
Spodarykowi o 1300 zł. wa. z pn. zawiada­
mia, iz dnia 13 m aja 1889 i dnia 18 czer­
wca 1889 każdego razu o 10 godzinie rano 
w B. nr. 111 odbędzie się przymusowa pu­
bliczna licyucya realności wyk. hip . 318 
księgi gruntowej gminy katastralnej Czechy 
objętej, na im ięJakóba Krawczyszyna reete 
Spodaryka wpisanej z tern, iż na pierwszym 
term inie realność ta tyiko za lub wyżej ce­
ny wywołania, na drugim zaś term inie za 
jakąkolwiek cenę, nawet poniżej ceny wywo­
łania sprzedaną zostanie najwięcej ofiaru­
jącemu.

Cenę wywołania stanowi wartość sza­
cunkowa w kwocie 2840 zł. wa.

Zakład wynosi lOpr. tej sumy wywo­
łania

Wyciąg hipoteczny, akt ocenienia i re ­
szta warunków licytacyjnych przejrzane być 
mogą w registraturze.

Dla wierzycieli hipotecznych, którzy 
by na sprzedać się mającej realności po 
dniu 16 listopada 1886 jako dniu wydania 
wyciągu hipotecznego jakie prawa hipoteki 
nabyli, lub którymby dla jakiegokolwiek in­
nego powodu uchwały sądowe doręczone 
być nie mogły, został ustanowiony kurato­
rem Adam Studziński w Brodach.

Brody, dnia 10 marca 1889.

L. 6717 ~  (2473 2 - 3 )
W c. k. Sądzie powiatowym w H ali­

czu odbędzie się o godz. 10 rano dnia 30 
kw ietnia 1889 powyżej ceny szacunkowej, 
zaś dnia 1 maja 1889 nawet poniżej tako­
wej, licytacya realności według wyk. hip. 
84 gminy kat. Temerowce przedtem Stefana 
Lesiów, a teraz Wasyla i Agnieszki Lesiów 
własnej, na rzecz Galicyjskiego Zakładu 
kredytowego włościańskiego w likwidacyi 
we Lwowie pto 63 zł. 51 ct. zpn.

Cena wywołania 600 zł.
Wadyum 60 zł.
Resztę warunków, akt oszacowania i 

wyciąg tabularny wolno przejrzeć w tusąd. 
registraturze.

Dla nieznanych wierzycieli hipotecznych 
ustanowiono kuratorem dr. Przesmyckiego 
w Haliczu.

C. k. Sąd powiatowy 
Halicz, dnia 20 lutego 1889.

L. 1482 (2472 2—3)
C. k. Sąd powiatowy w Brodach w 

sprawie egzekucyjnej gminy miasta Brody 
przeciw spadkobiercom Herscha Klahra jako 
to Dawidowi Klahr, Perli Lówenkron, M&riem 
Halberfchal i niewiadomym z miejsca poby­
tu Lazarowi K lahr i Esterze Sehlósinger 
przez kuratora dr. Brauna zastępowanym o

j 649 zł. wa. z pn., zawiadamia, iż odbędzie 
się dnia 13 maja 1889 o 10 godzinie rano 
w B. III. na koszt i niebezpieczeństwo Moj­
żesza Chaima H alberthala relicytacya real­
ności wyk. hip. 618 księgi gruntowej gm i­
ny katastralnej Brody objętej, dotąd na imię 
Herscha Klahra wpisanej, a przez Mojżesza 
Chaima Halberthala w drodze publicznej przy­
musowej licytacyi nabytej z tern, iż real­
ność ta na tymże term inie za jakąkolwiek 
cenę, nawet poniżej ceny wywołania n a j­
więcej ofiarującemu sprzedaną będzie.

Cenę wywołania stanowi wartość sza­
cunkowa w sumie 3710 zł. wa.

Zakład wynosi 5pr, tej ceny wywołania.
Wyciąg hipoteczny, akt ocenienia i re ­

szta warunków relicytaeyi przejrzane być 
mogą w registraturze.

Dla wierzycieli hipotecznych którzyby 
na tej realności jakie prawa hipoteki po 
dniu 13 czerwca 1884 nabyli lub którymby 
dla jakiegokolwiek powodu uchwały sądowe 
doręczone być nie mogły ustanowiony zo­
stał kuratorem dr. Starzewski adwokat w 
Brodach, zaś dla niewiadomego z miejsca 
pobytu Salamona Beera H alberthala jako 
wierzyciela hipotecznego został ustanowiony 
kurator w osobie dr. Brauna, adwokata w 
Brodach.

Brody, dnia 4 lutego 1889.

,. 19022 (2474 2—3)
C. k. Sąd powiatowy w Kałuszu poda­

je  niniejszem  do publicznej wiadomości, że 
na zaspokojenie sumy 183 zł. 1 ct. w. a. z 
pn. przymusowa sprzedaż realności pod 1. 
konsk. 87 w W ierzchni położonej, dłużni­
ków Iwana, Fedora i Hrynia Popadiuków i 
tow. własnej, w tut. Sądzie w drodze publi­
cznej licytacyi na rzecz c. k. uprzyw. gal 
Zakładu kred. włościańskiego w likwidacyi 
dnia 16go maja 1889 i 21go czurwca 1889 
każdym razem o godz. 9 przed południem 
z tern przedsięwziętą zostanie, że na pier­
wszym terminie realność ta tylko za cenę 
wywołania ad a. wyk. hip. 21 2 i b. wyk. 
hip. 213 dla gminy kat. W ierzchnia stano­
wi wartość realności ad a) w kwocie 150 zł. 
ad b. w kwocie 200 zł. wa. lub wyżej tejże 
zaś na drugim terminie także i niżej ceny 
wywołania sprzedaną zostanie.

Wadyum wynosi lOpr. ceny szacun­
kowej.

Resztę warunków, tudzież akt opisania 
i oszacowania realności przejrzeć można w 
registraturze.

Kałusz, dnia 22 marca 1889.

ne wierzytelności pokrycie znaleść będą 
mogły.

Kuratorem niewiadomych lub należycie 
nieuwiadomionych hipotecznych wierzycieli 
ustanowiona Józefa Gromnickiego.

Z c. k. Sądu powiatowego
Niżankowice, 25 września 1888.

L. 4353 "  (2287 2 - 3 )
Dnia 15 maja i 26 czerwca 1889 ka­

żdym razem o godzinie 10 przed południem 
odbędzie się w tutejszym Sądzie publiczna 
przymusowa licytacya realności pod lk. 42 
w Paćkowicach położonej, według wykazu 
hipotecznego 1. 50 Eustachego Sokóiskiego 
własnej celem zaspokojenia wierzytelności 
Zakładu kredytowego włościańskiego w li­
kwidacyi w kwocie 297 zł. 68 ct.

Cena wywołania 700 zł.
Wadyum 70 zł.
Na pierwszym term inie realność ta 

sprzedaną zostanie tylko za cenę wywoła­
nia lub wyżej, na drugim zaś term inie także 
niżej ceny wywołania jednak nie za niższą 
cenę jak  taką w której wszystkie hipoteko- 
wane wierzytelności pokrycie znaleść będą 

i  mogły.
Kurator emniewiadomych lub nienależy­

cie uwiadomionych hipotecznych wierzycieli 
ustanowiono p. Gromnickiego.

Z c. k. Sądu powiatowego
Niżankowice, 15 wrześcia 1888.

, 9980 (2258 2—8)
C. k. Sąd powiatowy w Kosowie za­

wiadamia, iż w tutejszym Sądzie odbędzie 
się o godzinie 10 rano w dniach 21 maja 
1889 i 25 czerwca 1889 w sprawie egzeku­
cyjnej Simche Grilla przeciw Annie i Ka­
tarzynie Onyśków pto 76 zł. w. a. egzeku 
cyjua publiczna sprzedaż 3/8 niewydzielonych 
części realności wyk. hip. 1. 198 księgi grun­
towej gminy Kosów objętej na imię AnDy 
Onyśków zapisanych, tudzież 1/8 niewydzie- 
lonej części tej samej roalności, na imię 
Katarzyny Onyśków zapisanej na rzecz Sim- 
cbego Grilla pto 76 zł. wa.

Cena wywołania 180 zł.
Wadyum 18 zł.
Resztę warunków, akt oszacowania i 

wyciąg tabularny wolno przejrzeć w t u tej - 
szosądowej registraturze.

Dla nieznanych z życia i miejsca po­
bytu możliwych wierzycieli hipotecznych, 
ustanawia się kuratorem adwokata dr. Wil- 
kowskiego.

O. k. Sąd powiatowy 
Kosów, 16 października 1888.

L. 1151 (2343 2 - 3 )
C. k. Sąd obwodowy w Złoczowie, 

oznajmia, że celem wydobycia wierzytelno­
ści Samuela Auerbacha w kwocie 1700 złr. 
aw. zpn. odbędzie się w tymże sądzie ob­
wodowym dnia 13 maja 1889 i mia 17 
czerwca 1889 każdym razem o 10 godzinie 
przed południem, przymusowy przetarg ja ­
wny ciała hipotecznego wyk. hip. 1. 252
ks. gr. dla gminy miast aZłoczowa objętego, 
dłużnika Józefa Malec, a względnie tegoż 
nieobjętej masy spadkowej własnego, a to 
na term inie pierwszym nie niżej szacunku 
na drugim zaś term inie i niżej ceny sza­
cunkowej.

Cena szacunkowa i wywołania 834 zł. 
26 ‘/s ct., a wadyum 84 złr. w gotówce 
lub papierach wartościowych pupilarne bez­
pieczeństwo mających, do rąk komisyi li­
cytacyjnej złożyć się mające.

Resztę warunków przetargu, wyciąg 
hipoteczny i akt ocenienia przejrzeć można 
w tusądowej regjstraturze.

O tern zawiadamiamy tych wierzycie­
li, którzyby po dniu 17 lutego 1889 jako 
dniu wystawienia wyciągu hipotecznego 

j  prawa rzeczowe do powyż określonej n ie­
ruchomości naoyli, lub którymby niniej­
sza, lub później w niniejszej sprawie zapaść 
mające uchwały, wcale albo w należytym 

: czasie doręczone by być nie mogły do rąk 
j ustanowionego równocześnie kuratora p, 

adwokata dr. Mijakowskiego w Złoczowie.
Złoczów, 9 marca 1889.

dniu 17 czerwca 1889 i poniżej ceny szacun­
kowej przymusowa sprzedaż całego ciała 
hip wyk. hip. nr. 35 gminy kat. S tryhań- 
ce objętego Mikołaja Belbasa własnego, i 
połowy ciała hipotecznego Hnata Ptaszni­
ka własnego wyk. hip. 1. 302 gminy katas. 
Stryhańce objętego na rzecz Towarzystwa 
kredytowego „Oszczędność11 w Tłumaczu 
pto 37 złr. aw. zpn.

Cena wywołania obu ciał hip. 165 zł. 
Wadyum 16 złr. 50 ct.
Resztęj warunków, akt oszacowania i 

wyciąg tabularny można przejrzeć w ts. 
registraturze.

Tyśmienica, 13 marca 1889.

L. 1365 (2192 2—3)
W c. k. Sądzie powiat, w Tyśmieni- 

cy odbędzie się o godź. 10 rano na dniu 
20 maja 1889 tylko powyżej ceny szacun­
kowej, zaś na dniu 21 czerwca 1889 i po­
niżej ceny szacunkowej przymusowa sprze­
daż realności pod nk. 42 w Krzywotułaeh 
położonej, dłużnika Iwana Kłynów wyk. 
hip. 1. 207 gminy katastralnej Krzywotuły 
objętej protokołom z 23 stycznia 1886 1. 
1091 oszacowanej z wyjątkiem parcel lk. 
1908 2054/1 na rzecz Mendla Gold pto 96 
złr. aw. z pn.

Cena wywołania 405 złr.
Wadyum 40 złr. 50 ct.
Resztę warunków, akt oszacowania 

i wyciąg tabularny można przejrzeć w ts. 
registraturze.

Tyśmienica, 2 marca 1889.

L. 814 (2415 2 - 3 )
C. k. Sąd powiatowy w Ropczycach 

w sprawie egzekucyjnej Anscbla Hakego 
przeciw Stanisławowi Jagodzie pto 60 zł. 
wa. zpn. przedsięweźmie dnia 20 maja 1889 
i dnia 24 czerwca 1889 o godzinie 10 
rano w budynku sądowym licytacyjną sprze­
daż połowy realności lwh. 200 ks. gr. gm. 
kat. Sędziszów, Stanisława Jagody własnej. 

Cena wywołania 225 złr.
Wadyum 22 złr. 50 ct.
Resztę warunków licytacyjoych, wy­

ciąg hipoteczny protokół oszacowania przej­
rzeć można w registraturze.

Kuratorem niewiadomych wierzycieli 
ustanowiony został adwokat dr. Ujejski w 
Ropczycach.

Ropczyce, dnia 6 marca 1889.

L. 1023 (2454 2 - 3 )
C. k. Sąd powiatowy w Leżajsku ogła- 

szu, iż celem zaspokojenia należytości Cha­
ima Hellera w kwocie 27 zł. wa. z pn., od­
będzie się w gmachu sądowym w dniach 14 
maja i 14 czerwca 1889 o godzinie 10 ra­
no, egzekucyjna licytacya realności whl. 173 
ks. gr. Wulka Niedźwiecka objętej dłużniezki 
Franciszki Syganiec własnej.

Cena wywołania 200 zł. wa.
Wadyum 20 zł. wa.
Resztę warunków licytacyjnych przej­

rzeć można w registraturze.
Leżajsk, dnia 12 lutego 1889.

L  3727 . . . .  (2408 2 - 3 )
Celem ściągnięcia wierzytelności H an­

ki Kindyj w kwocie 36 złr. 75 ct. wa. zpn.
■ przeprowadzoną zostanie w tutejszym Są- 
j dzie w dniach 16 maja i 17 czerwca 1889 
i o godzinie 10 rano przymusowa publiczna 
! sprzedaż gospodarstwa włościańskiego pod 
: 1. d. 18 wyk. hip. 1. 7 gminy Szołomyja 
j objętego, dłużnika Pańka Bezruezki veIKra- 
\ wec własuego z tern, że cenę wywołania 
' stanowi cena szacunkowa 297 złr. aw. po­
ręczne 29 złr. 70 ct. wa. i że gospodar- 

| stwo powyższe na pierwszym terminie tyl- 
\ ko za lub wyżej, zaś na drugim terminie i 
‘ niżej ceny szacunkowej sprzedane zostanie.

Kurator późniejszych wierzycieli Teo- 
‘ fil Waydowski notaryusz w Bóbrce.

Resztę warunków w ts. registraturze.
C. k. Sąd powiatowy 

Bobrka, dnia 31 maja 1888.

L. 4357 _ (2286 2 - 3 )
Dnia 15 maja i 3 lipca 1889 każdym 

razem o godzinie 10 przed południem od­
będzie się w tutejszym Sądzie publiczną 
przymusową lieytacyę realności pok lk. 7 w 
Sierakośeach położonej, według wykazu h i­
potecznego 1. 96 Szymona Mazurkiewicza 
własnej celem zaspokojenia wierzytelności 
Zakładu kredytowego włościańskiego w li­
kwidacyi 7 ra t a 4 zł. 98 ct. i reszty 84 zł. 
71 ct wa.

Cena wywołania 150 zł.
Wadyum 15 zł.
Na pierwszym terminie realność ta 

sprzedaną zostanie tylko za cenę wywoła­
nia lub wyżej, na drugim zaś terminie także 
niżej ceny wywołania jednak nie za niższą ce­
nę jak taką, w której wszystkie hipotekowa-

L. 1160 (2220 2—3)
Wadowicki c. k. Sąd pow. del. miej. 

ogłasza, iż celem zaspokojenia należytości 
powiatowej Kasy Oszczędności w Wadowi­
cach w kwocie 66 złr. zpn. odbędzie się 
w gmachu sądowym w dniach 21 m nja  i 
25 czerwca 1889 każdym razem o godzinie 
10 rano egzekucyjna licytacya realności 1. 
7 w Babicy położonej w księdze gruntowej 
na Adama i Maryą Pająków zapisanej.

Cena wywołania 1914 złr. 50 ct. 
Wadynm 191 złr.
Res>.tę warunków licytacyjnych przej­

rzeć można w registraturze.
Wadowice, dnia 8 lutego 1889.

; Ł . 3758 (2101 2 - 3 )
C. k. Sąd krajowy w Krakowie po­

daje do wiadomości, że celem zaspokojenia 
i kwoty 1264 złr. 60 ct. wa. z procentem 
ipo 6-pre. od dnia 21 października 1883 
j bieżącym z większej sumy 3933 złr. 33 ct. 
i wa. z pn. pochodzącej, jako niezapłaconej 
1 reszty 2/s części licytacyjnej ceny kupna 
; dóbr Węglówka z prz. odbędzie się w ck 
i Sądzie krajowym egzekucyjna relicytacya 

dóbr Węglówka 1. wyk. hip. 724 objętych 
Zygmunta Samborskiego własnych w dniu 

' 20 maja 1889 o godz. 10 z rana.
Cenę wywołania stanowi cena szacun­

kowa 12560 złr. 60 ct.
Wadyum wynosi 1250 złr.
Wyciąg hipoteczny i akt oszacowania 

tych dóbr inożna przejrzeć w tutejszej re ­
gistraturze.

Kurator wierzycieli hipotecznych nie- 
w iadom yh jest adw dr. Faustyn Jakubow­
ski, a zastępcą adw. dr. Csesznak.

Kraków, duia 1 marca 1889.

L. 495 (2353 3 - 3 )
Myślenicki c. k. Sąd powiatowy ogła­

sza, iż celem zaspokojenia należytości po­
wiatowej Kasy Oszczędności w Wadowicach 
w kwocie 150 zł. wa. z pn., odbędzie się w 
gmachu sądowym w dniach 9 maja 1889 i 
12 czerwca 1889 każdym razem o godzinie 
10 rano egzekucyjna sprzedaż 2/7 części 
realności lk. 176 w Sułkowicach położonej, 
u Walentego Łojka w 1/7 części i Wojcie­
cha Łojka w 1/7 części własnej.

Cena wywołania obu części 447 zł. 81 ct.
Wadyum 45 zł. wa.
Resztę warunków licytacyjnych i wy­

ciąg hipoteczny przejrzeć można w regi­
straturze.

Kuratorem wierzycieli hipotecznych nie­
wiadomych jest adw. dr. Adelmann z My­
ślenic.

Myślenice, dnia 23 lutego 1889.

L. 9272 (2292 2—3)
W c. k. Sądzie powiatowym w Ty- 

śmienicy odbędzie się o godż. 10 rano na 
dniu 17 maja 1889 powyżej ceny, zaś na

L. 1335 (2446 3 - 3 )
C. k. Sąd powiatowy w Zaleszczykach 

podaje do wiadomości, iż w tymże Sądzie 
odbędzie się publiczna sprzedaż połowy real­
ności w Zaleszczykach położonej wedie wyk. 
hip. 1. 314 tejże gminy ciało tabularne sta­
nowiącej dłużnika Józefa Prządkiewicza wła­
snej na zaspokojenie prećensyi Jana Sara- 
nieckiego w kwocie 50 zł. dnia 2go maja 
i 7 czerwca 1889 każdego razu o godz. 10 
rano a to na na pierwszym terminie tylko 
za lub wyżej ceny szacunkowej 250 zł. 82 ł/a ct. 
na drugim zaś i poniżej takowej.

Wadyum wynosi 25 zł. wa.
Resztę waruuków licytacyjnych, wyciąg 

i akt oszacowania można w tutejszej regi­
straturze przejrzeć.

Dla wierzycieli którymby rezolueya li­
cytacyjna doręczoną być nie mogła lub któ­
rzyby po wydaniu wyciągu tabularnego do 
tabuli weszli ustanawia się kuratorem ad­
wokata dr. Stoklasę.

Zaleszczyki, 8 marca 1889.



L. 13485 (2496 1—3)
C. k. Sąd powiatowy w Dobromilu 

zawiadamia, że w tymże sądzie odbędzie 
się przymusowa publiczna sprzedaż realno­
ści w Smereeznej pod lk, 20 położonej dłu­
żnika Fedia Szabli własnej, na zaspokoje­
nie pretensyi Lozera Latkiego w kwocie 
48 złr. 50 ct. a w. dnia 7 maja i dnia 13 
czerwca 1889 każdym razem o godzinie 10 
rano, a to na pierwszym terminie tylko za 
lub wyżej ceny szacunkowej na drugim 
zaś i poniżej takowej.

Wadyum wynosi 76 złr.
Resztę warunków licytacyjnych i akt 

oszacowania można w tutejszej registratu- 
rze przejrzeć.

Dla wierzycieli późniejszych lub któ- 
rymby uchwała licytacyjna przed terminem 
z jakiegokolwiekbądź powodu doręczoną być 
nie mogła ustanawia sąd kuratorem p. adw. 
dr. Byka w Dobromilu.

Dobromil, dnia 5 lutego 1889.

L. 1867 (2523 1—3)
Dnia 8 maja 18S9 powyżej ceny sza­

cunkowej lub za takową, zaś dnia 12 czer­
wca 1889 nawet niżej takowej odbędzie się 
w tut. Sądzie zawsze o godź. 10 rano, eg ­
zekucyjna licytacya realności wyk. hip. 181 
gminy kat. Mikulińce nad Prutem  objętej 
Tanazego Zmurki własnej na rzecz Zakła­
du kredytowego włościańskiego w likw. we 
Lwowie pto 21 ra t po 6 złr.

Cena wywołania 200 złr.
Wadyum 20 złr.
Resztę warunków, i wyciąg hipoteczny 

można przejrzeć w tut. registraturze.
Kuratorem wierzycieli hipotecznych u- 

stanowiony jest adw. dr. Dawidowicz w 
Sniatynie.

Sniatyn, dnia 16 marca 1889.

L. 7540 “ (2477 1 - 3 )
O. k. powiatowy w Niepołomicach 

przeprowadzi celem zaspokojenia sumy dłu­
żnej 625 złr. wa. z pn. egzekucyjną sprze­
daż realności lwh. 196 ks. gr. gm. Niepo­
łomice objętej, a własność Tekli Bochen­
kowej i małolet. Anny z Bochenków H yr- 
cawej, S tanisława Janika, Maryanny, Kata­
rzyny i Kazimierza Bochenków własnej na 
rzecz powiatowej kasy oszczędności w Wie­
liczce w dwóch terminach licytacyjnych: 
dnia 9 maja 1889 i dnia 12 czerwca 1889 
każdym razem o godzinie 10 przed połu­
dniem.

Cena wywołania wynosi 2063 złr.
Wadyum 207 złr.
Resztę warunków licytacyjnych i wy­

ciąg hipoteczny przejrzeć można w regi­
straturze sądowej.

Niepołomice, d. 20 lutego 1889.

L. 235 (2515 1 - 3 )
C. k. Sąd obwodowy Jasielski wiado- 

mem czyni iż celem ściągnięcia resztującej 
Chaimowi Keil należącej się sumy 158 zł. 
zpn. wszelako z potrąceniem upłaconej 
kwoty 25 zł. odbędzie się w tymże Sądzie 
egzekucyjna sprzedaż połowy realności" lk. 
200 czyli ciała lwh. 200 księgi gruntowej 
Jasło dłużnika Abrahama Schleuger w ła­
snej w dwóch terminach jakoto dnia 9 ma­
ja  1889 i dnia 6 czerwca 1889 roku każ­
dym razem o godzinie 10 rano na pierw­
szym terminie powyżej ceny szacunkowej 
w kwocie 1000 zł. lub za takową na d ru ­
gim zaś także poniżej tej ceny a nastąpi 
ryczałtowo nie ręcząc ani za obszar tej po­
łowy realności ani za dochody z takowej.

Cena wywołania wynosi 1000 złr.
Wadyum przy licytacyi złożyć się ma­

jące wynosi 100 zł.
Resztę warunków, wyciąg hipoteczny 

i akt oszacowania przejrzeć można w sądzie.
Jasło, dnia 9 marca 1889.

L, 1857 ' (2497 1 - 3 )
C. k. Sąd powiatowy w Husiatynie po­

daje do publicznej wiadomości, że w tym 
sądzie odbędzie się przymusowa publiczna 
sprzedaż realności pod lk. 155 w Husiaty- 
nie położonej wedle wyk. hip. 1. 679 ks. 
gr. dla tejże gminy ciała tabularnego sta­
nowiącej, dłużnika Mojżesza Waldhutera 
w łasne j, na zaspokojenie pretensyi Kle­
mensa Kraweca w kwocie 39 półimperya 
łów 67 rubli srebrnych 50 kopijek i i00 
złr. m. k. zpn. dnia 20 maja 1889 i dnia 
24 czerwca 1889 każdym razein o godź. 
10 rano a to na pierwszym terminie li tyl 
ko za lub wyżej ceny szacunkowej 740 _ zł. 
aw., zaś na drugim terminie także i niżej 
ceny szacunkowej jednak  zawsze najwięcej 
ofiarującemu.

Wadyum wynosi 74 zł. aw.
Resztę warunków licytacyjnych wy­

ciąg hipoteczny i akt oszacowania można 
w tutejszej registraturze przejrzeć.

Wreszcie ustanawia się dla wierzycie­
li, którymby uchwała licytacyjna i nastę­
pne wydać się mające z jakiego kolwiek 
bądź powodu doręczone być_ nie mogły, 
lub którzyby po wydaniu wyciągu hipote­
cznego tj. po dniu 12 sierpnia 1887 do 
tabuli weszli, kuratorem p. Leona Adler- 
steina i tychże wierzycieli o rozpisaniu n i­

niejszej licytacyi i ustauowieniu dla nich 
kuratora niniejszem się zawiadamia. 

Husiatyn, 16 marca 1889.

L. 5497 "  . (2508 '1— 3)
W c. k Sądzie krajowym w Krakowie, 

odbędzie się celem zaspokojenia wierzytel­
ności austryacko-węgierskiego Banku 16548 
zł. 26 ct. wa. w dniach 22 m aja 1889 i 26 
czerwca 1889 zawsze o godzinie 10 rano 
przymusowa sprzedaż realności Zofii hr. 
Mostowskiej pod 1 111 dz. IV w Krakowie 
położonej.

Cena wywołania wynosi 37000 zł. w.
a., wadyum 3700 zł. wa.

Warunki licytacyi przejrzeć można w 
registraturze.

Kuratorem niewiadomych wierzycieli 
jest adw. dr. Szalay a tegoż zastępcą adw. 
dr. Hubaczek

Kraków, 15 marca 1889.

L- 1092 (1517 1 - 3 )
Krakowski Sąd deleg. miejski ogłasza, 

iż celem zuiesienia wspólności realności lwh. 
14 w Mydlnikach z pn., odbędzie się w 
gmachu Sądowym w dniu 22 maja 1889 o 
godz. 10 rano egzekucyjna licytacya real­
ności 1. 14 w Mydlnikach położonej, Zofii 
Orzechowskiej, Katarzyny Z wierkowej i Anny 
Powroźnikównej własnej.

Cena wywołania 1087 zł. 40 ct.
Wadyum 109  zł. wa.
Resztę warunków licytacyjnych przej­

rzeć można w registraturze.
Wszelkie ciężary i długi hipoteczne 

pozostają nadal przy hipotece.
Kraków, 23 stycznia 1889.

L- 1207 (2495 1—3)
Wadowicki c. k. Sąd pow. del. miej 

ogłasza, iż celem zaspokojenia należjtości 
Jana Gurdka w kwocie 1000 zł. z pn., od­
będzie się w gmachu sądowym w dniach 19 
czerwca i 6 sierpnia lb89  każdym razem o 
godzinie 10 rano egzekucyjna licytacya real 
ności a) lwh. 30, b) lwh. 31 pod 1. kons- 
10, c) lwh. 68 pod lk. 29 i d) połowy real­
ności 1. w. h. 69 ks. gr. dla gminy Jaro- 
szowice objętych w Jaroszowicach położo­
nych egzekutów Jana i Rozalii Stopów po 
połowie własnych.

Cena wywołania realności ad a) 640 zł
b) 785 zł., c) 720 zł., d) 142 zł. 50 ct. ’’

Wadyum ad a) 64 z ł , b) 78 zł. 50 ct.,
c) 72 zł., d) 15 zł. wa.

Resztę warunków licytacyjnych przej­
rzeć można w registraturze.

Wadowice, 8 lutego 1889.

L. 3052  ̂ (2488 1—3)
C. k. Sąd obwodowy w Samborze ogła­

sza, że w dniach t maja i 31 maja 1889 
każdym razem o godzinie 10 przed poł. od­
będzie się w tymże Sądzie na pierwszem 
piętrze w biórze drugim na rzecz kasy oszczę­
dności m iasta Sambora celem zaspokojenia 
resztującej pretensyi w kwocie 2105 zł. 3 ct. 
z pn., w drodze publicznej licytacyi, przy 
musowa sprzedaż realności w Samborze na 
dzielnicy lwowskiej pod lk. 101 daw. 38 n. 
położonej wedle Dom. VI. pag. 399 n. 
12 haer. i Dom. VII. pag. 35 n. 13 haer. 
dłużników Ambrożego Chmielewskiego i Em i­
lii ze Stęehlińskich Chmielewskiej własnej.

Cenę wywołania stanowi wartość sza­
cunkowa tejże realności w kwocie 6252 zł. 
35 ct, zaś wadyum lOpr. takowej.

Realność ta zostanie sprzedana na pier­
wszym terminie wyżej ceny szacunkowej lub 
za takową, na drugim terminie także poni­
żej ceny szacunkowej.

Resztę warunków licytacyjnych, wy­
ciąg tabularny i akt ocenienia można przej­
rzeć w tutejszosądowej registraturze.

Dla wierzycieli, którymby niniejsza 
uchwała lub późniejsze w tej sprawie za­
paść mające uchwały wcale lub też niena­
leżycie doręczone zostały, lub którzyby po 
dniu 18 marca 1889 jakie prawa na wyż- 
wymienionej realności nabyli i do tabuli we­
szli ustanowiono adwokata dr Kohna kura­
torem z substytucją adwokata dr. F iternika 
w Samborze.

Sambor, 31 marea 1889.

L. 815 (2502 1—3)
C. k. Sąd powiatowy w Sądowej Wi­

szni ogłasza, że w dniach 1 maja 18S9 i 
5 czerwca 1889 każdym razem o godzinie 
10 rano odbędzie się celem z a s p o k o j e n i a  
sumy 61 zł. 50 ci. wa. z pn., od Hryńka 
Serueckiego się należącej publiczna lieyta- 
cya realuości pod lk. 114/84 w Stojańcach 
położonej, ciała tabularnego niestanowiącej,
dłużnika, własnej.

Cena szacunkowa 675 zł.
Wadyum 67 zł. 50 ct.
Bliższe warunki można przejrzeć w 

tusądowoj registraturze.
Sądowawisznia, 4 marca 1889

L. 6152 (2500 1 - 3 )
C. k. Sąd powiatowy w Milówce ogła­

sza, iż celem zaspokojenia pretensyi Szy­
mona Mosesa w kwocie 445 zł. 83 ct, wa. 
w drodze egzekucyi przez publiczną licyta- 
cyę sprzedana będzie realność pod lk. 289

w Milówce położona do dłużnika Bernarda 
• Tobiasa należącej w dwóch term inach dnia 

15 maja i 29 maja 1889 każdego razu o 
godzinie 10 rano w biórze c. k. Sędziego 
powiatowego w Milówce.

Cena wywołania 625 zł.
Wadyum 62 zł. 50 ct.
Milówka, dnia 28 lutego 1889.

L. 5943 (2503 1 - 3 )
C. k. Sąd powiatowy W iśnicki zawia- 

wiadamia, że 15 maja i 19 czerwca 1889 
każdym razem o godzinie 10 rano przepro­
wadzi przymusową sprzedaż połowy real­
ności lwh. 41 w Wiśniczu na zaspokojenie 
pretensyi Arona Nebenzahla 1000 zł. z pn.

Reszta warunków i akt oszacowania do 
przejrzenia w registraturze.

Wiśnicz, 20 listopada 1888.

L 7896 (2505 1 -3 )
C. k. Sąd powiatowy w W iśuiczu prze­

prowadzi 17 "maja i 19go czerwca 1889 ka­
żdym razem o godzinie 10 rano na zaspo­
kojenie pretensyi galicyjskiego Zakładu kre­
dytowego włościańskiego 239 zł. z pn], przy­
musową sprzedaż realności lwh. 60 w Raj- 
brocie Wojciecha i Jana Bodurków,

Cena wywołania 450 zł.
Wadyum 45 zł.
Reszta warunków do przejrzenia w re ­

gistraturze.
Zarazem zawiadamia się niewiadom e­

go z miejsca pobytu egzekuta Wojciecha 
Bodurkę, że dla niego został kurater Seba- 
styan Bodurka ustanowiony.

Wiśnicz, 15 lutego 1889

kancelaryi nadwornej z dnia 30. listopada 
1833 r. 1. 29825. konkurs do końca kwietnia
b. r. i wzywa ubiegających się o takowy, 
aby w terminie powyższym swe podania za­
opatrzone w dowody kwalifikacyi po myśli 
§. 22 ustawy przemysłowej z roku 1883, do
c. k. starostwa wnieśli.

Chrzanów, dnia 5 kwietnia 1889.

L. 5878. (2447 2 - 3 )
E in Kaiserin Maria Theresia Stiftplatz 

deutseh-erblandischer Abtheilung in der k. k. 
Theresianischen Akademie in  Wien.

L 1025 (2453 3 - 3 )
C. k. Sąd powiatowy w Leżajsku ogła­

sza, iż celem zaspokojenia należytośei To­
warzystwa Zaliczkowego w Łańcucie w kwo­
cie 200 zł wa. z pn., odbędzie się w gma­
chu sądowym w dniach 7 maja 1889 i 7 
czerwca 1889 o godzinie 10 rano egzeku­
cyjna licytacya realności lwh. 134 ks. gr. 
gminy Łaszezyn objętej spadkobierców Iz ra ­
ela W aldmanna własnej.

Cena wywołania 520 zł. wa.
Wadyum 52 zł.
Resztę warunków licytacyjnych, akt 

oszacowania i wyciąg hipoteczny przejrzeć 
można w registraturze.

Leżajsk, dnia 25 lutego 1889.

L. 5523 (2444 3 - 3 )
W tutejszym Sądzie odbędzie się o go­

dzinie 10 rano w dniu 10 maja 1889 po­
wyżej ceny szacunkowej zaś dnia 24 maja 
1889 nawet poniżej takowej, licytacya po­
łowy realuości według wykazu hip. 1. 905 
księgi gruntowej gminy Kulików Jędrzeja 
Zamoszezaka własnej na rzecz Racheli Lind 
pto 30 zł. wa. z pn.

Cena wywołania 225 zł. wa.
Wadyum 22 zł. wa.
Resztę warunków, akt oszacowania i 

j wyciąg tabularny wolno przejrzeć w ts. re- 
j g istraturze-

C. k. Sąd powiatowy 
Kulików, dnia 20 marca 1889.

In der k. k. Theresianischen Akademie 
in Wien kommt mit Schluss des II. Seme- 
sters des Studienjahres 1888/89 Ein Kaise­
rin  „Maria Theresia" Stiftplatz deutsch- 
erblandischer Abtheilung zur Besetzung, 
wozu adelige Jiinglinge katoliseher Religion, 
welche das 8 Lebensjahr bereits erreicht und 
das 12. noch nicht uberschritten haben, 
berufen sind.

Die Gesuche sind m it der Nachwei- 
sung iiber den Adel, mit dem Taufscheine, 
Impfungs-und Gesundheits-Zeugnisse, welch’ 
Letzteres von staatlichen Sanitatsorganen 
ausgestellt oder doch bestatiget sein muss, 
dann mit den Schulzeugnissen der letzten
2. Semester zu belegen.

Sie haben Namen, Charakter und Wohn- 
ort der E ltern  des Candidaten, bei Ver- 
waisten die Nachweisung dieses Umstan- 
des, die Verdienste des Vaters oder der 
Familie uberhaupt, das Einkommen und die 
Vermógensverhaltnisse der E ltern und der 
Candidaten, die Zahl der yersorgten und 
unversorgten Gesehwister, sowie die allfal- 
ligen Geniisse des Candidaten oder seiiler 
Gesehwister aus óffentlichen Cassen oder 
Stiftungen, m it den einschlagigen schriftli- 
chen Belegen zu enthalten.

Auch ist die Erklarung abzugeben, 
dass und yon wem fur die Candidaten die 
jahrlichen Nebenauslagen in dem aus der 
Stiftungsdotation nicht bedeckten Rasthe- 
trage ron 200 fi. werden bestritten werden. 
Da bei der Wiirdigung der einlangenden 
Gesuche lediglich die in denselben ange- 
fiihrten Daten und die beziiglichen beige- 
brachtea Belege in Betracht kommen, sind 
Berufungen auf etwa in friiheren Bewer- 
bungsgesuchen gemachten Angaben oder da- 
mals yorgelegten Behelfe zu vermeiden.

Die Gesuche sind an das Ministerium 
des Innern  zu stilisiren und langstens bis 
10. Mai 1, J. bei jener politischen Landes- 
behorde einzubriagen in dereń Verwaltungs- 
gebiete der Bewerber seinen W ohnsitz hat.

Gesuche von Personen, welche unter 
M ilitargerichtsbarkeit stehen, sind im Wege 
der yorgesetzten Militar-Commanden an die 
betreffende politisebe Landesbehorde zu 
richten.

K. k. Ministerium des Innern.
Wien, am 29. Marz 1889.

L. 3528 (2373 3—3)
C. k. Sąd powiatowy w Brodach w 

sprawie egzekucyjnej B. Lonkera przeciw 
Pawłowi Jaremczukowi o zapłacenie kwoty 
38 zł. wa. z pn., zawiadamia, iż odbędzie 
się przymusowa publiczna licytacya ciała 
hipotecznego wyk. hip. hip. 48 księgi g run­
towej gminy katastralnej Folwarki małe ob­
jętego, na imię Pawła Jaremczuka wpisa­
nego dnia 13 maja 1889 i 19 czerwca 1889 
każdym razem o 10 godzinie rano w B. nr. 
III. z tern, iż ciało to hipoteczne na pier­
wszym term inie tylko za lub powyżej ceny 
wywołania, na drugim zaś terminie za ja ­
kąkolwiek cenę nawet poniżej ceny wywo­
łania najwięcej ofiarującemu sprzedane zo­
stanie.

Cenę wywołania stanowi cena szacun 
kowa w kwocie 65 zł wa.

Zakład wynosi lOpr. tej ceny wywo­
łania.

Wyciąg hipoteczny, akt ocenienia i re ­
szta warunków licytacyjnych mogą być w 
registraturze przejrzane.

Dla wierzycieli hipotecznych, którzyby 
po dniu 27 lutego 1889 jako dciu wydania 
wyciągu hipotecznego na sprzedać się ma- 
jąeem ciele hipotecznem jakie prawa hipo­
teczne nabyli, lub którymby dla jakiegokol­
wiek innego powodu uchwały sądowe dorę­
czone być nie mogły ustanowiony kurator 
w osobie dr. Ornsteina, adwokata w Brodach.

Brody, dnia 10 marca 1989.

L. 55438. (2478 2—3)
Celem nadania stypendyum z fundacyi 

śp. Magdaleny Jurgas o rocznych 210 złr. 
ogłasza się niniejszem konkurs.

Stypendyum to przeznaczone je s t dla 
urodzonych w Galicyi ubogich uczniów re- 
ligii katolickiej, narodowości polskiej, którzy 
albo uczęszczają do szkół publicznych, śre­
dnich lub wyższych, albo kształcą się w za­
kładzie OO. Jezuitów w Chyrowie.

Prawo nadawania stypendyum służy 
JW . Augustowi hr. Dzieduszyckiemu.

Kandydaci winni wnieść podania swe 
za pośrednictwem Dyrekcyi zakładu do któ- 

I rego na nauki uczęszczają, do Wydziału k ra­
jo w eg o  najpóźniej do 30 kwietnia br. i za­

łączyć metrykę chrztu, świadectwo ubóstwa 
i i "ostatnie świadectwo szkolne.

Z Wydziału krajowego 
i Królestwa Galicyi i Lodomeryi z wiel. ks. 

Krakowskiem.
We Lwowie, dnia 26 marca 1889.

( L. 3016. (2476 1 - 2 )
Odnośnie do konkursu w nr. 85 „Ga- 

i zety lwowskiej" z roku bieżącego ogłoszo­
nego, czyni się wiadomem, że konkurs ce­
lem obsadzenia posady sędziego powiato­
wego w Dynowie z dniem 30go kwietnia 

; 1889, upływa.
Lwów, 7 kwietnia 1889.

Upadłości.

Konkursa.
L. 5495. (2467 3 - 3 )

Reskryptem wysokiego e. k. Namie­
stnictwa we Lwowie z dnia 14 stycznia br.
1. 76237, udzielonem zostało zezwolenie na 
otwarcie samoistnej publicznej apteki w Ja- 
worzniu. W celu nadania koncesyi na tę 
nową aptekę w Jaw orzniu, rozpisuje c. k. 
starostwo stosownie do postanowień dekretu

L. 47. (2517)
Do likwidaeyi przez H. Sternberga 

kupca w Wiedniu pod dniem l ig o  marca 
1889 1 1775 dodatkowo zgłoszonej wierzy­
telności w kwocie 275 zł. 3 ct., do masy 
upadłej Franciszka Tisehlera, wyznaczamy 
w myśl §. 123 ordyn. konk. term in nadzień 
20 kwietnia 1889 o godzinie 10 rano i na 
takowy wszystkich wierzycieli wzywam. 

Rzeszów, dnia 30 marca 1889.
c. k. Radca Sądu krajowego 
jako komisarz konkursowy.
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L. 8405. (2468 3 - 3 )

Wszystkich wierzycieli masy konkur­
sowej Majera Wolfa zawiadamiam, że celem 
wyznaczenia honoraryum dla zarządcy masy 
adw. dr. F laschnera niemniej wniesienia 
zarzutów przeciw przedłożonemu do 1. 2011 
1889 projektowi rozdziału funduszów masy 
i rozprawy nad temi zarzutami, które także 
ustnie lub pisemnie u podpisanego komi­
sarza konkursowego przed term inem  w nie­
sione byó mogą wyznaczam term in na dzień 
30 kwietnia 1889 o godz. 10 rano w biórze 
nr. 7, na który wszystkich wierzycieli pod 
rygorem prawa wzywam. Projekt rapartycyi 
może być u komisarza konkursowego lub 
zarządcy masy przejrzanym.

We Lwowie, 30 m arca 1889.
Komisarz konkursowy 

Teodorowiez m. p.

L. 65. " (2470 2 - 3 )
Celem sprawdzenia rachunku przez dr. 

Gałkiewicza z zarządu masy konkursowej 
Henryka Korbla, za czas od 15 m aja 1888 
do końca grudnia 1888, przedłożonego, który 
w biórze komisarza konkursowego przejrzeć 
można, tudzież celem powzięcia uchwały 
względem polikwidowanych przez zarządcę 
masy tytułem honoraryum należytości, wre­
szcie celem likwidacyi pretensyi Maryi Bu- 
gańskiej wzywam wszystkich wierzycieli kon­
kursowych na zebranie w biórze mojem 
w dniu 26go kwietnia 1889, o godzinie 9 
rano.

Nowy Sącz, dnia 26 m arca 1889.
C. k. komisarz konkursu.

Rozmaite obwieszczenia.
L. 62592. (2178 3 - 3 )

C. k. Sąd powiatowy m. d. S. I. we 
Lwowie, w sprawie sumarycznej Amalii T ur­
kiewicz przeciw Katarzynie Turkowskiej i 
Antoninie Olpińskiej o wyłączeniu rucho­
mości wedle protokołu z dnia 8go czerwca 
1887 1. 30466 w sprawie Katarzyny T ur­
kowskiej przeciw Antoninie Olpińskiej pto 
22 zł. z pn. zajętych i oszacowanych z pod 
prawa zastawu ustanawia p. adw. dr. So- 
łowija z zastępstwem adw. dr. Nowackiego 
kuratorem dla niewiadomej z miejsca pobytu 
Amalii Turkiewicz i wzywa ją, by o swym 
pobycie Sąd tutejszy | zawiadomiła, ew en­
tualnie innego zastępcę zamianowała.

Z c. k. Sądu pow. md. S. I.
Lwów, dnia 16 grudnia 1888.

L. 2152. (2899 2—3)
C. k. Sąd powiatowy w Białej zawia­

damia z miejsca pobytu niewiadomego Au­
gusta Janeckiego, iż Jan  Karol i Joanna 
Knospe wytoczyli przeciw niemu i innym 
pozew o uznanie zgaśnięcia i wykreślenia 
prawa zastawu dla kwoty 630 zł. z pn na 
realności 1. 301 w Białej zaintabulowanej 
z pn. i że dla niego kuratorem p. dr. Jana 
Rosnera adw. w Białej ustanowiono, zaś 
term in do rozprawy ustnej na dzień 2 maja 
1889 o 9 rano wyznaczono.

Wzywa się więc Augusta Janeckiego, 
ażeby potrzebne środki do obrony ustano­
wionemu kuratorowi udzielił, lub innego peł­
nomocnika Sądowi wskazał, gdyż złe skutki 
sam ponosić będzie musiał.

Biała, dnia 26 marca 1889.

Doniesienia prywatne.

Ł ó śn lczy , 2530 
z długoletnią praktyką i chlubnemi świadectwami, 
władający językiem polskim i niemieckim, poszukuje 
posady pod skramnemi warunkami. Łaskawe zgło­
szenia przyjmuje H. Szolc, Krasna, poczta Jaiienica.

3 0  J a łó w e k
wieku od 1 do 3 lat, rasy Bern Si- 
menthal pełnej krwi, do sprzedania. 
Zgłoszenia przyjmuje zarząd dóbr 

Waręż, o. p. loco. 2223

P A R C E L E  1235
do sprzedania przy ulicach Mickiewicza, Brajerow- 
sklej, Podłewskiego, Szopena, Moniuszki, Kazimie­
rzowskiej, również kamienice przy tych ulicach. — 
Bliższych informaeyj udziela; jak też dotyczący 
plan sytuacyjny zawierający również otoczenie tego 
kompleksu wydaje i wysyła na żądanie P. T. re- 
flektantów bezpłatnie Zarząd realności Emila Berte- 
miliana Brajera, Brajerowska 10.

Pewny zarobek!
bez ryzyka 1 kapitału.

Zdolne j  pilne osoby mogą przez obrót 
artykułu mającego pokup u osób prywatnych, 
zarobić z łatwością

m iesięcznie 100 do 2 0 0  z ł.
Jest to także pięknym zarobkiem ubocznym 
dla osób każdego stanu, mających stosunki 
z partyam i prywatnemi. 2297

Oferty należy wystosować do „Kaufman- 
nisehe Kanzlei La Confidentia w Budapeszcie.

Bo jednego z dużych skarbów w Gaiicyi wseho- 
dnioj poszukuje się za dobrem wynagrodzeniem 
zdolnego

nauczyciela
posiadającego warunki ustawą szkolną wymagane, 
władającego równie dobrze językiem polskim i nie­
mieckim, któryby w tychże obydwu językach mógł 
udzielać dziatwie na obszarze dworskim mieszkają­
cej, nauk z przedmiotów ludowych pospolitych, prze­
pisanych. Zgłoszenia z odpisami św iadectw  przyj­
muje pod cyfra G-. O. H . F . biuro ogłoszeń Ru­
d o lf  M o s s e  w  W iedniu . 2527

N IE lA W JD n E  WYLECZENIE
w przeciągu ćlwóoh godzin 

i pozbycie się Tasiem ca
bez przcczysczezeni.i SHtw 1 ■.

-1 • Traa rem K apsułekani przed, am Tasiemcowi
L :  K I R N A  

& Odlat 15 używany
Środek w szpitalach paryz- 

kich zawsze z nieomylnym skutkiem. 
We L to om e w aptekach PP, Mikolascha 

i Wewiórskiego.

Patentowane Strakosch-Boner

M aszyny do prania
marglarnie

poleca
Aleksander

H E R Z O G
Wiedeń, Graben, Braunerstrasse 6.

Katalogi gratis i franko. 672

Ogniotrwałe i bezpieczne od włamania

K o s y
u ż y w a n e  U n o w e , sprzedaje po najniższych ce­
nach tylko S< B e r g e r  w W iedniu, G rab en , 

B r a u n e r s t r a s s e  10. 672
Katalogi darmo i opłatnie.

:XXXIXXX»CIXXXBK30tC?3
Przemiowana za swe wyroby srebrnym me­
dalem na wystawie hygienieznej we Lwowie 

a p te k a  p o d j,,Z ło ty m  S ło n ie m 11

jako niezawodnie skutkujący środek przeciw 
uporczywym katarom płuc i krtani, kaszlom, 
zapaleniom gardła i płuc, chrypce i innym 

chorobom piersiowym.
Cena pakietu 20 ct. wal. austr. 
Upraszam zwracać uwagę na to, by 

na każdej paczce „ziółek piersiowych dr. 
Seeburgera" jako wyłączny skład apteka 
pod „Złotym' Słoniem11 Henryka Biumen- 
felda we Lwowie uwidocznioną była

M o s l e r a  

woda do zębów i ust
jest bezsprzecznie najlepszym środkiem od bólu zę­
bów i służy także równocześnie do utrzymania zębów 
w czystości. Ta od wielu lat sprawdzona-i sławna 
tfoda do ust uchyla jednocześnie każdy nieprzyjemny 

od.or w ustach. — Flaszka 35 et.
R . T i ie h le r  a p te k a rz ,

fW. E u lera  synowiec, następca) 
w Wiedniu, I., R egierungsgasse, 4.
Prawdziwa do nabycia we Lwowie w apt. Zy 

gmun. Ruckera, w Waręźu w spt., w Kołomyi u Sten- 
zla apt., w Tarnopolu u 3H. Kahanego, apt., w Sokalu 
Eug. Wysoczański. 1653

SKŁAD KAWY
ARTURA KOSCICKiEGO

£
o
%

CM
CM

>.TMU•N
UJ"

we Lwowie
ulica Chorążczyzna L. 22 

poleca

KAWĘ AMERYKAŃSKĄ
w najlepszych gatnnk ech

i sprzedaje 5

1 kilo zł. 1.70, 1.80 i 1.90, na pro­
wincję 4 8/4 kilo zł. 8.70,9.15 i 9 60.

franko.
Odbiorcom nad 50 kilo opnst.

Nie mam wcale tych gatunków kawy, k tó re  dru­
dzy pod nazw ą mojego godła ogłaszają.

Beczułeczlę, zawierającą 4 litry 
liamu prima z Jamalki zł. 5 
Słodkiego Malaga . . zł. 5.50

za g w aran c ją  praw dziw ego, starego i wy­
śm ienitego, rozsyła za pobraniem  pocztą, 
już oclony i franko bez wszelkiego wydatku 

dla odbiorcy 1808

R. Maiti, w Tryeśeie.
>

a#*.-

y

L. M A R E K
Lwów, Rynek 1. 9,

Główny skład fortepianów, pianin i organów
Zastępstwo nadwornych fabryk Bosendorfera, 

Heitzmana itd.
Sprzedaż na ra ty  15 zł. miesięcznie.

Ceny fabryczne z rabatem. 1C letnia gwaraneya
Pierwsza koncess. szkoła muzyczna.

I. Nauka gry na fortepianie w trzech oddziałach, 
od początków do wydoskonalenia gry, w połączeniu 
z nauką śpiewu chóralnego, zasad muzyki i harmo­
nii. II  Nauka śpiewu solowego w połączeniu z na­
uką deklamaeyi i mimiki. Kursa przygotowawcze do 
występów koncertowych i teatralnych. 7

Mączkę kościaną
preparowaną kwasem siarkowym, najkorzystniej­
szy n a w ó z  pod wszelkie zasiewy wiosenne i

Proszek do karmy
zawierający około 85 pre. czystego fo s fo r a n u  
w a p n io w e g o , bardzo skuteczny dodatek do 
karmy dla wszystkich zwierząt domowych i dro-- 
biu wszelkiego rodzaju. Wpływa na silny rozwój 
kości przyszłego bydła pociągowego, przyspie­
sza otuczenie, powiększa znacznie wydatnośó 
mleka u krów i produkeyę jaj u drobiu.

Pakiet na próbę zawierający netto 41/, kilogr. 
proszku, wysyła odwrotną pocztą za nadesłaniem 
przekazem zł. 1.60 z opakowaniem i opłaceniem 
porta do każdej poczty w Austryi i Niemczech.

Opis i sposób użycia tak mączki kościanej ja- 
koteź i proszku do karmy na żądanie bezpła­
tnie i franko. * 1727

Fabryka wytworów chemicznych i nawozowych 
Sjoółki komandytowej

J u l i a n a  W a n g a
we Lwowie, ul. Jagiellońska 12.

Karol Bałłaban
we Lwowie

poleca 2271
naturalne czyste wina

węgierskie, austryackie, francuskie 
i hiszpańskie w najlepszej jakości.

S tały  zapas 10.000 butelek.
Wina w ę g ie r s k ie .  zł. ct.

Plattenseewein . . . .  flaszka — 44 
Hegeiayer nr. 1 . . . „ — 65

nr. 2 . . . „ — 80
nr. 3 . . . „ l  _

„ wytrawny nr. 4 . . 1 20
z r. 1861 . „ 1 50

Maślacz z roku 1874 . . . „ 1 50
Tokayer Flandorfera . . 7s „ 2 FO

x/» „ 3 50
Ruster . . . . „ 1 _
Ofner czerwony . . „   65

„ Adelsberger . . . „ 1 —
• • „ 1 20

Yillanyer . . . . „ 1 __
„ Riesiing . . . „ 1 —

W ina a u s tr y a c k ie .  
Klosterneuburger Stifta . „ — 90
Yoslauer Schlumbergera biały . . .  1 —

„ „ czerwony . 1 —
Goideck Schlumbergera biały „ 1 30

„ „ czerwony . „ 1 30
Burgunder Stifta . . . „ 1 10

„ v. Liebl & Sohn . „ — 90
Vóslauer Romera i Syi.a . „ 1 —
Monopol . . . . „ 1 50
Luttenberger . . . 1 20
Piekerer . , . . 1 20

W ina fr a n c u s k ie .
St. Julien . . . . „ 1 40
Chateau Margaus' . . . 2 _
Haut Barsac . . . , ” 1 g0
Haut Sauternes . . ■ „ 2___
Sebery, bardzo stary . . ^ 3 50
Malaga . . . . 2 50
Madeira . . , 3 ___

Otrzymałem pańską cenną przesyłkę 1 flako­
nu EKSTRAKTU OLEJNEGO 1)0 USZU, który 
zamówiłem dla 35-Jetniego na przytępiony słuch 
cierpiącego mężczyzny. Jest to w istocie cud, jaki 
okazał środek ten u powyższej osoby. Używając ta­
kowy zaledwie przez 24 godzin, usłyszał, ten pra­
wie zupełnie głuchy człowiek, wyraźnie w odległo­
ści kilku metrów poruszanie w biegu będąeego ze­
gara ściennego. Człowiek ten, któremu obecnie świat 
zupełnie nowy się wydaje, dziękuje Panu obok Bo­
ga tak cudowną pomoc.

Z wysokim szacunkiem najpoddaószy 
Gustaw Manzey.

Ekstrakt olejny do uszu
wynalazku o. k. sekundaryusza dra Scbipka nabyć 
można w prawdziwym gatunku z opisem używania 
po cenie 1 zł. 50 ct. w aptece Piotra Mikolascha 
we Lwowie. 3g

L. ?960p. (2-41 1—3)

K. k. priv. Lemberg-Czernowitz-iassy Eisenbahn-Geselscnaft.
Der gefertigte Yerwaltungsrath gibt sich die Ehre die 

Actionare der k. k. priv. Lemberg-Czernowitz-Jassy Eisen- 
bahn-Gesellschaft zu der

den  A p r il 1 § § 9  
um 10 Uhr Yormittags im Saałe des Ingenieur und Arehi- 
teeten-Ycreines in Wien (Echenbachgasse 9) stattfindenden

XXXI. (ordentlichen) G&neral-Yersammlung
einzuladen

€legenstande der Verhandlung siiul:
1. Bericht des Yerwaltungsrathes iiber die Geschaftsfuhrung im Jahre 

1888 und iiber die mit der koniglichen rumanischen Regierung riiksichtlich 
des Betriebes der rumanischen Linien getroffenen Yereinbarungen.

2. Bericht iiber den Betneb der óstrerreichischen Linien im Jahre 
1888 und der rumanischen Linien bis 80 -October 1888.

3. Bericht des Revisions-Ausschusses iiber die Betriebsrechnungen 
und den Rechnungsabschluss pro 1888.

4. Antrag des Yerwaltungsrathes iiber die Yerwendungs des Reiner- 
tragnisses.

5. Wahl des Revisions-Ausschusses.
6. Erneuerung des Yerwaltungsrathes.
Jene Herren Actionare, welche der General-Versammlung beiwohnen 

oder ihr Stimmrecht nach Massgabe der Statuten ausiiben wollen, haben 
ihre Actien bis langstens 23 April 1889.
im W ien  bei der Central-Oassa der Gesellschaft (I, Elisabethstrasse 9), 

oder bei der Anglo-ósterreichischen Bank, oder bei der k. k. pri- 
vilegirten osterreichischen Landerbank;

I n  © r a z  bei der Wechselstube der Steiermarkischen Escompte-Bank; 
in  Łem berg bei der Sammlungscassa der Gesellschaft, oder bei der 

galizischen Actien-Hypothekenbank; 
in  JKrakau, Czernowitz oder Tarnopol uei den Filialen der 

letztgenannten Bank; 
in  B e rlin  bei der Berliner Handelsgeselisehaft, oder der Deutshen Bank; 
in  F rank fu rt a/Main bei der Deutschen Yereinsbank; 
in Stuttgart bei der Wurttembergischen Yereinsbank; 
in  P a ris  bei der Banąue d’Escompte de Paris; 
in London bei der Anglo-Austrian Bank;
mittelst doppelt auszufertigender Consignationen (wozu Blanąuette bei den 
genannten Cassen unentgeltlich yerabfolgt werden) zu erlegen und erhal- 
ten mit der Emgfangsbestatigung hiertiber die Legitimationskarten zur 
General-Versammlung.

Im Vertretungsfalle miissen die auf der Ruckseite der Legitimations­
karten vorgedruckten Yollmachten eigenhandig unterfertigt werden.

Wien, am 14 April 1889.
Mer Yerwaltungsrath.

(Naehdruek wird niebt honorirt).
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B E R N H A R D A  TIOHO
Berno , K rau tm ark ł Nr. 18

wysyła za pobraniem:

m :

i!
148?

Kanigarn letni.
Resztka na kompletny garnitur męski, 

6.40 metr. długi, złr. 3.

Berneńskie materye sukienne.
Resztka 3.10 metr. na kompletny ubiór męski, 

złr, 3 et. 75.

! ! Z ak u p n o  p r z y  o k a z y i ! >
Berneńskie resztki materyj

Resztka na kompletne ubranie męsl '
3.10 metr. długie, złr. 4-50.

Materye na zarzuiki.
2.10 metr długie, na kompletną zarzutke 

(Ueberzieher) złr, 7,

Berneńskie maturye modne.
Resztka 3.10 metr. długa, na kompletny ubiór 

męski, z łr .  5.-0,

Materye na zarzutki.
najprzedniejszej jakości.

na. kompletną zarzutkę 
z łr .  8  w  a.

W zory gratis i franlto.
E leg an ck o  w ykonana k a r ta  wzorów z 400 d esen iam i d la  pp . k raw ców  n ir f ra n k .

W IECZNA PIĘKNOŚĆ SKÓRY OTRZYMUJE SIĘ  PRZY U Ż Y W A N IU

P A R F U M E R I E  O R I Z A
< 0 0  

(o C R E M E -O R IZ A

He S t HONOR£*J
B ieli i udelikatnia skórę 

dodając jej przezroczy-] 
stość  i  św ieżość do naj­
późniejszych lat. O chra-1 
n ia o d  opalenia się, pie­

gów  i  zmarszczek

de L. LEGRAND
Dostawca Rossyjslńego Cesar- 

0 ]  skiego Dworu.

stDBTC5l£S

ORIZA LACTE
LOTION ŹMULS1VE

Bieli i oświeża skórę, spędza 
i  niszczy piegi.

SAVON ORIZA
[Doktora O. Rey e ii, najłago­

dniejsze mydło dia skóry.

ESS-ORIZA h ORIZA-LYS
Najnowsze perfum y przyjęte 

|  i używane przez świat 
« elegancki.

ORIZA-POW DER
Ryżowy puder. 

Przylegający do skóry i nada­
jący jej delikatność aksamitu.

GŁÓWNY,  Z U 7 , RUE S T-- U O N O B Ć

We Lwowie w składach aptecznych pp M kolaseha i Wewiórskiego. 7487

k a n t o r  w y m i a n y  ;
e, k. siprzyw. galle. akeyjnege

BANKU HIPOTECZNEGO
SU: wh wb Jj«e i. «  |» HrBMećl

w s z y s t k i e  e f e k t a  i m o n e t y  
pod warunkami fiajprigystępniejsaeml

5°0 L i s t y  H i p o t e c z n e ,
jako też

5°o Premiowane Listy Hipoteczne,!
które według prawa z dnia i  lipea '868 (Da. p P ., XXXYin, Nr. 93) i najwyższego poet. 
* dnia 17 grudnia 1870 r. mogą byó użyte do lokowania kapitałów funduszowych pn-__ _ O v -

J j j  pilarnyeh kaueyj małżeńskich w o j s k o w y c h ,  na Kaucje i wadya,
+orz© do nabycia. W*aiy»L!s.t«ł wy.ku.ssaijfŁ sitę i»*r

!■ : * w lo c * » i®  p o  f t a r s i c  d z i e n n y m  b e z  « « ła £ * a n i i łs p r o  w iz y t .

a. “S U

Firma kupiecka

Albin Solecki
przy ulicy wałowej 1 11, telefonu 1.213 — sprzedaje 
wszelkie towaiy, w zakres handlu korzennego wcho­
dzące, niefałszowane i w dobrych jakościaeh. Sto­
sunki bezpośrednie, C'ęśeia z właścicielami najwięk­
szych składów tow iró  w z a m o r sk ic h , e z ę s c ią  zaś z pro-
duceniami europejsk im, umożliwiają tej firmie sprze­
daż towarów po cenach nie wyższych od cen pobie­
ranych przez firmy obce, które zyski o sią g n ię te  z in ­
teresów handlowych z nami, używają na środki do 
wywłaszczania nas i  systematycznego podkopywania 
bytu spełeezeństwa naszego. O zgubnych skutkach, 
ze stosunków z temi firmami wynikująeych, nąjwy 
mowniej świadczą tabnh dóbr rycerskich, reslcusci 
mieszezańskieh i gruntów włościańskich. Ziąd tę2 
pochodzi zbyt liezue wyehodźtwo za granice kraju 
ojczystego młodzieży z różnych warstw społecznych, 
szukającej wśród obcych narodów środków do życia. 
'?J— . . . . r i n W. o ó w  tia.rodowvch i w ogóle

J u b i l e r  i  K ł ó t n i a
1 72
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perfum y do chustek etc.

r

P is a n k i (jaja) z drzewa gładkie lub malowane, 
próżne lub napełnione różnemi drobiazgami tak 
dla dzieci jako i dla dorosłych np. kręgielka- 
mi, kośćmi do grania, małeui dominem, różań­
cem itp. po 10, 20, 30, 40, 50 do I zł. — ró­
wnież z atłasu, pluszu, szkła emajlowanego, 
próżne lub napełnione ładną biżuteryą z korali, 
granatów, ametystów, srebra lub czarnego żetu. 
Bombonierki i  kasetki pluszowe lub ze słóry 
od zł. 1—10 i wyżej. Rozpylacze do perfum 
wody i śargusy.

P e r tu m e r y a  z najlepszych fabryk francuskich 
i angielskich od E. Pinau*, Beyly, Gosnell & 
Comp. Atkinsou, także z fabryk krajowych od 
Treu Nuglisch & Comp., F rits h i in.iyeh.

W oda k o lo ń sk a  prawdziwa: małe dziecinne 
flakoniki po 10 ct., średDie po 25 ct., większe 
po 40 ct., lepszy i  mocniejszy gatunek (extrait 
double) średnia flasz,eezka 5" ct., większa 1 zł. 
następnie wyrobu angielskiego Atkinsona wię­
ksza flaszeezka zł. 1. W szelkie a rty k u ły  to ­
aletowe jak puder, puszki do pudru, grzebie­
nie, grzebyki i szpilki do włosów (Micado), 
szczotki do włosów i sukien, szczoteczki do zę­
bów i paznokci itp.

B iżu tery ą . Bogaty skład biżuteryi damskiej 
powiększany codziennie nadehodząeemi nowo­
ściami, z których na większą uwagę zasługują 
prawdziwe korale, granaty i ametysty w opra­
wie srebrnej, złotej albo double d’or, także bi- 
i,.-tery» czarna żetowa. — Jako specyaln ść 
prawdziwe francuskie im itac je  brylantów  
(prawdziwe Pierre de Strass) w broszkach i 
kolczykach. Oprawa tychże jest tej samej ro­
boty c-o brylantów prawdziwych, a jour albo 
pełna ze srebra albo złota i z haczykami z 14 
karat, złota — a przy niektórych tak oprawa 
jak i  haczyki z 14 karat, złota. Kolczyki takie 
są w cenie zł. 5.50, 6, 7, 8 , 9, 10 do 12 zł, 
Broszki od zł. 6 do zł. ł'0. K Jeżyki z tańszem

wykonaniem w oprawie (srebrnej ślub srebrnej 
złoconej po zł l..V, 2, 2.50, 3, dó 5. Ustawi­
cznie nowości w fantazyjnej biżuteryi tak w 
broszkach jak i  bransoletkach po ct. 30, 40, 
50, 60, 70, 80 zł. 1 i wyżej. — Z biżuteryi 
męskiej polecamy nowości w łańcuszkach, szpil­
kach do kiawatek, spinkach do koszul i man- 
szet i t. p.

W a ch la rze  spacerowe, na kuueerta i do tea­
tru z rozmaitych piór (przeważnie strusich), 
drzewa, kości słoniowej, atłasu, gazy, koronek, 
piór strusich w oprawie kościanej, drewnianej, 
szylkretowej i perłowej masy.

Laski spacerowe i do konnej jazdy.
K raw atk i m ę s k ie  jedwabne atłasowe i ryp- 

sowe, także do prania, lecz tylko lepsze gatun­
ki, a mianowicie: krawatki piersiowe na dwie 
strony do używania, podłużne lub kokardki od 
ct. 50 do zł. 3. Kokardki do stojących lub wy­
kładanych kołnierzyków czarne, białe lub ko­
lorowe od ct. 30 do zł. 1.25, jasne krawatki 
piersiowe poawójne i podłużne do prania od 
ct. 2 i do 40.

T orby i k u ferk i ręczne podróżne, Neeessaire, 
toaletowe, torby próżne i z urządzeniem, wor­
ki podróżne na ubranie, pledy i rzemyki do 
tychże, parasole, neeessaire stołowe w etui, 
flaszki kieszonkowe i na paskaeh, jako też 
wszelkie artykuły podróżne i ich części skła­
dowe.

B o g a ty  w y b ó r  to w a r ó w  s k ó r z a n y c h ,
a mianowicie: porte-monais, pularesy na papie­
ry i pieniądze, etui na papierosy i eygara, ty- 
tonierki, teki na nuty i papiery, porte-feuiiles 
kasowe, wekslowe i na akta, albumy na foto­
grafie, książki na poezye itp oraz wielki wy­
bór to warów specjalno galanteryjnych.

Ceny uwidocznione na każdym przedmio- 
mioeie są jak najn.żej obliczone i zupełnie 
s ałe. Cenniki na żądanie fraoko.aiUl ZJCUM Ol 11XV AlćlL

M agazyn specyalno galanteryjny
pod fi'mą

M e s m a p k y  &  I H e s  ^ ,

Mag^asin aa  bon M arenę
w e Lwowie róyl.™  Marskiego i ~

Składy: *"»«“ <Jr*"1 W T d * .,*
w  W iedniu i K a r lsb a d z .e .

Ai
x
Iin
V

9 :

D o m  H e r m a n n  Ł a c l i a p e l l e

J. BOULET i SP. suteorowie, Inżynierowie— Konstruktorowie
u lic a  B o in o d  31—3 3  fB ou lew ard -O rn an o  4 —6 )  w  PARYŻU

Krzyż Legii Honorowej w 1888 r. — 13 dyplomów honorowych od roku 1863 do r. 1888.
iM ZA Lisab y a t a t  :i w j o e  u j s t a l a t a u e

do w yrab ian ia napoi gazowych — wody selcerskiej — lim oniady — soda-w ater — win
musujących, piwa etc. 1203

if# " ' Jedyne srebrzone wewnątrz.

Syfony o wielkiej i m alej tłoczni, trw ałe  i ła tw e do czyszczenia.
Podręcznik dla wyrabiającego napoje gazowe, cena 5 franków. Wysyłka franko prospektów.

. 2  
W  i

c a  w ty m ż e  k a u -

y
2157 "d  .

S A N T A L  D E  M I D Y
Essencya z cy tryn ianu  d rzew a  sandałow ego z Bombay, najzupełniej

czysta, w kapsułkach zawarta jest znacznie skuteczniejszą aniżeli kopahu  
i kubeba.. Czyni niepotrzebnem używanie wszelkich szprycowań i w prze­
ciągu dni trzech ulecza wszelkie najdolegliwsze i najwięcej zastarzałe 
rzeżaczki, nie utrudzając żołądka i nie udzielając nieprzyjemnej woni
urynie. — Każda Kapsułka opatrzona jest na czarno oddrukowanem S ~ \
nazwiskiem..........................................    (fllDY)
I S k ł a d  w  P a r y ż u ,  8 ,  u l i c a  Y i y i e n n e  i  w  g ł ó w n y c h  a p t e k a c h .  _

Lwów, P lac M aryacki. hotel Europejski, 
poleca znac/,uy zapas bżuteryi własmgo wyrobu 
i srebra stołowego, pierścionki zaręczynowa, obrączki 
i szpilki ślubu; i wszelkie zamówienia wykonuje we 

własnej pracowni w jak najkrótszym czasie.
41

We Lwowie w aptekach pp. Mikolascha, Wewiórskiego, Ruckera, Sklepińskiego i Beisera.

po 3.10 metrów, wystarczające na wielki garnitur 
męski, z powodu wielkiego nagromadzenia, sprzedaje 
się pn cenie zł. 4.50 do zł. 12 od resztki. Wielki 
zapas peruwienu, doskinu, trikotn, wszystkie gatun­
ki wybornych towtrów gręplarsklch, kamgarnowycb i 
materyj płóciennych do prania. Wzory do wyboru 

Z  c z y s t e j  w e ł n y  O W C Z ei przesyła się z wszelką gotowością. PP. krawcy otrzy-
”  mują obfite kolekeye wmrów ze sztuki krajanych. 

T u c h fa b r ik s -N ie d e c la g e  „ z u m  w e is s e n  L am m “ in B riin n . 1412

dobrej gospodarki wskazują konieczną P’->
nej spojm w naszem 
mnego popierania Bię i możliwej

wzaje-'«t'Ł — » -
połeezeństwie, celem 
Tinniliujoi wtenczas wspólnej

 j  „ ay skład wyrobów
młynarskich i piekarskich, jukoteź owoców straczko-* 1 1 T---- I____

LOIIaEGO Muigióckcheti, 
LOESEGO Hcłiotrope blanc, 

LOHSEGO Gold Lilie. 
N o w o ś ć !  S o w o ś ć !

LOHSEGO „Was ihr w tdit.“
C h i s t a w  l i o ł t s e

Wa Lwowie skład głęwny w magazynach P. K. WIKO JlSCrlU, 
1 U weaysiMch *ptekaray, frysyerów 

a a®fflg»yaaclł perfum.

ochrony narodowego' bytu. Osobny skład j JagerstraSSe 46 B erlin .
wyck, pomieszczony obok sklepu korzennego, zaleca

się wyborową jakością i możliwą taniością. 
P ra :y  u lic y  G ró d eck ie j  1. 52, telefonu 1. 2?5 , 
otwarty przed rokiem przez powyższą firmę skład 
towarów korzennych i mięszanyeh, zaopatrzony sta­
rannie w artykuły codziennego użytku, p leea się 

uprzejmie wszystkim eferom społecznym. 2460

ptj _ _ Nabyć można we wszystkich aptekaeh,
jak niemniej we wszystkich znaczniejszych 

handlach perfumeryjnych i galanteryjnych.

Puder
ryżowy specyalnie 

p r z Y g o ts w a n y  z b izm u tem  
P rzez  C H Its FĄY, F abrykanta Perfum  

PA R Y Ż, 9, "Ulica do lalJP a ix , 9, PARYŻ

a 0 O O L

°o°o°'5

b l :o. p e n
a i le n  Ar>ien fu r liSuslielie und 
offentl. Zwecke, Landw irtłiscliaft, 

Bauten und Industrie .
S ^ o i l h o i ł '  Nach dem bower-Barff-Patent- 
G C U il t l  i . . Inoxydations -Yerfabren
PT Snoa^dirie Pumpen

S in a  TOr R o n t  g e s c l i i i t z t .

a a g e i t
neuester, yerbesserter Constructionen.

Decimal- Ccntesimal- n. LenfgewicMs-
PrfłnlroriTirnnfrDn ausHolzu. Eisen, furHandełs-. 
DI LLbiLuliW flÛ ull Yerkehrs-jPabriks-, landwirtli- 
schaftliche nnd andere gewerbliche Zwecke. Per- 
sonenwaageD, Waagen f. Hausgebraochj Yiehwaagen.

Commandit-Gesellschaft fiir Pampen and 
Maschinen-Fabrikation.

f i '
0 " 0 .

W .  G A R V E r ^ S ,  Wien, I., Wallfischgasse 14. ,
a durch alle resp. Maschinen-, Eisenwaaren- etc. Handlnngen, technischen und Wasserieitunga-GwchłfU,

Kataloge 
gratis und franco.

Za beziehen darch alle resp. Masohiaen-, Eisenwaaren- ete. Handlnngei 
nebmer Mc. Alan renange .usdruckhch G a r y e u s ’ i n o x y d i r t e  P a u i p e n ,  r e . p .  G a r T c n » -W o » « e R .-

Katalote  
g r .t ls  and franco. I 

Urannenbaa-Unwr-

° o ° o °
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Najlepsza metoda

do nauczenia się języka niemieckiego 
w trzech miesiącach bez nauczyciela

przez P lt. R eu ssn era *
Cena kursu niższego 80 et., kursu wyższego zł. 2.60.

Nabywcy obydwóeh kursów razem mogą korzystać 
z N i e s p o d z i a n k i ,  gdyż w niektórych egzempla­
rzach kursu wyższego znajdują się kartki dające pra­
wo do otrzymania różnych dzieł cennych, jako po­
darki bezpłatne. * 1663

Metoda języka angielskiego
dla samouków z wymową 1 złr. 20 ct. w. a.

Skład główny w księgarni
Seyfnrthii 1 Czajkowskiego

we Lwowie.
limillBlIII—IIIHIi iWI III II III 11 lill1 li mililllinillllliiHMlITiWI ■_

i/VI>0R WOHL
ulica Sykstuska L. 6 

poleca szan. P. T. Publiczności
s-wój w y łą c z n y  ał^ład.

HERBATY ROSSYJSKIEJ
założony w roku 1870.

K a y s o w ,  dosk. czarna */> kilo zł. l 60
80B „ melange n » i

S u s z o n g ,  wyborna . . „ n n 2 —
b najlepsza . , , n n 3 —

M e la n g e ,  karrwanowa . „ f3 >7 4 —
F u -C z u  F u  Nr. I. „ n 3 20

b Nr- H . . . „ a » 4 60
„ Nr. III. . . „ n ■ » 6 —

K. A S .  P o p o w  lunt 1 r. t O k.
k.

r 2 40
.  2 r. - n S -—

.  :  .  2 r. 50 k. 3 75
W y s ie w k i ,  wyborna 1l» kilo M 1 60

H. prima . . „ n n
t 80

B non ulus ultra „ » n i 50

Łaskawe zlecenia odwrotną pocztą, 
opakowanie franko. 6 .U9

D o  farbow ania.
wszelkich gatunków materyj, jedwa­
biu, wełny, tiulu, koronek, firanek, 

piór do ozdoby kapeluszy
P i s a n e k  20

poleca

A lc  .sy H ubner
Lwów, ulica Karola Ludwika, L. 13. 

Farbkę, którą samemu użyć można.

M a  ś w i ę t a .to
S k ł a d  w ę d l i n

Karola Przybylskiego
Lwów, uliea Krakowska L. 3, obok sklepu W. Ju- 

styana a naprzeciw jatek p. Barszczewskiego 
poleca 2l74

wszelkie wyroby masarskie, jak salami, ozo­
ry, szynki i kiełbasy. Przyjmuje świąteezne 
zamówienia tak w miejscu jak i z prowincyi 

po najtańszych cenach, ręcząc za zdrowe, 
świeże i smaczne wyroby.

J f

48

H a n d e l

Karola Baiłahana
w e Lwowie

poleca świeży transport 1698

chińsko-rosyjskiej herbaty
ciemno naciągającej, wonnej i 

aromatycznej.
Vj kilo Congo cesarski 

„ familijnej
„ Melange de Moskau .
„ Im perial
„ Souebong w oryg. upakowaniu 
„ Wysiewek własnych 
„ Ciast angielskich do herbaty .

■n*
m U m 71

M a g a z y n  ] i « r c e l a n y  I  s z k ł u

E D . G E B E A E D T A
we Lwowie, plac M^ryacki L. 7

poleca w największym wyborze i z pierwszorzędnych źródeł
p o  c e n a c h  n a jp r z y s tę p n ie js z y c h  2160

to. ^  kryształowe rznięte, grawirowane, cienkie
K 5 A e m . 1 V  Mousseline i gładkie zwykłe.

S erw isy  ozdobne do piwa, wina i likierów. 
Kosze i talerze na ciasta i owoce. 

Klosze na ser i masło,
i serwisiki na ocet i oliwę.

s 0̂ł0We) herbaciane, ka- 
ł J u i  W 1 o j  wowe i do umywalni.

Wielki wybór
przedmiotów zbytkownych.

Skład komisowy
s re b ra  chińskiego i alpaki,

oraz skład komisowy mebli żelaznych pokojowych i ogrodowych.
C e m y  JF aa. m, tra.* * -„  _

J L .

% \ y

t o : a , r ł . s p o r t
w wielkim wyborie

Płócien, bielizny stołowej, chinonów, 
chusteczek do nosa białych i kolorowych

oraz wielki wybór

w m m m m Ę m

Mm sprzedaż el8 
kamienica trzypiątrowa

o dwóch frontach, w śródmieściu, pod przystępuemi 
warunkami. Wiadomość udzieli Wuy Karasiński w 

kaueelaryi notaryalnej, ul. Karola Ludwika 1.13.

p.

P.
05
S

toAE.
Ifc

Na zbliżające się święta wielkanocne
dla uczynienia podłogi piękną, połyskującą i trwałą, uznaną powszechnie za naj­
lepszą i na wystawie krajowej w Krakowie odszczególnioną medalem bronzowym

Masę woskową no zapuszczania podłóg 
M asę fran cuską  do zapuszczan ia  podłóg,

która używa się bez rozpuszczania na zimno
glaznrę bursztynową do lak ic ^ w an fa  podłóg,

Wosk pszczelny do nacierania, podłóg.
Szczotki de froterowania.

„ do zamiatania.
„  ręczne do zmiatania.
„ do zapuszczania podłóg.
„ ryżowe i z trawy Piasawa.

Pędzle do bielenia.
Piórka do otrzepywania.
Łopatki do śmiecia.
Gąbki do myeia.
Ssórki irchowe.
Szczotki do sukien i włosów.
Wyk<ówacze do zębów.
Miotełki ryżowe.
Trzepaczki.
Rogóżki żelazne.

„ kokosowe.
„ z łyka a'eosowego. 

słomiane i t. p-

2315 A rty k u ły  d o m o w e
jako to:

Mydło do prania — soda — krochmal pszen­
ny i ryżowy — kroci mai połyskujący — tarb- 
ka w moszku, tabliczkach i gałkach — bo­
raks — pomada i proszek do czyszczenia me­

tali — kwaśna woda itp.

A rty k u ły  p iw n ic z n e
jako to:

Korki — maszynki do korkowan'a — smółka 
dojjlakowania butelek — pipy korkociągi — 
kapsle na butelki — korki z kluczami i figur­
kami — węże gumowe do ściągania płynów— 

i t. p. i t. p.
następnie

wszelkiego rodzaju farby roślinne (gwarantowane bez trucizn) do farbowania cu ­
krów, w płynie i proszkowe — aikermes — żelatynę białą i czerwoną — opłatki 

do pieczywa — staniol biały i kolorowy
poleca

J ó z e f  JEa n k e
L w ó w ,  R y n e k  3 8 ,  p o d  „ C z a r n y m  P » e m “

Gotowej bielizn r
pończoch kolorowych dla pań i dzieci, skarpetek, 
najnowszych krawatek, szelek, manszet, kołnierzyków 

deszczochronów i t. p.
otrzymał i mleeo po stałych najniższych cenach .2088

F. S. B A R D  o. S  Z
we Lwowie, vis-a-vis kościoła archikatedralnego L. 9.

M sgazyn gotow ych  sukien  m ęsk ich  i dziecinnych
‘ P i e r w s z e j  s p ó łk i

Krawców Lwowskich
przy ulicy Hetmańskiej L 4

polsca Szanownej P. T. Publiczności

H P* na sezon wiosenny i letni
w wielkim wyborze własnego wyrobu suknie męskie, t. j .  
garnitury m arynarkowy żakietowe i wizytowe, zarzutki, bluz­

ki, prochowniki, kamizelk’ pikowe i t. p.
z materyałów doborowych, z wykończeniem starannem oraz najlepszej jakości 

p o  c e n a c h  n a jp r z y s tę p n ie js z y c h .
i  e  1  i  z  n  ę  m  ę  s  k  ą

m

2458

mianowicie:

Pracownia i Skład
&O TOW YCE S U K IE N  K Ę Z K IC K  
Pawia Piątkowskiego

we Lwowie, pian Halicki I. 13.
Dziękując za dotychczasowe względy Szanownej P. T. Publicz­

ności, polecam i nadal moją pracownie, zaopatrzoną w najnowsze i naj­
modniejsze towary w io s e n n e  i le tn e  po umiarkowanych cenach.
Zaopatrzyłem mianowicie mój magazyn w gotowe i tanie suknie męskie, 
tak, że można nabyć c a ł y  g a r n i t u r  w ł a s n e j  r o b o t y  ®a 18 
z ł r .  5 0  c t .  i wyżej. [6]

M a ry n a rk i w  ee n le  8 s i r .  P a n ta lo n y  m ęzk ie  3 r f .  50 e t. K a m iz e lk i 2  e l. 50 gf.
Wykonywam oraz wszelkie zamówienia w miejscu i prowincje akuratnie i po wnisrkcwasyali Genach

koszule, kalesony, kołnierze, mankiety, krawatki, spinki.
Bieliznę systemu dra Jasera

p o  c e n a c h  o r y g in a ln y c h  fa b r y o z n y c h .
Mając bardzo znac/.ny wybór materyaiów i  pierwsz rzędnych fabryk krajowych 

ji-koteż i zagranicznych, przyjmuje wszelkie zamówienia i wykonywa takowe podług 
najświeższej mody, najstaranniej w jak najkrótszym czasie.

Polecając się łaskawym względom Szanownej P. T. Publiczności,
zostaje z poważaniem Z a r z ą d .

P erła  Karpat w górnych Węgrzech oddalona jest od stacyi kolejowej Tepla* 
Trenzsin-Teplitz w idłui rzeki W '»ga i nowo utworzonęj linii „Blaiapa«su 

20 minut, a z Krakowa przez Oderberg-Sillein dojechać można w 9 go­
dzinach. Najsilniejsze źródła siarczane gorące w całej Monarchii 

Austro- Węgierskiej dochodzące do 40° temperatury C. Przepy­
szne położenie w uroczej okolicy leśnej. Skutkuje w słabo­

ściach goścowych, reum atycznych, paraliżu , niewral- 
giezuych. liszajów, chronicznych słabościach 

skórnych, pruchnieniu w kośeiach i t p Wy­
godnie urządzone baseny i separatki do 

kąpieU, z przepyebe a urządzona na­
w a kąpiel (Hammfim) w maury- 

>. tafiskim stylu. K nracya żę- 
K uracya miejscowokli- ty czn a ,'m asaże , kuracra
matyez.ua wedłusr metody ' f / l * .  »» pomooą elektryki,
protesora Oerfla. Tanie \ omie 
szkania odpowiadające wszystkim 
wymogom hygleny 1 wygody. Koncerta, 
featra i tym podobne rozrywki. Dobra woda 
źródlana da pioia i wyśmienita kuchnia. Na wie­
lu stseyach kolejowych otrzymać moina karty jazdy 
za cenę zniżoną tam i napowrót Omnibusy i fiakry 
przy każdy** pociągu. Frekwencja 35t<0 gości kąpielowych 
i około M)00 przybywających podróżnych. Sezon kąpielowy od 
1 m aja de 1 października. Bliższych szczegółów udziela i ilsstro- 
wa.ae proap^kta przesyła bezpłatnie

M M  *’ H a r c o n M e  B a M rec tio n  in Trencsin-Teplitz.

Ifo  slew ii wi©!St5iiHego
pol_eca wszelkie nasiona, jako to: pszenicy, żyka jat^e, owsy, ję c z -  
miona, «v;kę, liiiankę, buraki oberndorfsk ie , koniczynę 
wolną od kanianki, oryginalną francuską  lucernę, oryginalny 
am erykański koński ząb  „V irgin ia“ , am erykańską kuku- 
rudze  ,,la platacc, kukurudzę bukowińską k ra jow ą „M a* 
char** jako  najlepsze nasienie na paszę  zieloną i sprzedaje takowe na 
rzecz swoich członków w m iarę zapasów w najlepszych gatunkach  i po najprzy­

stępniejszych cenach. 2230
I l^ n k  ro lm o s y  w e  L w o w ie ,

11. U lica  H a lick a 11.
z powodu zwinięcia handlu 8466

zupełna wysprzedaż
obuwia wiedeńskiego

poniżej een fabrycznych.
•n U lica H a lick a  f \

naprzeciw domu Kapitulnego. -Ł i i

% drukarni Wł Łasińskiege u l Cmaiectaego L. 1% io m  Wernera. (Zarządca W ładysław J, Weber.) Papier z fabryki papieru Fiałkowskah.


